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Wyebodzi codziennie o godzinie 4 yo p / ła d  e;u 
z wyjątkiem świąt i niedziel.
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Zaproszenie do przedpłaty

Przedpłata, na  „Gazetę Lw ow ską" 
wynosi półrocznie w miejscu od (1 
lipca do końca  g rudn ia )  6 zł., pocztą 
8 zł.; ćw ierórocznie  (od 1 lipca do 
końca  w rześnia) w miejscu 3 zł., po
cztą 4 zł.; m iesięcznie (od 1 do koń
ca każdego m iesiąca) w  miejscu 1 zł., 
pocztą 1 zł. 35 et.

P ren u m era to ro w iep ó łro czn i  ( k t ó 
r z y  p r e n u m e r u j ą  o d  1 l i p c a  
do  k o ń c a  g r u d n i a )  otrzym ują 
„P rzew odn ik  n a ukow y  i l iteracki" , do
datek miesięczny do „Gazety L w o w 
skiej" bezpła tn ie ; ówieróroczni zaś i 
miesięczni za dop ła tą :  p ierw si 75 ct., 
drudzy 30 ct. P rzew odnik  p re n u m e 
row any  osobno kosztuje rocznie 4 zł., 
półrocznie 2 zł., ćw ierórocznie i  zł.

CZĘŚC IIEURZĘDOWA
L?mu\ (i lipca.

Zawiodła  nadzieja, że Berlin, zkąd 
przed  laty ośmiu wyszło hasło  walki 
pańs tw a  z kościo łem , da obecnie im 
puls do zw rotu  w k ie runku  przeci
w nym , a przykładem  swoim zachęci 
także do zm iany polityki inne  pańs tw a  
mniej lub więcej poróżnione z W a ty 
kanem . W praw dzie  znany projekt ko
ścielny nie upad ł,  ale to, co się z n ie
go pozostało, po tylu zm ianach  i po
p raw kach  w parlam encie , nie może 
służyć  za podstaw ę zupełnego prze 
kształcenia  s tosunków  kościelne-polity
cznych. Zresztą, gdyby  n aw e t  ocalały 
by ły  wszystkie postanow ienia  projektu.

N O W E L I Ś C I

L

„Ależ nareszcie kto ona jes t? ... Towa
rzystwo i świat nieraz zadały sobie to pyta
nie. Świat nie chce w to wierzyć, co Etoile
0 sobie opowiada; proste fakt,a nikogo nie 
za jm ują ; nudne s ą , jak zadanie arytm ety
czne, chyba że idzie o fa k ta , o których się 
mówi pocichu, z szyderstwem, do ucha są
siadki. W braku jednak prawdziwych wiado
mości świat stwarza legendę i stawia ją  na 
miejsce h is to ry i, która n e is tn ie je; podwój
na ztąd dla niego korzyść; przynajm niej ro
zerwie się na chwilę, ma zajmujący tem at 
rozmowy, przytem  może poniżyć osobę, któ
rą podziwiać musi. I tak mści się świat na 
M ilton ie , pomawiając go o zbrodniczą mi
łość; na G óthem , robiąc z niego brutalnego 
samoluba —  wierzy w to, że fUfael um arł 
® ^ądużycia a Pascal był waiyalem .... Kkoro 
ochiller unosi nas po nad poziom życia, nie 
zapomnijmy przynajm niej, że pisząc, lubił 
czuć woń zgniłych jab łek , a umierając nie 
zostawił grosza na pogrzeb!
1 . . .  - W y  Etoile m iała tyle sprytu, aby 
lubić zgniłe ja b łk a , i przyznała się do ja 
kiej słabej strony, świat byłby ją  zostawił 
w spokoju. Gdyby się ub iera!a po męsku, 
podróżowała w towarzystwie żonatego księ
cia, albo m iała słabostkę do ln a la rz a - p i ja k a  — 
a ,  wtedy świat byłby lepiej zrozum iał jej 
geniusz ... Ale jakże zrozumieć kobietę sła
w ną, która śmie żyć jak pospolite kobiety i 
jak uczciwe? Świat się g n iew ał, p o są d z a ją c  
artystkę o fałsz i udawanie....

„Etoile spędzała pół dnia w W atykanie 
na  zwiedzaniu galeryi — świ t widząc u drzwi 
W atykanu jej psa Czara i jej służącego w

to jeszcze skuteczność jego by łaby  w ą t
pliwą w skutek odmownej postaw y 
W atykanu  i dwuznacznej polityki b e r 
lińskiej, k tóra chc ia łaby  rów nocześnie  
wskrzesić  pokój z kościołem, a  iniino 
to w y trw ać  na s tanow isku  u s ta w  m a
jowych. Rządowi prusk iem u pozostaje 
teraz  już  tylko ta  nadzieja, że szczą t
ki p ierwotnego przedłożenia koście lne
go zmienione w obowiązującą u s taw ę  
w p ływ ać  będą  korzystnie na w ew n ę
trzne  uspokojenie p a ń s tw a ,  złagodzą 
powoli nieprzyjazne postępowanie lu 
dności katolickiej, i w ten sposób u- 
tórują drogę form alnem u uk ładow i z 
W atykanem  bez pozorów kapitu lacyi 
którejkolwiek ze s tro n  rokujących.

Rozbicie się rokow ań  ugodow ych 
między Berlinem  a  W atykanem  p rzy 
padło w łaśnie  w  porę, kiedy na  Z a 
chodzie walka kośeieino-polityczaa o- 
g a rn ę ła  nowe te ry to rya  i od razu  do
prow adzoną  tam  została do punktu  
kulminacyjnego. Po scenach z 29go 
czerwca, po rozpędzeniu zgrom adzeń  
jezuickich przy  pom ocy siły zbrojnej, 
F ra n cy  a na razie  ze rw ała  za sobą 
wszelkie mosty do odw rotu , a  gdy po 
wróci reszta  kom unistów  i zacznie od 
g ry w a ć  rolę polityczną w spo łeczeń
stwie, na  długi czas zapew ne nikt n a 
wet nie pomyśli o zw rocie  po jednaw 
czym. J a k  dz»ś rzeczy stoją. F ra n cy ę  
na  drodze z a i- rg u  z kościołem po
w s trzy m ałb y  m ógł tylko nadzw yczaj
ny t ry u m f  s tronn ic tw a  k o n se rw a ty w 
nego w przysz łych  w yborach . N i e 1 
chodzi tu  już  o t ry u m f  leg itym istów  i 
bonapartystów , którzy sami nie zapa
tru ją  się różowo n a  s y tu a c ję  i p rzy 
szłość najbliższą. Jeżeli tylko Simon 
potrafi w y trzym ać  w półzaw odnictw o 
G am betty, to już  kościół wiele na  tem 
zyska, bo stosunki i w ypadki coraz

rozmowie z szwajcarem , od razu zwietrzył 
jakąś intrygę z kardynałem. Ten pies oczy
wiście dawał wiele do myślenia..."

** *
W jeduej z ostatnich swych pi wieści 

znakomita autorka, znana pod pseudonimem 
Gnida, w powyższy sposób określa stosunek 
artysiki do świata. Obraz to trochę goryczą 
zaprawmy, trochę przesadny. Wprawdzie świat 
znudzony tem , że czas oryg nałów przemi
nął, może ma żal do artystów, gdy nie korzy
ś c i ą  z istniejącego prawa, „że wielkim lu- 
rziom i głupcom wszystko woluo." Wszakże 
/,a dawnych czasów bujnej fantazyi każdy 
ar tys ta ,  poeta, pisarz , miał swoją legendę: 
oem  enuto Oellini zabijał ludzi na ulicy, mie
wał błogosławione wizye w więzienni ; Gold- 
smith pół Europy przeszedł p iechotą ; Sha- 
pj?P?aie’ zanim dostał się do łaski królowej 
Elżbiety, zarabiał na życie pilnowaniem koni 
przed drzwiami teatru. W braku legendy do 
niedawnych czasów mieli wielcy ludzie przy
najmniej jakąś kronikę skandaliczną dla za
bawienia publiczności. George t$and rzeczy
wiście ubierała się po męsku i podróżowała 
zawsze w czyjemś towarzystwie.

iym ezasem  Ouida. jedna z najbardziej 
utalentowanych autorek nowoczesnych, żyje 
u boku m a tk i , a może niejedną gorącą wy
obraźnię zasmuci to, że s ę ubiera u Worthie. 
Obraz jej żywcem schwycony jest nawet wca- 
L  prozaiczny.

— Mówi wszystkismi językami — tak 
nsm o niej pisze ktoś ze znajomych jej z F lo
rencji — a wszy .Akiami źle i tak samo pi
sze. Wielka tylko w  języku angielskim i z pió
rem w ręku. Brzydka; lat 40; wyraża się 
ciężko, miewa des idees fises. Kocha tylko 
swoich siedtn psów; głos jej krz\k liwy; blon
dynka, figura brzydka; nóżka śliczna; umysł 
bystry, spostrzegawczy. Kostyczna, w przy
witaniu nieprzyjemna, nigdy nie wiesz, kie
dy jej się podobasz....

więcej popychają  S im ona i jego f rak 
c j ę  na  drogę, k tó rą  dotąd postępowali 
tylko konserw atyśc i  p a r excellence, t. j. 
frakeya  m onarehiczna. J a k  widzimy, 
s łabą  jest nadzieja  dla kościoła  fran- 
euzkiego naw et w  przyszłości a  te raź
niejszość tym czasem  p rzy b ra ła  c h a r a 
kter groźny.

Nie sam  p rzypadek  lecz może i 
w yrachow an ie  polityczne spraw iło , że 
w łaśnie  w  chwili tak  trudnej dla ko
ścioła m ała  Belgia zdobyła  się n a  
krok śm iały  , odw ołu jąc  swojego r e 
prezen tan ta  z W a ty k a n u .  J e s t  to krok 
śmielszy poniekąd od francuskich  d e 
kretów m arcow ych , bo te ostatecznie 
dotąd nie doprow adziły  jeszcze do 
zupełnego ze rw an ia  s tosunków  z W a 
tykanem  a  odw ołanie  posła  belgij
skiego stanowi takie zerw anie  w ca- 
łem  tego s łow a znaczeniu. Belgia 
jes t  zbyt małem  państw em , żeby jej 
polityka oddzia ływ ać m og ła  n a  za
chow anie  się reszty E u r o p y , ale 
mimo to w W atykan ie  wyjazd posła 
belgijskiego z Rzym u i wyjazd  n u n 
c ju s z a  z Brukseli p rzykre  sp raw i 
wrażenie. Między Belgią bowiem a 

1 W atykanem  istn ia ła  d łu g a  harm onia . 
Belgia uw ażaną  była  za w arow nię  
katolicyzmu i punkt  oparc ia  dla tych, 
k tórzy bezpośrednio dotknięci sku tka 
mi wałki Iflpścięhio politycznej w Niem
czech lub Franovi szukać  musielit/
schronienia .

Mimo wszystkich tych ciosów, 
W atykan  ufnv w n iew zruszoną siłe i 

I w y trw a łość  kościoła, nie u p ad a  na 
; duchu , nie wątpi o przyszłości i by

najm niej nie myśli o dalszych u s tęp 
stw ach. Ciosy te zdają się owszem 
w yw ie rać  sku tek  w pros t  przeciw ny, 
w zm acnia ją  w W atykan ie  pozycyę 
s tronn ic tw a , k tóre  od w stąp ien ia  Leo

Byłżeby to wierny obraz autorki Listka  
wśród burzy, Nello i Patrache, i tylu innych 
prawdziwych arcydzieł tk liw ości, dobrego 
sm aku , głęboko odczutej poezyi? Nie — ko
bieta ta kreśliła obraz kobiety, opisała ją  po
wierzchownie, w chwili mO/e złego hum oru, 
tak jak piękny krajobraz wśród desze/.u, gdy 
nie tria słońca, i wszystko, co piękne, ukryte.

Chcemy w to wierzyć, żem iino wszystko, 
co mówią o pospolitej jednostajności dzisiej
szych czasów, mimo że koło życia artystów7 
nie tworzy się już ani legenda aui skandali
czny rozgłos, jeszcze jest dość oryginalności 
w ich duszy, życiu, w ich powierzchowności. 
Sama Ouida prowadzi życie świetne, poety 
czne, pełne blasku, swobody, natchnienia. 
Angielka po matce, córka dawnego franeuzkie- 
go em igranta, pana de laR am ee, zrobiła ma
jątek na powieściach i dziś mieszka we W ło
szech , o milkę od F lo re n c j i , w willi Fari- 
nola, której wynajęcie —  mówiąc nawiasem, 
kosztuje 9000 zł. r o c z n i e .

Czytelnicy lievue des d n u  Mondes mo
że przypomną sobie sympatyczny i świetny 
obraz a u to rk i, piszącej swoje powieści w bo
cznym pawilonie willi, przy otwartych oknach, 
wśród zapachu ró ż , magnolii i wszystkich 
kwiatów toskańskiej doliny, w kraju , który 
sami Włosi nazywają un pezzo caduto dal 
ci i. W  tym  małym ra ju  ży je  otoczeń > kwia
ta m i, dziełami sztuki, w salonach wykłada
nych marmurem, przyjmuje najpierwszy świat 
flo rencki, artystów i poetów, wszystko eo 
błyszczy i wszystko co - żuję, o y ś li, żyje. 
Sławne są jej obiady artystyczne, z nakry
ciem na 40 o só b . przy chórze najlepszych 
śpiewaków florenckich. Tło świetnego obrazu 
stanowi matka arty stk i, kobieta c ic h a , spo
kojna i na kolanach przed wielkością córki.

Jak i jest jej charakter, usposobienie, 
jaką była jej d o k  —  można wnosić z pow ie
ści; Przyjaźń, w której zdaje się, odmalowa
ła się sama pod postacią Etoile. Charakter 
to n epospolity, nieumiejący rachować się

na XIII n a  tron  papieski broniło  za
wsze t r a d y c j i  rządów  P iu sa  IX. P a
pież Leon XIII w pierw szym  roku 
rządów  swoich zdaw ał się być sk łon
nym do odstąp ien ia  od tych t r a d y c j i  
pod niejednym  względem, i zaraz n& 
wstępie porzucił  s tanow isko bezwa
runkow ej ne g a c j i .  U znano to za za
dowoleniem w Berlinie i W atykan ie . 
F a k ta  w ykazały , że polityka ta  nie 
przyniosła  spodziewanych korzyści. Ci. 
którzy uznawali i chwalili po jednaw 
cze usposobienie papieża Leona XIII. 
za wiele wym agali  naraz  i tem po
parli s tronn ic tw o  w ie rne  t r a d y c jo m  
P iusa  IX.

Sejm krajowy.
(X 7 F  posiedzenie dnia 5 lipca.)

Posiedzenie rozpoczęło się o godzinie 
] 1 inin. 22 przed połuduiem  pod przew o
dnictwem  m ars/a łka Ludwika lir. Wodzi- 
ekiego.

Ze strony rządu J. W. p. Filip Z a l e -  
s k i wiceprezydent c. k. N am iestnictw a.

Posłów obecnych 100.
Urlop dwutygodniowy udzielono p. 

Wojciechowi hr. Dzieduszyckiemu , zaś pp. 
Polanowski , W ładysław Wolański i Kiesz- 
kowski otrzymali od hr. m arszałka urlopy 
8-dniowe.

Poseł T y s z k o  w s k i złożył do laski 
marszałkowskiej projekt następnej ustaw y:

„Od stron obowiązanych do konkurencji 
na pokrycie kosztów staw iania nowych, jako 
też utrzym yw ania budynków przeznaczonych 
do służby bożej i na mieszkania duchow
nych, a wreszcie zabudowań szkolnych, nie 
wolno ściągać na ten cel w drodze przym u
sowej w przeciągu jednego roku większej 
kwoty niż 50 proc. od kwoty jednorocznych 
podatków stałych opłacanych przez obowią
zanych do korikuren<-yi.“

W niosek ten  będzie traktowanym  we
dług regulam inu.

z wymaganiami św ia ta , dusza miłująca pię
kno, w walce ze światem niezdolna użyć 
broni podstępu i fałszu. Etoile, powiedz
my raczej O u id a , kochała człowieka wyż
szego, udarowanego wszystkiemi zaletami 
tkliw ości, z usposobieniem artystycznemu 
ale bez charakteru , który nie miał siły z e 
rwać dawnego stosunku z kobietą złą, prze
biegłą, pełną fałszu i m iernostek. W walce
0 serce ukochanego zwyciężyła nie t a ,  k tó 
ra kochała lepiej i szlachetniej, ale ta , k tó
ra umiała więcej wyzyskiwać słabość ko
chanka. Przekleństwo rzucone w tej po
wieści na świat i towarzystwo jest zbyt gorz
kie, aby nie pochodziło z zranionego serea ; 
tak stronniczo i z taką goryczą pisze kobie
ta tylko o sobie.

Tych kilka charakterystycznych rysów 
potrzebnych nam  było do zrozumienia literac
kiej karyery autorki. Obraz tego niepospoli
tego talentu rozwija się wyraźDiej na tle 
willi Farinola, wśród potoków słońea, blasku
1 zbytków, które ją  unosiły po nad powszed
niość życia, obi k matki, która jej mogła być 
obrazem wszystkich poświęceń, z głęboką, za
wiedzioną namiętnością w se rc u . która jej 
odkryła zdradę i zmienność ludzką. Teraz 
już ją prawie widzimy, już znamy jej osobę i 
jej dzieło; możemy sobie wyobrazić, jak two
rzyło się jej w estchnienie i jak pisała. W y
szła nad wieczorem na ukwiecone łąki, pa
trząc jak przy zachodzące® słońcu gdzieś w 
dalekiej wsi zakrytej drzewami „chmury go
łębi unosiły s;ę nad dachem dzwonicy". Za
stąpiła jej drogę Włoszka, jedna z tych ko
biet prostych o rysach klasycznych, z ka
mienny m dzbanem na głowie, lub z dzieckiem 
spiącem na ram ieniu, i oto już tło gotowe 
do tych prześlicznych, prostych sielanek, jak 
Listek wśród burzy , jak TJmiltd lub Półm i
sek weselny.



Poseł O l e j n i k  ze względu na m no
żące się kradzieże koni w powiatach ciesza- 
nowskim, mościskim, kamioneckim, jaworow
skim, horodeńskim, sokalskim i rawskim  in
terpeluje komisarza rządow ego , czy wys. 
rządowi wiadomo o wzroście tychże kradzie
ży, jaka jest przyczyna, że około 90 prc. 
tych  kradzieży pozostaje niewyśledzonych i 
jakie środki wys. Rząd przedsięwziąć zamie
rza, celem usunięcia tej tak dla ogólnego do
brobytu szkodliwej plagi?

Poseł P o l a n o w s k i ,  powołując się 
na fakt, że na walnem zgrom adzeniu dlii 
s t warzyszenia ruskiego M ichała Kaczkow
skiego w Sokalu odbytem pod przew odni
ctw em  p. Rożankowskiego dnia 8 czerwca 
wobec 80 członków wykluczono ze Stowarzy
szenia członka Antoniego Sirko, jako zdraj
cę narodu, za t o , że przy wyborach do Ra 
dy państw a nie głosował za kandydatem  k o 
m itetu Rady ruskiej, zapytuje: a) czy wia
domo wyg. Rządowi, że stowarzyszenie im ie
nia M ichała Kaczkowskiego, według swych 
statutów  cechy politycznej niemające. człon
ków swych , ludzi porządnych, trzeźwych i 
uczciwych, z jawnem pogwałceniem §. 80 
z 29 lutego 1865 za ich polityczne przeko
nania z grona swego ostentacyjnie i hań 
biąco wykhicza. 7) Jak irh  środków zamyśla 
wys. R /ąd  użyć , by podobnym agitacyom 
politycznym tego stowarzyszenia skuteeznie 
zapobii-dz?

Komisarz rządowy p. Filip Z a l e s k i :  
Na obie te interpelacye będę m iał zaszczyt 
odpowiedzieć na jednem  z następnych p o 
siedzeń.

Na wniosek p. dr. W a y g a r  t  a pety- 
cyę gm iny Lubcza o uznanie drogi idącej 
przez tę gm inę za powiatową, przesłaną do 
komisyi prawniczej, przekazano do komisyi 
drogowej #

Liczba petycyj nadesłanych wzrosła do 
401. Z pomiędzy 17 wniesionych na dzisiej- 
szem posiedzeniu odesłano do komisyi adm i
nistracyjnej petycye wydziałów powiatowych 
w Buczaczu i Zaleszczykach o ograniczenie 
parcelacyi, tego ostatniego wydziału i rady 
powiatowej Stare Miasto o reformę w fa- 
brykacyi soli i wydziału powiatowego Zale
szczyki o zmodyfikowanie ustawy o podatku 
konsum cyjnym  od m ię sa ; do komisyi pety
cyjnej petycye parafian w Monasterzyskach 
o zapomogę na budowę cerkwi, Gedeona 
Gedroica o przyznanie 5000 zł. w drodze ła 
ski za straty  na dostawie kam ienia, Jana  
G utta i ks M ichała W ęgrzynowicza o zapo
mogi ; do komisyi budżetowej petycye o sub
w encje  dla Sióstr m iłosierdzia w Czerwono- 
grodzie, Rozdole, Bursztynie i Nowosiółkach, 
oraz dla zakładu osieroconych chłopców w 
Krakowie, urzędników szpitala lwowskiego o 
dodatek akty walny i Edw arda Trandy o z i-  
liczkę na p en sy ę ; do komisyi edukacyjnej 
m em oryał towarzystwa pedagogicznego w 
sprawie ustawy o szkołach ludowych, n a u 
czycieli z Brodow i Józefa Mochnackiego o 
dodatki aktywalne, zaś do komisyi podatko
wej petycyę wydziału pow. Zaleszczyki o 
zmianę taryfy podatku gruntowego.

Petycyę gm iny Horodenka o zarządzenie, 
aby m iasto Kołomyja nie przenosiło rogatki 
na dawniejszy punkt koło kolei, na wniosek 
p. L e n a r t o w i c z a  odesłano do W ydzia
łu  krajowego jako komisyi.

Poseł dr. S m o l k a ,  jako sprawozdaw
ca W ydziału krajowego, wniósł udzielenie 
prawa poboru opłat od napojów spirytuso
wych gm inom  Dolina i Nadworna, tudzież 
do dodatków gm innych gm inie W ysucski, co 
bez dyskusyi przyjęto.

Poseł dr. S k a łk  o w s k i, jako spra
wozdawca komisyi budżetowej, zdawał spra
wę z zamknięcia rachunku funduszn propi - 
nacyjut-go za rok 1878.

Dochody tego funduszu wyniosły w 
ciągu tego roku 172.306 zł. 76%  ct., a wy
datki 3.583 zł. 11 ct. Zaległości nieścią
gnięte wynosiły z końcem roku 117.080 zł. 
55 ct. W sum ie tych zaległości 85 prc. 
przeszło, czyli 99.657 zł. 70 ct. czyniły za
ległe opłaty od szynkarzy. Zestawiając te za
ległości w opłatach szynkarskich w edług po
wiatów komisya doszła, że w niektórych po
wiatach śi-iąguięto p raw ie wszystko, n. p. w 
rzeszowskim 96 prc., a w czort*owskim 90 
prc. należności, w niektórych około połowy, 
a w niektórych bardzo mało, n. p. w powie
cie buczackim zaledwie 10 prc., a w skała- 
ckim 12 prc. przypadającej należytości. W i
dząc w tem  niejednostajną gorliwość s ta 
rostw w ściąganiu tych opłat komisya przed
stawia do uchwały następujące w n io sk i:

1. Zamknięcie rachunku funduszu pro- 
pinacyjnego za rok 187% przedłożone przez 
W ydział krajowy, przyjm uje Sejm do wia
domości.

2 Sejm wzywa c. k. rząd o wydanie 
stosownych poleceń c. k. władzom adm ini
stracyjnym  i skarbowym, aby cależytości na 
rzecz funduszu propinacyjnego przypadające. 
j*k najenergiczniej ściągano.

Poseł bar. B a u m  wyraża zdanie,że na 
leżałoby, aby R /ą i  zapytał tych starostów, 
którzy pod tym  względem osiągnęli w swo
ich powiatach najlepsze rezultaty, w jaki spo 
sób do tego p rz y z b , i odpowiedź ich udzie
lił starostom , którzy wykazali większy nie

dobór, z zaleceniem, aby używali tegoż sa
mego trybu postępowania.

Komisarz rządowy p. F ilip  Z a l e s k i :  
Mam zaszczyt oświadczyć, żo Rząd tej sprawy 
nie spuszcza z oka. W ydział krajowy bardzo 
starannie wykazuje zaległości funduszu pro- 
pinacyjnego, a Rząd również starannie od
nosi się podwładnych organów, aby ile moż
ności starały się je  ściągnąć; i rzeczywiście 
w roku 1879 stan się nieco poprawił. Te za
ległości, jakie są tu wykazane, tak rażące, 
jak w powiecie buczackim , gdzie wynoszą 
90% i w skałaekim 88% , w lwowskim 8 7 e/0, 
odnoszą się do roku 1878, a z końcem r. 1879 
w tych powiatach stan rzeczy pod tym  wzglę
dem  musi być lepszy, bo te powiaty naglono 
o energiczniejsze ściąganie. Co do przyszłości 
mogę złożyć przyrzeczenie, że Rząd bardzo 
chętnie się zastosuje do rezolucyi pod 1. :i 
zaproponowanej i będzie się starał z najwięk
szą energią występować.

Poseł W e r e s z c z y ń s k i  im ieniem  W y
działu krajowego oświadcza, że zastanawiano 
się w Wydziale nad kwestyą, czy te zale
głości nie mają jakiej przyczyny, którąby 
przez odpowiednią zmianę ustawy usunąć 
było można, fakt jednakże, iż w niektórych po
wiatach prawie wszystko ściąguięto a w in 
nych prawie wszystko zalega, dowodzi, iż je
dyną przyczyną jest nierówna sprężystość w 
ściąganiu.

P o«ełh r. G o l e j e w s k i  również uważa, 
że tu nie zmian w ustawie trzeba, ale w ięk
szej euergji w poborze, która tem łatwiejszą 
być winna, że szynkarze nie mają przednów
ków, klęsk elem entarnych i lat nieurodzajnych, 
jeżeli zatem władze przy ściąganiu tych o- 
płat nie będą szynkarzom żydowskim pobła
żały, to zaległości nie będzie.

Komisarz rządowy p F ilip  Z a l e s k i .  
Muszę się zastrzedz przeciwko wyrażeniu, że 
Rząd obchodzi się łaskawiej z żydowskimi 
szynkarzami, a najlepszym dowodem, że tak 
się rzecz nie ma, jest to , że w niektórych 
powiatach było tylko 4 prc. zaległości.

Po krótkiem  przemówieniu sprawozdaw
cy wnioski komisyi przyjęto.

P . Roman M i c h a ł o w s k i  w imieniu 
komisyi budżetowej zdaje sprawę z prelim i
narza szkół rolniczych w Dublanach.

Komisya z wyjątkiem pewnych niezna
cznych i form alnych tylko różnic przyjm uje 
wnioski W ydziału krajowego i wnosi szcze
gółowy prelim inarz w kwocie wydatków 
34.845 zł. i dochodów 17.805 zł. -a zatem 
z sum ą 17.040 zł. do pokrycia z funduszu 
krajowego.

P. ks. K r a s i c k i  powołuje s ę na 
sprawozdania stenograficzne jako na dowód, 
że przyjęciu szkół dublańskich na fundusz 
krajowy był przeciwnym , dlatego, że przez 
wykluczenie języka ruskiego ze szkoły wyż
szej wyrządzono krzywdę narodowości ru 
skiej, oraz dla tego. że tym sposobem obcią
żonym będzie bardzo fundusz krajowy. Zda
niem mówcy takich wysoko naukowych szkół 
w naszym kraju nie trzeba, zaś co do kosz
tów sprawdziła się jego obawa, ponieważ 
wydatki stają s :ę coraz większe, czemu jed 
nak dziwić się trudno wobec tracenia pie
niędzy na dorożki dla docentów przybywa
jących na wykłady ze Lwowa i nakładów na 
uporządkowanie dziedzińca i ogrodu, które 
to roboty m ogliby wykonać uczniowie szko
ły niższej. Dlatego mówca oświadcza iż 
przeciwko całemu preliminarzowi głosować 
będzie.

P. Z b r o ż e k  nie sądz i, ażeby szkoła 
dublańska należycie rozwijać się mogła wo
bec uszczupleń , jakie poczyniono w jej bu
dżecie. Mówca przytacza jako dowód, że na 
narzędzia m iernicze wyznaczono tylko 10 zł. 
gdy szkoła nie ma zupełnie instrum entów  
niezbędnych do praktycznego wykładu tej 
nauki koniecznie rolnikowi potrzebnych. Mów
ca oświadcza jednak, /że  żadnych wniosków 
nie czyni, ponieważ szkoła dublańska ma 
być jeszcze dwa razy przedmiotem obrad 
tegorocznego sejmu, poprzestanie zatem na 
głosowaniu za prelim inarzem  w edług wnio
sku komisyi.

Poseł G r o s s  dziwi się, że mówca po
przedni tak mało znaczące zarzuty wypowie
dział tonem  elegicznym, co zdaje się w ska
zywać, żo mu szło tylko o wynurzenie swo
ich uczuć w sprawie rozstrzygniętej już da
w no, bo skoro Sejm uchw alił przyjąć te 
szkoły na fundusz krajowy wraz z w arun
kiem co do języka wykładowego, zastrzeżo
nym przez założycieli, to warunek ten stał 
się prawem, którego Sejm, gdyby nawet 
chciał, nie m ń łb y  mocy zmienić. Nie ma 
nic naturalniejszego nad potrzebę wyższej 
szk. ły rolniczej w kraju, którego całe bo
gactwo je s t w ziemi. Zwiększanie się wydat
ków jest także rzeczą naturalną, bo kraj 
przyjął szkołę na to, ażeby ją  ulepszyć, a 
zresztą powiększenie to poszło głównie ztąd, 
że powiększono liczbę uczniów w szkole niż
szej. Żądanie od docentów, aby pieszo ze 
Lwowa do Dublan chodzili aa wykłady za 
które bardzo skrom ne otrzym ują wynagro
dzenie, je s t niewłaściwem i niewykonalnem, 
a co do uporządkowania dziedzińca i ogrodu, 
które ma kosztować 50 z ł , kwota ta w yzna
czoną jest pizeważuie na m ateryały, a na 
robotuików tylko o ty le , żeby uczniowie,

którzy się mają uczyć pracować w roli, nie 
tracili czasu na roboty, nie mogące icb kształ
cić w obranym  zawodzie, jak  porządkowanie 
dziedzińców.

P. A b r a h a m o w i c z  sprawozdaniami 
stenograficznem i dowodzi p. ks. Krasickiemu, 
że wprawdzie przem aw iał przeciw przyjęciu 
szkół dublańskich na fundusz krajowy, lecz 
za ich przyjęciem imiennie głosował. Co do 
języka ruskiego mówca przypom ina, że już 
wówczas wykazał, że literatura jego nie je s t 
dość zasobną, aby podręczników do wyższych 
wykładów agronomicznych dostarczyć m ogła.

Poseł hr. G o l e j e w s k i  nie widzi, w 
ezemby język ruski mógł być pokrzywdzony 
przez nieużywanie go do wykładów w szko
le wyższej dublańskiej, skoro uczniowie są 
tam  przyjmowani dopiero po ukończeniu 
giranazyura a więc po nauczeniu się tego 
języka.

Poseł ks. K r a s i c k i  wyjaśnia p. A- 
brahamowiczowi, że dlatego tylko głosował 
za przyjęciem  szkół dublańskich na fundusz 
krajowy, że był pewnym, że z tego będą 
szkodliwe następstw a, chciał więc, żeby się 
o tem praktycznie przekonano.

Poseł W e r e s z c z y ń s k i ,  jako re
ferent W ydziału krajowego, uważa, iż najlep- 
szem świadectwem, że W ydział kierował się 
rozsądną oszczędnością je s t to, iż z jednej 
strony zarzucono mu, że zbyteczne poczynił 
wykreślenia, a z drugiej, że zanadto na wy
datki szafuje i uczniów szkoły parobków 
kształci na arystokratów. Mówca zbija kolej
no zarzuty p. ks. Krasickiego.

Poseł R o m a n o w i c z  odpiera rów 
nież zarzuty p. ks. Krasickiego i oświadcza, 
że nie znajduje w słowniku parlam entarnym  
wyrazu na nacechowanie postępowania po
sła, który się przyznał, iż dlatego tylko g ło 
sował za wnioskiem, iż go uw ażał za szko
dliwy.

Po odpowiedzi s p r a w o z d a w c y ,  który 
między innem i w yjaśnił p. Zbrożkowi, iż 
dlatego tylko na narzędzia m iernicze wyzna
czono tak mało, iż nie ma możności obecnie 
w ykładania praktycznie na większą skalę nau
ki m iernictw a, przyjęto cały prelim inarz we- 
dłuk wniosku komisyi.

Z kolei przystąpiono do sprawozdań o 
petycyach obciążających budżet.

Co do petycyi P rzy t liska polskiego w 
W iedniu o stałą subwencyę, sprawozdawca 
p. D o b r  z y ri s k i ze względu na to, że 
Przytulisko zbyt krótko istnieje, aby można 
było należycie oceuić jego pożyteczność, o- 
raz z uwagi nr zły stan funduszów krajo
wych, wnosi udzielenie zapomogi v kwocie 
100 złr.

Poseł dr. L i s k e zwraca uwagę, że 
komisya przytacza tylko takie motywa, któ
re, za odmówieniem zasiłku przem aw iają , 
wnosi zatem dla konsekwencyi przejście do 
porządku dziennego.

Poseł hr. G o l e j e w s k i  objaśnia, że 
Przytulisko zostaje pod protektoratem  ks. 
Konstantego Czartoryskiego, co jest rękojmią 
jego pożyteczności, dlatego komisya nie u- 
waźała za stos >wne odmawiać pewnego da t
ku, chociaż stałej subwencyi dać nie mogła.

Poseł dr. L i s k e  odpowiada, że w ta
kim razie należało podać i te motywa, k tó
re za udzieleniem  subwencyi przemawiały.

Poseł S p ł a w i ń s k i  oświadcza się 
za wnioskiem komisyi, ze względu, iż poży
teczność Przytuliska w W iedniu jest nie
wątpliwą.

Poseł hr. G o l e j e w s k i  zarzuca dr. 
Liskemu , że przy drobnych pozycyach za
kłada opozycję, większe zaś pomija milcze
niem.

Sprawozdawca p. D o b r z y ń s k i  w y
jaśnia, że brak logiki we wniosku był ty l
ko formalny a nie istotny. Komisya przyto
czyła powody, dla których nie wnosi udzie
lenia stałej subwencyi, o którą petenci pro
sili. Co do udzielenia drobnego datku w kwo
cie 100 złr. komisya nie widziała potrzeby 
go motywować, gdyż cel towarzystwa dosta
tecznie go usprawiedliwiał. Zresztą mówca 
w komisyi był przeciwny temu datkowi i 
sprawozdanie przerobił, ulegając zdaniu więk
szości, co wywołało pewną niedokładność w 
jego redakcyi.

Co do petycyi M aryanny Motykiewicz, 
wdowy po urzędniku podatkowym o zapomo
gę, poseł ks. K i t r y s  wnosi udzieleuie za
pomogi w kwocie 60 złr., czemu sprzeciwia 
się p. H a l l e r  z uwagi, że petentka n iem a  
tytułu do otrzym ywania jakiegokolwiek wspar
cia z fuuduszu krajowego, nie ma zaś ty tu 
łu  dawać jednej a odmawiać innym, którzy- 
by zachęceni jej przykładem , wnosili podo
bne podania.

Sprawozdawca zrzekł się głosu, i wnio
sek 42 głosami przeciw 38 odrzucono.

Co do petycyi sierót po urzędniku Iw a
nickim o dar z ła sk i, sprawozdawca poseł 
W o d z i ń s k i  wnosi udzielenie 148 złr. do
datku do em erytury dla sierot, które jeszcze 
wieku normalnego nie przekroczyły. W nio
sek ten bez dyskusyi przyjęto.

Co do petycyi A ntoniny Osińskiej, wdo
wy po kanceliście, o dar z ła s k i , spraw o
zdawca p. K o r y t o w s k i  wnosi udzielenie 
jednorazowego wsparcia w kwocie l o 0 złr., 
a co do petycyi Towarzystwa Pań m iłosier

dzia w Przem yślu, udzielenie takiegoż w spar
cia wnosi sprawozdawca pos. ks. Jasienicki. 
Oba te wnioski bez dyskusyi przyjęto.

Z kolei przystąpiono do sprawozdań z 
petycyj nisobciążających budżetu. Referowali 
pp. W o h l f a r t b ,  B a r t m a ń s k i ,  Z b o 
r o w s k i ,  O c h r y m o w i e a  i J a n k o .  
W szystkie wnioski komisyi bez dyskusyi przy
jęto. Tym sposobem załatw ione zostały pe
tycye A leksandry Skrobaezewskiej , W ojcie
cha Piotrowskiego i Oktawii Knybel o zapo
mogi , nauczycieli w Przem yślu o polepsze
nie m ateryalnego b y tu , oraz wydziału po
wiatowego w Łańcucie o zm ianę ustawy 
wodnej, przejściem do porządku dziennego. 
Petycye Józefa Boosa , o dodatek do em ery
tury  i rady szkolnej miejscowej w Bóbrce, o 
podwyższenie płacy naui zyciehe, odstąpiono 
c. k. Radzie szkolnej krajowej do możliwego 
uwzględnienia. Petycyę m iasta Podgórza, wy
kazującą niewłaściwość istnienia tamże eks
pozytury c. k. polieyi i proszącą o oddanie 
policyi w zarząd gm iny, odstąpiono c. k. Rzą
dów- z wezwaniem , aby przedłożył ustawę 
legalizującą istnienie tejże ekspozytury utwo
rzonej na mocy zarządzenia adm inistracyjne
go, oraz ażeby zapobiegł nielegalnem u m ie
szaniu się tej ekspozytury w zakres policyi 
m iejscow ej, jeżeli to rzeczywiście ma miej
sce. Petycyę Cypryana Ciepanowskiego z pro
jektem  nowego sposobu krycia dachów sło
mą, oraz z prośbą o jego rozpowszechnienie, 
odstąpiono W ydziałowi krajowemu do zbada
nia i zdania spraw y na następnej se sy i, zaś 
petycyę kom iniarzy lwowskich o ochronę za
wodu kominiarskiego od ruiny, odesłano tak
że do W ydziału do odpowiedniego załatw ie
nia. Petycyę rady powiatowej w Podhąjcach 
przyjęto do w iadom ości, zaś petycyę gminy 
R u d k i, w sprawie blankietów katastralnych, 
odstąpiono c. k. rządowi z wezwaniem, aby 
zechciał przestrzegać w ogłoszeniach urzę
dowych ruskich czystości tego języka.

Następnie odczytanem zostało przedło
żenie W ydziału krajowego w sprawie kolei 
transwersalnej, o którem niżej mówimy.

Poseł B a r t m a ń s k i  wnosi uznanie 
nagłości tego przedmiotu w ten sposób, aby 
nie uwalniając komisyi od drukowania spra
wozdania , uchwalić za raz , że rzecz ta ma 
być przekazaną osobnej komisyi z 7 człon
ków, której wybór na następnem  posiedzeniu 
się odbędzie.

Wniosek ten przyjęto.
W niesioną dziś petycyę p. Gedioica, na 

wniosek p. hr. G o l e j e w s k i e g o  z ko
misyi petycyjnej przekazano do budżetowej, 
zaś na wniosek p. dr. M a e r  a, wniesioną 
także dzisiaj petycyę tow pedagogicznego o 
zmiany w ustawie dla szkół ludowych u- 
chwalono traktować łącznie z wnioskiem p. 
Szujskiego.

Poseł R o ż a n k o w s k i  z ło ż jł przy
rzeczenie poselskie.

Koniec posiedzenia o godz. 2 min. 45 
po południu. N astępne posiedzenie d. 7 lip- 
ca o godz. 11 rano.

(Galicyjska kolej transwersalna).

(§) W yrażonemu w r. 1875 przez Sejm 
życzeniu, aby Rząd przedłożył projekt wy
budowania galicyjskiej kolei transwersalnej, 
stało się zadość na wczorąjszem posiedzeniu 
sejmowem. W wystosowanej do W ydziału k ra
jowego a właściwie do Sejmu odezwie Prezy- 
dyum Nam iestnictw a tak tę 6prawę przed
stawia.

Kolej transw ersalna miałaby bezpośre
dnio połączyć galicyjsko rossyj.-ską granicę 
państwa koło H usialyna z jednym  z punktów 
kolei północnej cesarza Ferdynanda, koło 
Żywca, ewentualnie z drogą żelazną K oszycio- 
Bogumińską pod Czaezą. W tym  celu nale
żałoby wybudować linie z H usiatyna do Sta
nisławowa, z Zagórza do Grybowa i z No
wego Sącza do jednego z punktów istniejącej 
już sieci dróg żelaznych.

Mimo wielkiej doniosłości ekonomicz
nej, nie mógł powyższy projekt dotąd wejść 
w wykonanie, gdyż już zasadniczo" z góry 
musiało być wykluczone nadanie koncesyi 
towarzystwu p.yw atn^m u, któreby żądało za
gwarantow ania dochodów przez uaństwo. 
Nadto stały budowie tej koleje na koszt pań
stw a względy finausowe na przesz, odzie a 
prywatną spekulacje odstraszały niekorzystne 
stosunki targu pieniężnego i ryzyko niedo
statecznego oprocentowania znacznego kapi
tału zakładowego, któryby m usiał być użyty 
na budowę. Dopiero w ostatnich czasach pry
watne przedsiębiorstwa, zachęcone korzyst- 
niejszem położeniem targu pieniężnego, ob
jaw iły gotowość dostarczenia znaczniejszej czę
ści kapitałów  na budowę powyżej wskaza
nych linij. I tak towarzystwo kolei Iwowsko- 
czerniowieckiej oświadczyło gotowość wybu
dowania linii ze Stanisław ow a do Husiatyna, 
jeżeli jej państwo zapewni subwencyę i 1/, 
miliona zł. Nadto w najnowszym czasie wy
stąpiło znane, wielkiemi kapitałam i rozpo
rządzające towarzystwo belgijskie Societebel- 
ge des chemins de fer  z propozycyami zreali
zowania wspomnionego projektu. W końcu 
towarzystwo kolei lwowsko - czerniowieckie 
wystąpiło z nowym projektem .
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Z powodu znacznego ryzyke tow arzy

stwo belgijskie postawiło jako nieodzowny 
warunek żądanie, aby oprócz zwyczajnych 
uwolnień od podatków i opłat, oraz oprócz 
przyznania ułatw ień, które zwykle państwo 
czyni w podobnych wypadkach, zapewniono 
mu ze strony G alicji odpowiednią pomoc 
finansową. Mianowicie żąda towarzystwo, 
aby 1) kraj oddał mu wszelkie grunta  po
trzebne pod trasę kolejową Ż\ wiec-Nowy- 
Sącz, Grybów-Zagórz i Stanisławów-Husia- 
tyn, oraz pod budynki kolejowe i to w prze
ciągu sześciu miesięcy od wręczenia pla
nów ; 2) aby krajna własny koszt wykończył 
wszelkie roboty potrzebne do połączenia i 
sprostowania gościńców i dróg, które kolej 
żelazna przetnie, oraz wybudował wszelkie 
drogi równoległe z linią kolejową i drogi 
dojazdowe do dworców W ogóle musiałaby 
Galicy a zobowiązać się na własny koszt i 
na w łasne niebezpieczeństwo urządzić napo- 
wrót wszystkie przerwane komunikacye i 
stworzyć nowe potrzebne drogi. Również o- 
howiązauy będzie kraj utrzym ywać wszystkie 
te drogi wła»nym kosztem.

W obec znacznych wymagań stawianych 
krajuwi, rząd uznał potrzebę przedstawienia 
tej sprawy Sejmowi i pozostowienia mu ini
cjatyw y. Aby ułatw ić rychłe ustawodawcze 
załatwienie sprawy, rząd wniósł razem z po- 
wyższem przedstawieniem stanu rzeczy tak 
ie  zarys projektu ustawy. W edług tego pro
jektu ułatw ienia zostałyby przyznane bez 
względu na to, czy budowa uzupełniających 
linij kolejowych przeprowadzona będzie przez 
pryw atne przedsiębiorstwo lub państwo L i
niom tym przyznaje projekt na czas. na j a 
ki służy im uwolnienie od opłaty podatku 
dochodowego, także uwolnienie od wszelkich 
danin, które na mocy u->taw krajowych na 
cele gm inne, powiatowe lub krajowe już są 
ustanowione lub w przyszłości będą zapro
wadzone. Dalsze ustępy projektu zawierają 
sformułowane dokładnie zobowiązanie się 
kraju do dostarczenia potrzebnych gruntów.

SPRAWY ZAGRANICZNE
(Zniesienie JestuitOw we F ran c ji ).

Rozporządzenie policyjne, które dnia 30 
czeiwea przed wypędzeniem Jezuitów  z kla
sztoru przy Rue de Sevres odczytał za
konnikom komisarz policyi Olement, opiewa 
dosłow nie: „Deputowany, prefekt policyi, na 
podstawie art. 1 tyt. 1 ustawy z dnia 12 do 
19 lutego 1790; na podstawie art. 11 kon
kordatu ; na podstawie art. 2 ustawy z 13 
germinala roku X; na podstawie art. 3 de
kretu z 22 grudnia 1812; na podstawie de
kretu  z 29 m arca 1880, który orzeka, że nio- 
zatwierdzonym przez państwo stowarzysze
niom Jezuitów daje się 3 miesiące czasu do 
rozwiązania się i do opuszczenia wszystkich 
innych zakładów, w których nie byw a udzie
lane młodzieży naukowe lub literackie wy 
kształcenie, zważywszy, że mimo wspom nia
nego wyżej dekretu pod datą dnia dzisiej
szego w Paryżu pod 1. 33 i 35 Rue de-Só- 
vres istnieje jeszcze dom zamieszkany przez 
niezatwierdzone przez pań-Iwo stowarzysze
nie Jezuitów, rozporządza: Art. 1. Towarzy
stwo złożone z członków zakonu Jezuitów  a 
zajmujące domy przy Rue de Sćvres 1. 33 i 
35 rozwiązuje się. W spomniany dom przy 
Rue de 8óvres musi być natychm iast upu
szczony. Art. 2. Na drzwiach domu i po
bocznych budynków i w ogóle na wszyst
kich otworach wychodzących na ulicę, zosta- 
staną położone pieczęci, jeśli właściciel do
mu sam nie obejmie straży nad nim, lub też 
nie powierzy jej obcej zakładowi osobie. W 
każdym razie kaplica musi być zamknięta. 
Art. 3. Komisarzom policyi miasta Paryża i 
wszystkim agentom  władzy publicznej po
wierzone jest wykonanie niniejszego dekretu. 
D an w Paryżu 30 czerwca >880. Deputowa
ny, prefekt policyi A>idricux.a

Tymczasem właściciele gruntu  p d 
35—36 przy ulicy Sćvres wnieśli jeszcze te
go samego dnia wieczór do sądu cywilnego 
nagłą skargę (rćferć) przeciw prefektowi po- 
licyi. W charakterze oskarżyciela wystąpił 
p. de Ravignau; nazwał on się prezyden
tem stowarzyszenia, które tworzą Jezuici i 
dowodzi, że to stowarzyszenie ma prawo za
mieszkiwać w jego domu i że nie adm ini
stracyjna ale tylko sądowa władza może o 

. rozf,trzygać, czy to prawo mu przysłu
guje czy też nie. Chodzi więc przedewszyst- 
kiem o kwestyę kumpoteneyi i sprawa ta 
m iała być rozstrzygnięta w sobotę w chum- 
óre des referes. Jezuitów zas ępuje adwokat 
Falateuf i dwaj rzecznicy prezydenta policji 
miał za&tępować prokurator ministerstwa 
spraw wewnętrznych adwokat Durier i 
wien rzecznik; D urier miał postawić wniosek, 
aby sąd uznał się niekom petentnym . W zwy
czajnych nagłych (rćfćre) procesach, zwykł 
prezydent sądu sam rozstrzygać, tyin razem 
jAdnak chciał prezydent Aubepiu ze wzglę
du na ważność sprawy rozstrzygać kollegial- 
nie. Z tego powodu podał się już naw et pe
w ien substy tu t nazwiskiem Louehet do dy- 
misyi i słychać, że dwóch czy trzech człon-
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ków prokuratoryi państwa pójdzie za jego 
przykładem . Liczba wypędzonych z domu 
przy ulicy Sevres Jezuitów  wynosiła 34. 
Zakon posiada na przedmieściu Lavillette 
(ulica L afay  tte) jeszcze drugi dom, w któ
rym dla osiadłej w Paryżu niemieckiej, prze
ważnie alzacko-iotaryngskiej, ludności odbywa 
się nabożeństwo i kazania w języku niem iec
kim a nadto bywa także iid/.ielana nauka. 
Z tego ostatniego powodu dom ten, przed 
którym dnia 30 czerwca zebrały się dość 
wielkie tłum y w nieprzyjaznej postawie, bę 
dzie zamknięty dopiero z końcem roku szkol
nego, to jest 30 sierpnia. Na prow incji zam
knięto klasztory jezuickie w następujących 
m iastach: w Laon, Grassa, Louvesc, Troyes, 
Marsylii. Bourges, Bastii (tak więc i dla wy
spy Korsyki nie zrobiono wyjątku) Besan- 
ęon, Quimper, Toulouse, Bordeaui, M ontpel
lier, Grenoble, Lons-le-Saulnier, le Puy. Nan
tes, Angers, Laval, Chateau-Gontier, Nancy, 
Douai, Lille, Olermont, Pau, Belfort, Lyon 
Charolles, Rouen, Versailles, Amiens, Oastres, 
Avignon„ Poitiers i Limoges. Wszędzie s ta 
wili Jezuici bierny opór w jednakowej for
mie. W spółudział mieszkańców był w jednera 
miejscu większy, w innem  m niejszy, groź
niejszych rozruchów nigdzie nie było. Z bi
skupów tylko biskup z Angers Freppel i biskup 
Fava w Grenoble brali osobisty udział w opo- 
zyeyi. O proteście wniesionym przez biskupa 
Freppela pisaliśmy już. Biskup Fava odczytał 
jeszcze dnia 29 czerwca z ambony w ka
plicy jezuickiej w Grenoble długi list paster
ski, który się kończył słow y: „B iida i klą
twa tym, którzy się targają na klasztory!" 
Gdy dniu 30 czerwca policja wypędziła J e 
zuitów z ich domu, znajdował się przy n ich  
biskup Fava. wyszedł razem z nimi i zapro
wadził wypędzonych do swojego pałacu. O- 
trzym ał z tego powodu od m inistra wyznań 
takie samo ostrzeżenie jak arcybiskup w Avi- 

! gnon ; nie wiadomo jednak, czy biskupi ci ze 
chcą usłuchać rozkazu m inisteryalnego i czy 
każą opuścić Jezu i t m swoje pałace.

W sposób półurzędowy oświadcza rząd 
francuski: „W ykonanie dekretów z 29 marca 
musiało się na razie ograniczyć do Jezuitów, 
którym  nakazywały rozwiązać się najpóźniej 
do 30 czerwca. Co się tyczy innych nieauto
ryzowanych kongregacyj męskich to osobny 
dekret, traktujący o nich, wzywa ich tylko 
do uregulow- liia swojeg > stosunku prawnego. 
Zresztą byłoby brakło m ateryalnych środków 
wykouania, gdyby rząd chciał był równo
cześnie wystąpić przeciw wszystkim kongre
gacjom . Opróżnienie klasztorów wymagało 
sześciu do ośmiu godzin czasu; ale jakkol
wiek rząd pozwala na zwłokę i przedłuża po
średnio term in innym  kongregacjom , zna 
jednak swój obowiązek i w danej chwili spełni 
go z równą stanowczością1'.

(T a jny  dokum ent rossyjski).
Z Petersburga pisze 1 b. m korespon

dent Pressc: „W ew nętrzną politykę, którą 
Rossytt kieruje się od długiego szeregu lat, 
objaśnia zajmujący i ważny dokum ent tuj - 
ny, zredagowany przez h r  'Porowskiego, m i
nistra spraw wew nętrznych za czasów pano
wania cara Mikołaja I. Dokum ent teD, dorę- 
czouy carowi Mikołajowi jako nicm orjał, zo
sta ł następnie przekazany przez tegoż cara 
°becnie panującemu Aleksandrowi II. Jeżeli 
uważnie przypatrzym y się wypadkom, jakie 
odegrał, się w Rossyi od tego czisu, prze
konamy 6ię, że wskazówki zawarte w tym 
inenioryale służyły istotnie wewnętrznej p o 
lityce rossyjskiej za nić przewodnią. Dla 
objaśnienia, skąd hr. Porowskiemu przyszła 
,uyśl ułożenia takiego program u, niechaj po
służą uastępująee d a ty : Od czasów P iotra I 
aż do panowania Mikołaja I sprowadzono do 
Rossyi mnóstwo eudzoziemców, przewyższa
jących Russyan inteligeneya i w ykształce
niem , a obok tych cudzoziemców nabrała 
szlachta bałtycka bardzo wielkiego znacze
nia i wpływu z powodu swoich bogactw i 
wiedzy, Rossyauie uważali także szlachtę 
bałtycką za „cudzoziemców", a ponieważ ta 
szlachta z powodu swego feudalnego sposo
bu myślenia okazała się wybornem narzę
dziem żywiołu autokratycznego, przeto Ros- 
syame znienawidzili ją w krótkim czasie tak 
samo, jak swoje rządy. Z pojedynczych osób 
przeniosła się ni-naw iść na całą narodowość, 
a dzisiejsza, nienawiść Rossyau do Niemców 
ma po części swoje źródłu w opozycji prze 
ci w gospodarce szlachty bałtyckiej. Za pano 
wania Aleksandra I prawie wszystkie w yż
sze urzędy były zajęte przez szlachtę bałty
cką ; tak samo działo się za czasów M ikoła
ja Dopiero za panowauia dzisiejszego cara, 
gdy stronnictw o rossyjskie wzięło przewagę, 
usunięto w kilku ostatnich latach wszystkich 
urzędników pochodzenia bałtyckiego, tak, że 
obecnie zasiada w gronie m inistrów jeszcze 
tylko jeden szlachcic bałtycki. Na czele na
rodowego stronnictw u za Mikołaja I st.ił m i
nister spraw wewnętrznych, hr. Porowski. 
To stronnictw o dąży, jak wiadomo do li
tworze ia państwa '•łuwiauskiego od morza 
lodowatego aż do Bosforu, od brzegów W i
sły aż do Kamczatki, państwa, w któremby 
panował tylko jeden język, jedna relig is i 
w którem obowiązywałaby tylko je d n i usta-

Lipca

wa Na narodowość obcych szczepów, które 
tym sposobem m usiałyby zaginąć, nie zwa
ża to stronnictw o tak samo, jak na narodo
wość szczepów słowiańskich, które także w 
skutek takiego zlania w jedną całość, m u
siałyby upaść. Pojęcie o narodowości zlewa 
się z zewnętrzną jednością, oto myśl p rze
wodnia memoryału, którą Perowski przedło
żył carowi pod napisem  : „Ecpose m inistra  
spraw wewnctreych hr. Porowskiego przedło
żone cesarzowi rossyjskiemu w sprawie rus- 
syfikacyj prowincyj należących do państwa 
Z treści tego dokum entu, trzym anego jeszcze 
dotychczac w największym sekrecie, mogę 
wam podać autentyczny wyciąg. Znajduje się 
w nim  następujący ustęp : „Jeżeli Rossy a
zamierza F  i n 1 a n d y ę zakonserwować d 1 a 
S z w e d ó w ,  to czyni dobrze, nie zm ienia
jąc tam  nic z dotychczasowych stosunków, 
ale jeżeli chce kraj ten  wcielić do Rossyi, 
kraj zdobyty krwią naszych ojców i pieniądzmi, 
za które padł Sweaborg, to musi koniecznie 
narzucić mu naszą religię, nasz język w urzędzie 
i szkole, nasze ustawy ; musi tam  wysłać 
naszych urzędników jako kolonistów. W tym  
celu należałoby na razie wysunąć granicę 
przynajmniej nieco dalej poza bram y cłowe 
Petersburga i wyrugować ducha szwedzkiego 
z gubernii W yborgskiej. Na swem separaty- 
stycznem stanowisku objawiają prow incje 
nadbałtyckie wyraźnie nienawiść ku Rossyi. 
W P o 1 s ee piastują urzędy mężowie, którzy 
dla naszej zagłady popierali Napoleona, gdy 
wkroczył do Rossyi. W samej Rossyi spo
czywają najwyższe urzędy w rękach niem ie
ckich urzędników, którym  chodzi tylko o w ła
sne dobro a nie o dobro Rossyi. Co za nie
szczęśliwy duch skłonił wspaniałomyślnego 
cesarza Aleksandra I do zniszczenia w k ró t
kim czasie w szystkiego, nad czem w pocie 
czoła pracował przez tyle lat P iotr a nastę
pnie Katarzyna (t. j. nad ostatecznem przy
łączeniem do Rossyi F in landyi, Polski i pro
wincyj nadbałtyckich?) M ontesquieu powiada: 
„Najpewniejszym środkiem przykucia do 
siebie i zapewnienia sobie własności prow in
cyj zdobytych je s t dać im sw«,.ją w łasną cy- 
wilizacyę a zmienić mieszkańców". Dla do
pięcia tego celu potrzeba następujących środ
ków : 1) Zniesienia w rzeczonych krajach 
wszystkiego, eoby mogło posłużyć do zajęcia 
odrębnego stanowiska a więc zniesienia od 
rębnych ustaw i zasad adm inistracyjnych, o- 
sobnych m inisterstw , adm inistracyj, ceł i t i .  
2) W ypracowania jedynej dla całego cesar
stwa wspóln j ustawy /  pcwoemi modyfika- 
cyami dla pojedynczych prowincyj. la k ą  u- 
stawą powinien być „Zbiór ustaw M ikołaj i 

Uwaga: P row incje  nadbałtyckie powołu
ją  się na to, że Piotr W ielki zagwarantował 
ini ich swobody i p raw a , ale czyż to ma 
dzisiaj jakie znaczenie? Byłoby to ogranicze
niem  władzy obecnego c a ra ! —  3) Język 
polski w Królestwie Polskiem, język niem ie
cki w prowincyaeh nadbałtyckich, szwedzki 
język w Finlandyi. zostaną w szkołach po
zostawione na równi z innemi językami eu- 
ropęjskiem i, ale językiem wykładowym bę
dzie język rossyjski. 4) W Wielkiem księst
wie finlandzkiem początek w tej mierze n a 
leży zrobić w gubernii wyborgskiej, w pro
wincjach zaś nadbałtyckich i w Polsce n a 
leży n a t y c h m i a s t  to wykonać. 5) N ie
miecką szlachtę należy zwabić do naszej 
służby i przenieść ją  w głąb Rossyi, a n a 
tom iast rossyjskich urzęduitów  przenieść do 
prowincyj wymienionych w 4 punkcie. 6) 
Rossyjskich właścicieli ziemskich należy za
chęcać do zakupna ziemi w owych prowin- 
cyach a mieszkańców tych pr w irnyj zachę
cać do osiedlania się w Rossyi".

Oto wyciąg z memoryału Perowskiego. 
Ze Rossya usiłuje ściśle przeprowadzić ten 
program , tego dowodzi cały rozwój w ew nę
trznej polityki rossyjskiej od czasów Mikołaja 
aż do chwili obecnej. Wszystko, eo zalecił 
Perowski, zostało wykonanem, ale naw et naj
zaciętszy Rossyanin nie zaprzeczy, że bezsku
tecznie. Wszystko rozbiło się o opór, jaki 
narody ujarzmione przez Rossyę a wyżej 
stojące pod względem oświaty, stawiają sw o
im tyranom. Silniej niż kiedykolwiek stoją 
Finlandezycy, Polacy i t. p. przy swych n a 
rodowych właściwościach i przy swoich nie- 
przedawnionych prawach i nietylko panmo- 
skwicyzm, ale także i pauslawizm w Rossyi 
rozbije się o ten opór".

K R O N I K A
=  N a jj .  P a n  raczył najłaskawiej udzie

lić z prywatami 8 *ej szkatuły pogorzelcom w 
Niż.mkowicaeh 300 zł. zapomogi, a gminie ja 
worowskiej 100 zł. zasiłku na budowę szkoły.

=> A n k ie ta  n a l to w a  odbyła wczoraj 
wieczór pod przewodnictwem JE . pana Namie 
stnika drugie posiedzenie, które się przecią 
gnMo do godziuy 10 Podamy jutro dalszy 
o ii£  sprawozdania i  ważnych tych obrad około 
podźyignięcia jednej z n jważuiejszyeh gałęzi 
prodnbcyi krsjowej. Do wczorajszego naszego 
sprawozdania wkradło się kilka myłek, które 
prostujemy. W przemówieniu p. dyrektora Zif-

fra wydrukowano mylnie, że Ameryka przesyła 
do Europy rocznie 2 m linny centnarów nafty; 
zamiast Europy ma być d o  A u s t r y i .
W pczemówiethu JE. p Namiestnika zamiast 
„należycie przeprowadzona assoeyacya przed
miotów" czytań należy „assocyacya p r o d u 
c e n t ó w " .  W 03tatniem przemówieniu p. Zif- 
fra zamiast Centralangehot czytać należy Cen- 
traldepot

—  W Akademii um iejętności w Kra
kowie odbyły się w dniach 22 i 28 czerwoa 
pod przewodnictwem dr. Karola Estreichera 
posiedzenia wydziału filozoficznego, na których 
przedstawiono i odczytaso prace- 1) dr. Wi
słockiego „Modlitewnik siostry Konstancyi s r. 
1527", 2) dr. Mecheizyńskiego „Jana z Wi- 
ślioy Wojna pruska" ; 3) dr. L. Malinowskiego 
„O samogłoskach nosowych w gwarach pol
skich na Szląsku"; 4) Bolesława Szomka „O 
instrumentala pluralis w dziełach Piotra Ko
chanowskiego", 5) Jana Hanasza „Wykaz form 
deklina-yjnyob w dwu zabytkach z wieku XIV" ; 
6) Jana Leciejewskiego „Gwara Miejskiej Górki, 
studyum dyslektyczne". Wszystkie uchwalono 
ogłosić drukiem w publikacjach Akademii.

* Zapiski polleyjne. Skradziono panu
H. D. z pomieszkania pod 1. 32 przy ulicy 
Kopernika letni paltot koloru popielatego z 
czarną atłasową podszewką i czarny surdut kan
tarowy; p. I. H. z p imieszkania pod 1.44 przy ulicy 
żółkiewskiej złoty pierścień z wiśniowym ka
mieniem, piankową cygarniczkę, czarny surdut 
i inne snknie; a włościaninowi J. M. z past
wiska w Domarrczach parę koni a mianowicie 
12-letniego konia gniadego i 9 letnią klacz tej 
samej maści, zwykłej rasy, bez szczególnych 
oznak. Złożono w policyi kartkę zastawniczą 
banku kredytowego nr. 48.134 na zastawioną 
za 4 zł. bekieszę, znalezioną na ulicy. Kata
rzyna Datke, właścicielka domu pod 1. 8 przy 
nlioy pod Dębem, licząca lat 57, zmarła nagle 
w skutek apopleksyi.

—  Wychodtfey w łościanie —  pisze
Czas —  którzy udają się z Galicyi do Ame
ryki, bywali wielokrotnie na dworcu kolejowym 
w Krakowie zatrzymywani i niejedna ofiara 
podstępu i chciwości agentów i wyzyskiwaczy 
ciemnego ludu została tym spostbem uratowaną 
od ostatniej zsgłady. Wracała tpż do domu, 
chociaż dobrze podskubana, to przynajmniej 
zdolna jeszcze do powetowania pracą strat do
znanych. Porozumieli się więo z ttgo powodu 
agenci handlujący tymi białymi murzynami w 
Galicyi i wysyłają teraz wychodźców i  ostrze
żeniem aŁ-v w drodze omijali Kraków. Kupuią 
włnś ianom bilety tylko do Bierzanowa, zkąd 
każą im pieszo lub kołowo dostać się na Kal- 
waryę do Pruchnika i tam wsiadać znowu do 
pociągu.

— Wjnalazefc. Polak pan Nowicki
wziął od rządu francuskiego patent na wyna
leziony przez siebie sposób taniego ogrzewania 
machin przy pomocy elektryczności. Dziennik 
L c France industr., który o tem donosi, do
daje. że system ten pozwalałby korzystać z 6ił 
natury, a zarazem usunąłby stanowczo potrzebę 
i koszta maleryałów opałowych.

—  Madrycka akademia umiejętności 
histerycznych, juk się dowiaduje Kur. Pozn., 
zamianowała na walnem zebraniu swojem dnia 
18 czerwca ziomka nasrego, księdza Franciszka 
Różańskiego, bibliotekarza królewskiego księgo
zbioru w Eskurialu, swoim członkiem korespon
dentem. Ksiądz F. Różański nanbą swoją i po 
ważuemi pracami już od dawna umiał sobie 
zdobyć stanowisko wśród obcego społeczeństwa 
na półwyspie iberyjskim

— Na w ielk i obchód święta narodo
wego republikańskiej Francyi, który ma się od
być, jak wiadomo, dnia 14 b. m., zamówiono w 
jednej z fabryk drezdeńskich nie mniej |ak 
50 000 tnz:nów czyli 600.000 sztuk lampio
nów papierowych, wartości 60 000 mark Pa
ryska rada gminna uchwaliła na samo urzą
dzenie illuminacyi w gmachach publicznych 
wspomnionego dnia 200.000 franków.

—  Dla uczczenia pam ięci króla W i
ktora Em anuela. jako pierwszego monarchy 
zjednoczonych Włoch, ma być ostatecznie wznie
siony łuk monumentalny. Odnośna ustana  już 
została przedh żor.a parlamentowi w Rzymie. 
Łuk wspomniouy stanie na placu term Dyo- 
kleeyaua w wiecznem mieście, którego linie 
frontowe z tego powodu będą wprzód uregulo
wane Składka publiczna na ten cel przyniosła, 
jak windomo, kilka milionów lirów, parę milio
nów ofiarowała rodzina królewska, a ze skarbu 
państwowego ma być wyasygnowany dodatek 
w sumie 8 milionów lirów. Można więc 6obie 
wyobrazić, jaki wspaniały będzie to pomnik! 
Wkrótce rozpisany, będzie, konkurs na projekty 
artystyczne, w którym migą brać udział także 
zagraniczni artyś i. Premie ustanowiono w su
mie 30.000. 20.000 i 10.000 lirów.

—  Pożar w tych dniach nawiedził mia 
steczko Janów ordynacki w Lubelskiem. Zgo
rzało 152 domów, w tej liczbie tylko 14 muro
wanych. Kościół ocalał.

— Skarb. We wsi Wierzbówce, w po
wiecie płońskim, wyo-ano drewniane naczynie, 
w którem się znajdowało 315 sztuk różnych 
Starych monet.

—  Szulcrka. Dzienniki petersburskie 
narzekają na kwitnącą w stolicy Rossyi szu- 
lerkę, wobec której niczem jest zakład w Mo-
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naco i t. p. W tych dniach n. p. obiegała w 
Petersburgu pogłoska, że jeden z członków wy
sokiej arystokracji rossyjskiej przegrał w Jacht
klubie ogromną sumę 8 milionów franków I

— Zuchwałej kradzieży widownią 
był pociąg osobowy, który duia 30 czerwca 
zdążał z Wiednia do Pesztu. W jednem z coupe 
drugiej klasy zajęło miejsoa 7 osób, pomiędzy 
ktoremi znajdował się starszy jegomość przyje
mnej powierzchowności. Obok niego siedział 
młody człowiek, który już w pół godziny pu 
odjeżdzie z Wiednia rozparł się wygodnie w 
siedzeniu i usnął. Starszy jegomość zadał mu 
jeszcze kilka pytań, na które nie otrzymał od
powiedzi, poczem w rozmowie z innymi towa 
rzyszami podróży nadm ienił, że „syn“ jego 
jest bardzo lekkomyślny w podróży i ma brzydki 
zwyczaj zasypiania twardo, chociaż wiezie przy 
sobie znaczną sumę pieniężną. Kiedy pociąg 
dojeżdżał już do Preszburga, starszy jegomość 
narzekając ciągle na lekkomyślność syna, roz
piął śpiącemu surdut i wydobył z bocznej jego 
kieszeni portmonetkę, schował ją  „dla pewności" 
do swoiego surduta. Na stacyi preszburskiej 
wysiadł, powiadając, że z<» chwilę powróci i 
prosząc towarzyszów podróży, ażeby tymczasem 
uważali na śpiącego syna i jego tłumoki. Gdy 
jednak zadzwoniono już na odjazd, a stary je 
gomość nie wra. ał, podróżni zbudzili mniema
nego syna jego, ażeby go uwiadomić, że <jcieo 
jego wyszedł i ni.e powrócił. Pociąg już był w 
ruchu i nim pizebudzony zdułał pojąć, co się 
z nim dzieje i co do niego mówią, ażeby za
pewnić wszystkich uroczyście, że od dawna jest 
sierotą po opu, już stacva znikła z oczu po
dróżnym. Pokazało się, że zuchwały oszust 
ukradł śpiącemu przeszło 800 zł. w gotówce. 
Poszkodowany wprawdzie wysiadł na na bliż- 
szej stacyi i powióoił do Preszburga natych
miast, już tam jednak nie znalazł ani śladu 
oszusta

—  Gwałtowna burza szalała przez 
kilka godzin w niedzielę wieczorem nad stolicą 
węgierską. Wicher zniszczył wiele dachów, 
okien i kominów, których gruzy, spadająo na 
ulicę, tamowały komunikacyę.

—  Znany m ilioner br. Hirsch wygrał 
już po raz drogi los wiedeńskiej loteryi komu
nalnej na 50.000 zł.

—  U w ięzien i w "Wiedniu bracia Fry
deryk i Karol br. Neugebauer-Cadan, eą obaj 
żonaci, nie żyją jednak z żonami i w ogólności 
nie posiadają'’ najmniejszego majątku wydawali 
się za właścicieli wielkich lasów i kamienio
łomów oraz dużego domu w Wiedniu, i pod 
tym to pozorem umieli wyłudzić znaczDe snmy 
od łatwowiernych. Pierwszy z nich według je
dnego z dzienników wiedeńskich, był dawniej 
koncypistą w dyrekcyi kolei Karola Ludwika.

— Wielką kradzież popełnili uiewy- 
śledzeni dotąd złoczyńcy w nocy na 30 ozerwoa 
w biurach pocztowych w Schwerynie. Ukradli 
24 listów pieniężnych z sumą 97.287 mark 
Za wyśledzenie ich wyznaczono 1500 mark 
nagrody.

— Jeden z najładniejszych okrę
tów austr. floty handlowej Serug, własność 
towarzystwa żeglugi Sabioncello w Dalm acji, 
po wypłynięciu dnia 8go marca z Nowego Jo r
ku nie dał o sobie dotąd najmniejszej wiado
mości. Zdaje się, że zatonął bez śladu. Serug 
zbudowany został w r. 1870; miał objemności 
blisko tysiąca tonn.

— Okropne nieszczęście zdarzyło się w 
tyoh dniach na morzu u wybrzeży amerykańskich. 
Donosi o niem następująca depesza z Nowego 
Yorku; D. 29 czerwca parowiec Seawanhoka, 
który kursował regularnie pomiędzy Nowym Yor
kiem aróżnemi przystaniami Long Island, spalił 
się podczas wycieczki, w której udział brało 
300 osób, w pobliżu College Point. Pięćdziesiąt 
osób zginęło częścią w płomieniaoh a częśoią 
w morzu.

—  N a  kolei żelaznej państwowej wę
gierskiej pomiędzy stacyami isaszegh a Peczel 
wykoleił się przedwczoraj pociąg osobowy. Lo
komotywa stoczyła się z nasypu, a jeden z wa
gonów III klasy został zdruzgotany tak, że podróżni 
powypadali przez drzwiczki. Mimo to żaden z 
nich nie doznał ciężkiego uszkodzenia. Ze służby 
skaleczeni są hatnownik i konduktor. Że się 
na tern skończyło, przypisują okoliczności, 
iż pociąg liczył bardzo mało wagonów.

—  Wywóz kawy z krajów, które naj- 
więcej jej produkują, mianowicie z Jawy, Su
matry, Cejlonu i Brazylii, po nader obfitym 
zbiorze wynosił w roku zeszłym 333.000 tonn 
czyli 6,660.000 centnarów, t j. o kilkadzie
siąt tonn więcej niż w najpomyślniejszych latach 
poprzednich. •

(r) Wdowa Napoleona czarnego.
P. Desalle sędzia trybunału w Linmges, prze
glądając stare papiery w archiwum sądowem, 
uczynił ciekawe odkrycie. Znalazł on dokument, 
według którego wdowa nieustraszonego Tous
saint Lorm rture, który chwilowo był królem w 
San Domingo i którego rrzezwano „czarnym 
Napoleonem" umarła w szpitalu w Limoges, i 
oto wyciąg aktu zrobiony przez p. Desalle; 
Akt zejścia pani Toussaint Louverture zmarłej 
w tutejszym szpitalu w wieku lat sześćdzie
sięciu, urodzonej w gminie Sau DomiDgo, po- 
źni-j zamieszkałej w Limoges, córki zmarłego 
Francois, nazywanego Simon i zmarłej Marie 
Jeanne. Podpisano: Deroche, pełniąoy obowiązki

urzędnika stanu oywilnego. To odkrycie pro- 
atuje błędne podanie w Biografii powszechnej 
p. Michaud, według której wdowa Toussaint 
Louyerture miała umrzeć w roku 1816wAgen, 
bo akt zejścia, któryśmy tu przytoczyli, dato
wany jest 17 lutego 1815 r.

(r) P ies zwycięzca. Szczególnego ro
dzaju wodne wyścigi odbywały się w tych 
dniach na Tamizie między człowiekiem i psem 
newfundlaadzkim sześcioletnim. O zakład 1250 
franków trzeba było przepłynąć dziesięć an 
gielskich mil (przeszło 16 kilometrów). Po 
pierwszym kwadransie pies wyprzedził współ
zawodnika o 40 metrów, a w godzinę był już 
o 800 metrów naprzód. Pływak dał za wygra- 
nę, czując zupełny uppdek sił po 67 minutach 
walki, a pies płyuął sam dalej i po dwóch go
dzinach bez wytchnienia, został wyniesiony na 
ląd w zupełnie dobrym stanie. Mówimy, został 
wyniesiony, bo przecie nie można było wyma 
gać, żeby pies sam poznał, że dopłynął do 
oznaczonej mety, więc go w tym punkcie jego 
właściciel, który za nim płynął czółnem w pe
wnej odległości, wydobył z wody. Niezmierne 
mnóstwo oiekawych łodziami a nawet parowemi 
statkami towarzyszyło temu wyścigowi.

Najnowszy tryumf fotografii.

(r) Od czasu wynalezienia balonów 
wszyscy powietrzni żeglarze podziwiali n ad 
zwyczajną wyrazistość, z jaką przedmioty 
ziemskie przedstawiały im się pod ich sto
pami Wszyscy, którzy opisywali swoje wra
żenia z tych podróży w górnych warstwach 
atmosfery, porównywali obrazy widziane z 
wysoka do znanych map geograficznych wy
konywanych sposobem wypukłorzeźby, i od- 
dawna usiłowano otrzymać klisze fotograficz
ne brane z pewnego punktu  wzniesienia w 
łódce balonu.

N adar przed dwudziestu przeszło laty 
robił pierwsze tego rodzaju próby w balonie 
trzym anym  na linie Później w r. 1868 u- 
dało mu się otrzym ać parę widoków z ba
lonu Giffarda, także puszczanego na linie w 
Hipodrom ie, a dwa lata temu, kiedy ten 
sam znakomity inżynier, w czasie wiel
kiej wystawy, urządził pam iętny olbrzy
mi balon na dziedzińcu pałacu Tuilerius, 
sławny z mikroskopowych fotografij p. Da- 
grou prowadził dalej nie be-.. powodzenia 
próby rozpoczęto przez Nadara.

Pozostawało jeszcze do rozwiązania da
leko trudniejsze zadanie zbierania widoków 
fotograficznych z bi-.lonu zupełnie wolno bu
jającego w przestrzeni. Zadanie to nie
zm iernie ważnem było z powodu wielkiej u- 
żyteczności studyów w zakresie prądów po
wietrznych i innych kwestyi fizyki niebie
skiej, gdyby można było zbierać i utrwalać 
dla nauki klisze wskazujące, którędy balon 
żeglował, jak wysoko się w znió-ł i jaki był 
w danej chwili stan atm osfery M ożna było 
nawet spodziewać się, że klisze otrzymane 
w ten sposób z dostateczną wyrazistością 
mogłyby służyć do czynienia rekonesansów 
wojskowych albo zbierania planów m iast i 
pozycyj geograficznych z dokładnością i szyb
kością, o jakiej dotychczas nie mamy wyo
brażenia.

Bardzo wielu aeronautów robiło już 
tego rodzaju próby, ale bez powodzenia, je 
dni dla tego , że ich fotograficzne przybo- 
ry były za ciężkie lub za wiele miejsca wy
m agały , in n i , ponieważ nie zdawali sobie 
dostatecznie sprawy z niezbędnych warunków 
powodzenia tej trudnej i delikatnej operacyi, 
inni nareszc ie , ponieważ konieczność spu
szczenia się w danej chwili z powodu stanu 
w iatru lub innych nieprzewidzianych okoli
czności , przeryw ała ich operacye albo zni
szczyła już otrzymane klisze.

Otóż z zadowoleniem przychodzi nam 
donieść czytelnikom, że widzieliśmy dwie 
zupełnie gotowe fotografie, świadczące, że 
tak trudna a tak ważna operacja  nie jest 
już utopią. Jeżeli okazulą się tu jeszcze nie
jakie braki, to są one tego rodzaju*, że przy 
wprawie z pewnością usuniętem i zostaną. Te 
dwie fotografie otrzym ane zostały z klisz 
wykonanych przez pana Paw ła Desmarets, 
redaktora dziennika L ’Electricite w czasie 
wzniesienia się balonem Gabriel w Rouen. 
Pow ietrzną tą wyprawą kierował p. Lair, 
członek szkoły francuskich aeronautów, a 
znajdował się przy tern właściciel balonu p. 
Jevis

Szkło kamery fotograficznej pana Des
m arets skierowane było z brzegu łódki ku 
Paryżowi i klisza operowaną była w chwili, 
kiedy kapitan balonu odcinał spadochron 
z łódką, w której znajdował się p. Jovis.

Na jednej z tych fotografij widać naj
dokładniej wszystkie zakręty biegu Sekwany 
aż do Montes. Kamienny most, wyspy na 
Sekwanie, topole na jej brzegach rysują -°ię 
tu z cudowną delikatnością i czystoifią 
obłoki przedstawiają się z niesłychanśn^ bo
gactwem  kszta łtów ; te, które wznoszą się 
z ziemi, wydają się jakby wyrzucane z ko
minów lokomotywy. Ta klisza małych roz
miarów obejmuje długość przeszło dwudzie

stu kilometrów a perspektywa w głąb sięga 
przeszło sześćdziesiąt kilometrów.

D ruga fotografja nie mniej je s t zadzi
wiającą. Je s t ona zdjętą za pomocą piono
wego aparatu, którego soczewka umieszczo
na była w otworze dna łódki balonu. Przed
stawia ona przestrzeń kwadratową, której 
każdy bok obejmuje około półtora kilometra, 
ze wszystkiemi przedmiotami, jakie się na tej 
przestrzeni znajdują. Pom im o lekki-j mgły, 
panującej w chwili operacyi, widać tu naj
wyraźniej dachy domów, ulice, drogi i ro 
snące na nich drzewa, mury dzielące między 
sobą różne posiadłości, place, rozdroża a na
wet ścieżki. W czasie operacyi panował w iatr 
unoszący balon po 7 do 8 metrów na se
kundę, a jednak zdaje się, że przedm ioty fo
tografowane ani się poruszy ły , bo inaczej 
nie m ogłyby się odbić tak wyraźnie i ta nie- 
poruszalność jest prawie niepojętą, a jednak 
jestto tylko prosty skutek niesłychanej szyb
kości zdjęcia widoku.

P. Desm arets wynalazł tak czuły p re
parat chemiczny, że do otrzym ania na szkle 
dostatecznego w rażenia św iatła wystarcza je 
dna m ała część sekundy, przez ten czas za
tem balon chociaż pędzony wiatrem  posunął 
się zaledwie o trzy albo cztery centym etry 
co z uwagi na odległość fotografowanych 
przedmiotów nie stanowi żadnej prawie ró ż
nicy w punkcie widzenia. Ale w łaśnie dla 
skrócenia czasu pozy do takiego ułam ka se
kundy wszystkie znane dotąd mechanizmy 
dla otrzymywania tak zwanych vues instan- 
tanees okazały się zauadto powolnemi, to co 
można nazwać m gnieniem  oka, było jeszcze 
za długie. P. D esm arets w padł na myśl 
użycia w tym  celu aparatu elektrycznego 
tem u to potężnemu działaczowi winni jesteś 
my ten najnowszy cud fotografji.

Obecnie eksploracja Sahary  w celu 
zbudowania żelaznej drogi zT om buktu  może 
się ndbjć Ł szybkością a użycie balonu stanie 
się niezbfdnem  przy wyprawach do krajów 
pr/.ybiegunowych. Przez ten wynalazek geo 
gr>fia, sztuka wojenna i aeronautyka wcho
dzą na nowe, wiele obiecujące drogi.

GOSPODARSTWO I H A N D EL
# Konkurs. Celem obsadzenia dwócb 

posad stręeznikćw towarowych doz-w Jony-i dla 
Lwowa przez wys. c. k. Namiestnictwo reskryp
tem z duia 30 marca 1875 1. 9767, Izba 
liundlowa i przerostow a rozpisuje niniejszem 
konkurs w myśl ustawy z dnia 4 kwietnia 
1875 dz. u. p. nr. 68.

Ubiegający się o jedną z tych posad ma
ją udowodnić : 1) że są obywatelami austrya-
ckimi, ukończyli rok 24, prowadzą życie n ie
naganne i mają prawo rozrządzać swym mają 
tkiem ; 2) że złożyli z dobrym skutkiem egza
min przepisany dla stręczników. .^Egzamina te 
odbywać się będą w Izbie handlowej i prze 
mysłowej, gdzie kandydaci do popisu zgłaszać 
się m a ją ; 3) mianowani stręcznicy winni 
uiścić przepisaną taksę i składają wedle posta
nowienia wys o. k. ministerstwa skarbu z dnia 
22 kwietnia 1879 1. 741 kaucyę w kwocie 
dwustu złotych w. a.

Podania należycie udokumentowane wnieść 
należy najdalej do 15 sierpnia 1880 do Izby 
handlowej i przemysłowej we Lwowie.

Wiedeń, 6 lipca. T d . Gaz. Lw .) 
Na wczorajszy targ bydła rzeźnego  
spędzono 2844 w ołów , m iędzy niemi 
1039 g a l i c y j s k i c h ,  1547 w ęgier
skich, 258 niem ieckich. Na środę za
powiedziano 204 w ołów  kontumacyj- 
nych. Spęd był o 73 sztuk m niejszy  
niż w  zeszłym  tygodniu. Obrót był le
niwy; ceuy się nie zm ieniły; przeda- 
no wszystko. Płacono g a l i c y j s k i e  
w oły 55— 56 złr.; najprzedniejsze 57 
z ł r ; w ęgierskie 53 — 56 7 2 złr.; n ie
mieckie 54—59 złr.; kro>vy 50—52 
złr. za 100 kilo m. w.

0STAT1IIA POCZĄŁ
Uchwała s e n a t u  f r a n c u s k i e g o  w 

sprawie amnestyi jest najważniejszym wy
padkiem w dziedzinie spraw zagranicznych 
Zdawałoby się, że ograniczenie am nestyi tylko 
do przestępców politycznych a wyjęcie z pod 
niej pospolitych zbrodniarzy, morderców i 
podpalaczy, jest tak naturalnera, że powinno 
bez trudności trafić do przekonania w szyst
kich. Jednakowoż tak nie jest. W dzisiejszej 
Fraucyi namiętności polityczne do tego sto
pnia zamąciły pojęcia, że zatarła  się prawie 
różnica między tem, co godziwe i słuszne a 
tern, co godne bezwarunkowego potępienia. 
Doszło do tego, że jaw ni m ordercy i podpa
lacze są protegowani „ze względów oportu-

nistycznych", podczas gdy ludzie, którym 
chyba tylko z zasad „nieautoryzowanych" 
przez republikę zarzut zrobić można, wysta
wieni są na gw ałty  i prześladowania. Niepo
dobna, aby rząd, pod którego egidą dzieją się 
takie rzeczy, nie doznał rychło następstw  tak 
przew rotn j polityki Jakoż gabinet p. F rey- 
cineta „iście republikański" zachwiany jest 
już do tego stopnia, że bliski upadek j^go 
ji st nieunikniony. A Nemezis tak chce, że w ła
śnie protegowany przezeń radykalizm naj
głośniej przeciw niem u się oświadcza. Rady
kaliści zarzucają p. F reycinetow i, że nie u- 
m iał całkowitej am nestyi obronić w senacie, 
że zanadto względnym  okazał się przy egze- 
kucyi dekretów marcowych, że nie przedsię
wziął w swoim czasie radykalnej puryfikacyi 
stanu sędziowskiego, która byłaby mu oszczę
dziła dzisiejszych nieprzyjem ności z proku
ratoram i i sędziami, co rzucają mu pod nogi 
swe dekrety nom inacyjne i uznają się kom
petentnym i do rozstrzygania procesów wyta
czanych przez Jezuitów. Być może, że p. 
Freycinet zdoła jeszcze przełknąć te wszyst
kie gorzkie pigułki, jak  przełknął już tyle 
innych — ale w końcu przepełnić się musi ten 
kielich goryczy. W każdym razie częściowa 
przynajm niej kryzys m inisteryalna stała się n ie 
uniknioną, bo adm irał Jauróguiberry, m inister 
m arynarki stanął w drastycznej sprzeczności 
z większością Izby. Dzienniki opowiadają 
że między tym m inistrem  a sprawozdawcą 
budżetu m arynark i, niejakim p. Dreo, przy
szło 1 b. m. do gwałtownej „wymiany zdań" 
podczas której adm irał nazw ał sprawozdawcę 
ignorantem, co informacye swoje czerpie 
w kawiarniach.

W racając do sprawy amnestyi, zanoto
wać musimy, że senat s ta ł się znowu celem 
pocisków prasy radykalnej. Powiada ona że 
senat uchwałą swą ostatnią popełnił sam o
bójstwo, a llcp. franc. w tóruje jej niejako, 
pisząc w tonie największego lekceważenia, że 
pomimo uchwały senatu, całkowita am nestya 
przyjdzie do skutku. W jaki sposób, nie m ó
wi organ p. Gambetty. Lewica Izby deputo
wanych odbywa narady, jakich kroków chwy
cić się należy z powodu odrzucenia am nestyi 
przez senat. Zdaje się. że Izba przystąpi do 
poprawki L a b  i c h a ,  która upadła w senacie.

W edług telegram u W . Allg Ztg. z 4 b. 
m. oświadczył się sułtan stanowczo p r z e c i w  
p r z y j ę c i u  u c h w a ł  k o n f e r e n c y i  w 
sprawie granic greckich. Na radzio m ini
strów przeważyły głosy m inistra wojny 
O s m a n a  baszy i m dstra  spraw zag ran i
cznych A b b e d i n a  baszy ; tylko, m ini
strowie 8(.raw wewnętrznych i sprawiedli
wości byli za uwzględnieniem woli Europy. 
Rzecz ta  przedłożoną zostanie jeszcze wiel
kiej Radzie koronnej, w której wezmą udział 
ulemowie, senatorowie i generałowie. Ofi- 
cyalna odpowiedź Porty na notą z b i o r o w ą  
mocarstw w sprawie greckiej m a być w y
daną dopiero około 20 b. m. Tymczasem P orta  
zbroi się, co sił starczy.

Poseł turecki w C e t  y n  i i oświadczył 
R a d o w i c z o w i  m inistrowi czarnogór

skiemu, że Porta nie zgadza się na odstą
pienie Dulcigna i obstaje przy konwencyi 
kwietniowej, na mocy której terytorya nad 
Zemem m iały być oddane Czarnogórze. 
Wobec tego Czarnogóra ma zamiar cofnąć 
się do stypulacyj traktatu berlińskiego.

Z R z y m u  telegrafują 4 b. m.: Z e r 
w a n i e  s t o s u n k ó w  dyplom atycznych 
m i ę d z y  B e l g i ą  a W a t y k a n e m  mo
że pociągnąć za sobą ustąpienie kardynała 
N i n y ,  jako sekretarza stanu, który w nie
porozum ieniu, jakie zaszło, znalazł się w 
sprzeczności z papieżem. Pism o papieża do 
arcybiskupa w M alines miało nie uzyskać 
rrzychylnego zdania kardynała Niny, który 

przew idyw ał skutki. Papież dał się złudzić 
rrzez prąd przeciwny istniejącemu systemo
wi i chwilowo postanowił wysłać do Bru- 
rseli pełnomocnika bez urzędowego chara- 
rteru.

W P a r y ż u  aresztowano 3 b. m. kil- 
ru socjalistów  rossyjskich i niem ieckich. 
Między aresztowanymi wymienia Justice  n ie
jakiego K l a c z k ę  i E i g e n s o n a .  E m i
granci rossyjscy mieszkający w Paryżu za
nieśli protest przeciw tym  aresztowaniom.

IELEGRAMGAZETT LWOWSKIEJ
Lubiana, 5 lipca. W sejm ie li- 

jeralni posłow ie zawotowali p o d z i ę 
k o w a n i e  m a r s z a ł k o w i  Kalten- 
eggerow i; p o s ł o w i e  n a r o d o w i  
o p u ś c i l i  s a l ę .

P raga, 5 lipca. Zgromadzenie 
wyborców czeskich uchw aliło w o t u m  
n i e u f n o ś c i  d l a  z a s t ę p c y  m a r -
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s z a l k a  K l a u d e g o  z powodu, że 
nie w ziął udziału w głosow aniu nad  
projektem reformy wyborczej.

Paryż, 5 lipca. M inister spraw  
w ew nętrznych przedłożył Izbie p r o 
j e k t  a m n e s t y j n y  w brzmieniu  
przez sonat uchwalonem . Jutro toczyć  
się  będzio rozprawa. W  kom isyi am 
nestyjnej m inister spraw w ew nętrznych  
zalecał wejście w kompromis z se 
natem.

Londyński telegram  Tempsa w sp o
mina o p og łosce , że R o s s y a  o f i a 
r o w a ł a  w y s ł a n i e  w o j s k  s w o 
i c h  do Epiru i Tessalii, jeżeli eska
dra angielska za zgodą m ocarstw po
dejmie się transportu.

K raków , 6 lipca. (Tel. pr.)  Pan 
m inister skarbu dr. D u n a j e w s k i  
przybył dziś rano do Krakowa, wita
ny na dworcu przez w ładze. We 
czwartek odbędzie się wielki bankiet 
na cześć p. m inistra, który tegoż dnia 
wieczornym  pociągiem  wyjechać ma 
do Lw ow a.

Berlin, 6go lipca. (Tel. pryw.) 
Kreuzzeitung  stw ierdza, że wszystkie  
m ocarstwa zgodziły się na to, iż w  
razie o p o r u  T u r c y i  m uszą być za
rządzone d a l s z e  k r o k i .  Porta łu 
dzi się, jeżeli m niem a, że niezgoda 
m ocarstw przyjdzie w  pomoc ture
ckiemu oporowi.

Bukareszt, 6 lipca. (Tel. p ry w )  
W edług wiadom ości z K onstantynopo
la, Turcya k o n c e n t r u j e  w o j s k a  
w  Adrynnopólu i Yolo, i w ysy ła  w iel
kie zastępy ochotników do A l b a n i i .

Londyn, 6 lipca. (Telegr. p r.)  
W Izbie niższej podniósł Hartington, 
że koszta w o j n y  a f g a ń s k i e j  prze
kroczyły o 9 m ilionów prelim inowaną  
sumę.

Cesarzowa E u g e n i a  zachoro
w ała na febrę.

Daily News donosi, że sułtan i 
Abbedin basza p o d b u r z  aj  ą A l b a ń -  
c z y k ó w  osobnem i proklamacyami do 
oporu przeciw  odstąpieniu Epiru Gre- 
cyi. W Konstantynopolu werbują się  
otwarcie ochotnicy albańscy i otrzy
mują pieniądze i w olny transport.

L o n d y n ,  6 lipca, W  Izbie niż
szej w ciągu rozpraw nad billem o 
odszkodowaniu pogrążonych w niedo
statku i r l a n d z k i c h  d z i e r ż a w 
c ó w ,  którzy padli ofiarą eksm isyi, 
podnosił Grladstone, że bill utrzymuje 
w  całej powadze prawa w łaścicieli 
gruntow i jest tylko wyjątkowym  środ

kiem , koniecznym  wobec m nożenia  
się eksmisyj i stw orzonych tym spo
sobem  stosunków, które grożą w y w o 
ł a n i e m  w o j n y  d o m o w e j .  W nio
sek C haplinga, żądający odrzucenie  
b illu . uchylony został 295  głosam i 
przeciw  217.

Konstantynopol, 6 lipca. Porta, 
odpowiadając na ustęp noty identycz
nej am basadorów, odnoszący się  do 
A r m e n i i ,  o św iad cza , że ma ciągle  
na oku ulepszenia, przewidziane w ar
tykule 61-szym  berlińskiego traktatu , 
i w  tym duchu czyniła zaw sze odpo
wiednie kroki. Porta wylicza pojedyn
cze zarządzenia i kończy uw agą, że 
Arm eńczycy stanowią tylko 17 pro. 
ludności w dystryktach, o które cho
dzi.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń , 5 lipca 18s0, godzina 2 m.,

30. Losy kredytowo 177-75, Węg. akcye 
kredyt. 266 75, Akcye anglo-austr. 13670, 
Akcye bankn Union 112 40, Akcye kolei Ka
rola Ludwika 2 8 1 2 5 , Akcye kolei północnej 
245-50. Akcye kolei południowej 82-25, Akcye 
kolei Alfóld 160'— , Akcye kolei Elżbiety 
194-25. Akcye kolei Lwow-Czerniow 169-50, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 149-—, 
Akcye kolei Rudolfa — •— , Akcye kolei Al 
brechta — , Węg oblig. pań3tw. w złocie 
87-50, Galie, oblig. indemn. 97 75, Losy z r  
1864 174 — , Akcye kolei siedmiogrodzkiej 
108 80, Akcye banku obrotowego — — , Kosy 
tureckie 15*50, Akcye kolei węg.-galic. — *—  
Akcye kolei państwowej — •— , Akcye banku 
związkowego 136 60. Rubel papierowy 1*2575, 
Wiedeńskie losy 118-75 Węgierskie losy 114-75, 
Mark. niemieck. —-, W ęgierska renta 110 85, 
Usposobienie mdłe.

Wiedeń, 5 lipca 1880, godzina 5 
minut. 5. Akcye kredytowe — , Anglo
Austr. — *— , U n io n sb a n k  , Kolej Karola
Ludwika — "— , Południow a, — . Renta 
pap. — , Rubel papierowy — . —, Gal. listy 
zastawne 10250, Gal. iudemacyjne — , 
Mark niem. — , Gal, bank rustykalny 102 70 
Losy z r. 1860 — .—, Napoleonsdor — .—,
U sposobien ie —

W iedeń, 6go lipca 1880, godz. 10 m 
41, Akcye kredytowe 28230 , Anglo-austr. 
l3 6 -75 Akcye banku Union 112 30, Kolej 
Kar. Ludw. 281*25, Południowa — *— , Na
poleonsdor 9*35— , Rubel papierowy 125'Yj, 
Renta pap. — •— , Galie, bank hip. —•— 
Gal. oblig. indemn. — *—, Gal. listy zastaw 
banku włośń. — *—, Losy z r 1860 — *—, 
Usposobienie osłabione.

Telegram y zbożowe z d. 5go lipca. 
Wi e d e ń ;  Pszenica 10*7-5 do 11.75 zł., ży
to 10 50 do 11*75 zł., okowita pr. 1Ó-000 
liter procent 34 50 do 34 75 zł. — Bu d a -  
P e s z t -  Pszenica 75 klgr. (na jesień) 9 87 
do 9 -92 zł., rzepak (sierpień — w rzes) 12 97 zł. 
P e r l i  u;  Pszenica żółta (na kwiecień — maj) 
221-— , żyto — •— , spiritus loco 65 '— , olej 
rzepakowy 5 6 5 0 . S z c z e c i n :  Pszenica — ,
r z e p ik  . P a r y ż :  mąki 159 klgr. 63 50,
°lej rzepakowy 77*25, spiritus — *—. W ro -  
'-ł a w : Pszenica —*—. żvto — "— , owies

— , spiritus — , kukurudza — , K o 
Ionia:  Pszenica — ■—.

Odpowiedzialny redaktor: Wtadyitaw Łoziński
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przeniósł swoje biuro pod firmą:
Dom bankowo- i kom isow o-handlow y  
do domu p. W a l la c h a  p o d  l. 2  p r z y  

u l i c y  K r a k o w s k i e j .

Spostrzeżenia meteorologiczne.
z dnia 6 lipca 1880 o po r nin 7 rano 
Barometr 738 OOrnm. Psychrometr suchy -j- 

17 0JC Psychiomet wilgotny +  14'2’C. Prężność 
pary 10 4ojm. Wdgoe 72 /„. Zachmurzenie 4. Wiatr 
NE2. Ozon 5.

Temperatura pow btrza-f 13.6’K.
Barometr idzie w górę.

Stan barometru nad poziom morza 7t>2*70mm

Przyjechali do Lw owa.
dnia 6 lipca 1880.

Hotel Angielki.
Pp. Dr. A. Sękowski z Krakowa. J  ; Kies 

ler z Czerniowiec R. Krzyżanowski z Śniaty- 
na. J. Kóssran z Radowic.

Hotel Eiiropejskt.
Pp. J . ks. Lubomirski z Paryża. W. hr. 

Komorowski z Hawryłówki. Sammonigg z Kra
kowa. Beek z Krakowa Uher z Krakowa. Rich- 
ling z Krakowa W. Malinowski z Zbaraża E. 
Torosiewicz z Majdanu Dr. M. Frankel z Czer- 
uiowiec.

Hotel George‘a
Pni. 0. hr. Borkowska z Ponikwy.

Hotel Warszawski.
Pp. Bojer z Słobody, W. Gawlikowski z 

Kurowic. J  Madejewski z Podhorodyszoza J. 
Herasimowicz z Korczyna. M Kronstein z Kra
kowa.

Hotel Krakowski
Pp. J. Kapadiewicz z Wiednia. W. Bu- 

chowiecki z Paluchowa J. Fromm z Pesztu.
Hotel Langa.

P. A. Bzowski z Żerosławic.
O djechali ze Lwowa.

Pp. W. br. Dzleduszycki da Jezupola. J. 
br. Steinkiihl do Woleze Kowalski do Brzeżan. 
F. Brzozowski do Krakowa. Dr K Głębocki do 
Krakowa. R Puzyna do Gwoźdzca K. Zalewski 
do Rosyi.

lenie płuc. —  Zamiszewski Jan, krawiec, 1 72, 
na nwiąd schyłkowy. —  Cossa Henryk, c. kr. 
emerytowany komisarz powiatowy, 1. 41, na 
zapalenie rdzenia pacierzowego. — G1 niecki 
Antoni, listonosz, I. 58, na zapalenie płuo. —  
Pauliczek Franciszek, z domu ubogich, 1. 78, 
na uwiąd schyłkowy. —  Bednarski Karol, syn 
zarządcy drukarni, 1. 4, na zapalenie opoń 
mózgowych. —  socha Pelagia, szwaczka. 1- 
64, na zapalenie płuc. —  Schmidt Antonina, 
wdowa po inżynierze, 1. 59, t a  zapalenie płuc.
—  Górski Franciszek, maszynista, 1. 42, na 
zapalenie płuc —  Łazowski Leon, aptekarz, 1 
47, na nowotwór wątroby. —  Kowalski Teo
fil, e. kr. emerytowany komisarz skarbowy, i 
69, na raka języka. —  Baumgarten Teresa, 
żona majstra kominiarskiego, 1. 62, na gruźlicę 
płuc. — Rozwadowski Erazm, właściciel dóbr 
ziemskich, 1. 75, na mocznicę. — Wygrzywal- 
ski Apolinary, inżynier, 1. 43, na wadę serca.
—  Kotlińska Ewa, posługaczka, 1. 94, na u- 
wiąd schyłkowy —  Kozłowski Stanisław, syn 
dyrektora orkiestry. I 10, na płonicę. —  Hen- 
zel Stanisław, dziecię ces. król. prokuratora, 
dni 49, na brak sił żywotnych. — Lityńska 
Katarzyna, szwaczka, 1. 20, na gruźlicę płuc.
— Szymańska Katarzyna, szwaczka, 1. 24, na 
zapalenie nerek. — Lipińska Magdalena, wdo
wa po propinatorze, 1. 62. na błąd serca. — 
Switalska Agnieszka, żona rękawicznika, 1. 23, 
na gruźlicę płac. —  Trudziak Łucya, żona lo
kaja, 1. 38, na błąd serca.

Lwów dnia 12 czerwca 1880

W y k az  osób zm arłych
w czasie od 1 do 10 czerwi-a 1880.
Ziembińska Marya, wdowa po właścicielu 

dóbr, 1 80, na obrzęk płuc. —  Bommer Mar
cela, córka ekonoma, l 16, na zapalenie płuc.
— Paraskowicb Klementyna, żona urzędnika 
telegrafu, l. 50, na zapalenie otrzewnej. —  
Murawel Emilia, prywatna, 1. 28, na suchoty 
płuc. —  Niczowska Kazimiera, dziecię majstra 
szewskiego, 1 */l t , ua zapalenie płuc — Sarda 
Iguacy, o. k ofieyał magazynu wojskowego, 1. 
51, na raka gardzieli. — Hirszberg Antoni,
c. k emerytowany urzędnik, 1 74, na porażę 
nie płuc. —  Dygdałowicz Józef, syn właści
ciela realnoś i, I. 5, na zapalenie opon móz
gowych i rdzenia pacierzowego. — Rappaport 
Ernestyna, córka k a p o , 1. 5, na błonicę — 
Borkowski Władysław, sierota. 1. 5, na płonicę.
—  Sułkowski Antoni, c. kr. radca sądu wyż
szego, 1. 54. na raka siatki brzusznej i zapa

Poc iąg l kolejow e. 
Przych odzą  do Lw ow a.

Według południka Peazteńskiego.
Z  C zern iow iec : o godz. 9 min. 40 wie

czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 min.
45 rano (pociąg mięszany); o godz) 
min 32 po południu (peciąg mięszany.

Z  K ra k o w a : o godz. 5 m n 20 rano
(pociąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 
przed południem (pociąg mięszany).

Ze S tan isław ow a: (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min, 24 wieczór.

Z  P odw o łoczysk : (na dworzeo w Pod
zamczu); o godz. 2 min. 53 rano (pociąg 
mięszany); o godz. 3 mm. 19 po połud
niu (pociąg m ięszany);

Z  P o d w o ło czy sk : (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór 
pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 30. 
rano (pociąg osobowy) ; o godz. 3 min. 
52 po południu (pociąg mięszany.

O dchodzą ze Lw ow a .
Według południka Peazteńskiego.

Do C zern iow iec : o godz 6 min. 10 ra
no (pociąg pospieszny); o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o godz. 
10 min. 50 w nocy (pociąg mięszany).

Do K ra k o w a : o godz. lOtej min. 3 w 
nocy (pociąg pospieszny ; o godz. 4 min. 
33 rano (pociąg osobowy); o godz. 4 min. 
ł 9 po południu (pociąg mięsaany).

D o P o d w o łoczy sk ; ( z dworca w Pod
zamczu) : o godz 10 min. 58 w nocy po
ciąg mięszany): o godz 12 min. 3 w po 
łudnie (pociąg mięszany).

Do P od w o łoczy sk : z dworca lwow
skiego główrego o godz. 5 min 40 rano 
(pociąg pospieszny) o godz. 12 min 10 
w południe (pociąg mięszany;) o godz. 
10 min 1 1 w nocy (pociąg osobowy.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przem yiłow e).
Lwów dnia 5 lipe.a 1880

1. Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. |  
Kol. lwow. czor.-jas. po 200 zł. w. a S 
Banku hip. g&lic. 20C- zł. w. a. s  
Banku kredyt gal. po 200 zł. w. a. _§

9 .  Listy z a s t .  za 100 zł.

Tow. .ridyt. galic. 5 pr. w. a. °  
n 4 pr- w. a. |  

n „ n b pr. okresowe 
Banko hip. galie. 6 pr. w. a. -jg 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w a. „

a
# •  L i s t y  dłużne za 100 złr. jj

0«ó'u roln. kred. Zakład dla Gal. S 
i Buków. 6 pr. los. w 15 lat *°

4. Oltiigt za 100 zł.

Indeinniz. galic. 5 proc. m. k. . 
Oblig Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w. a. 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

5 .  Losy miasta Krakowa. .
.  „ Stanisławowa

6 . M o n e ty .

Dukat holenderski . . . .
Dukat cesa rsk i..........................
Napoleondor . . . .
Półim peryał................................
Bubel roBsyjski srebrny .

„ „ papierowy
100 marek niemieckich .
S r e b r ..........................................
Kupr. y w srebrzą . .

płacą żądają
walutą austr

złl. ' t. ii IT et,

281 56 
169 -
292 -  
248 -

284 50 
172 —

98 25 
91 50 
98 25 

102 25 
102 -

99 25 
92 50 
99 25

103 25
104 —

92 - .9 4  -

97 50 98 50

98 -  
101 -

100 -  
103 -

20 -  
25 -

22 -  
27 —

5 42 
5 45 
9 32 
1 57 
1 57 
1 24 

57 35 
99 50 
99 25

5 52 
5 55 
9 42 
9 68 
1 68 
1 26 

58 -  
100 50 
100 25

K u r s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e )
z dnia 2 lipca 1880

1. D łu g  państwa. płacą żądają.
1 rdnolity dług państwa w banknot.

maj-listopad ...............................  73.90 74.05
luty-sierpień ...............................  73.90 74.05

Jednolity dług państwa w srebrze
s ty c z e ń -lip ie c ................................ 74.65 74.80
kwiecień-październik.....................  74.65 74.80

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k 122.50 123 50
» n 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 134.— 134 50
» „ 1860 po 100 zł. 5 pr 133 5o 134.—
» * 1864 po 10O zł. 173 75 1,4.25
n „ 1864 po 50 zł. 173.75 174.25

Renty Com. po 42 lir. austr. . . .  — 29 —
Listy zaBtaw. dom ,n. państw po 120

rfr- 5 proo.  .....................  143.75 1 4 4 .-
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr. 100.60 101.—
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 89.15 89.30

9. O h l ł g a c y e  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

C z e c h ....................................................  103.50 104.50
Bukowiny . . . 97.10 97.60
G alioy i....................................................  &7.85 9810
Niższej Austryi . . 105.— 105.50
Siedmiogrodu . 94 75 95.25
W ęgier....................................................  95.30 95.75

3. Akcye.

Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 137.76 138.25
Inst. kred. dla handlu po 160 złr. . 285.90 286.10
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 790.— 800.—
Gal. banku hip. po 200 zł. . . .  —.— —
Gal. bankd. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. — —.— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 zł. . —.— —.—
Banku austro-węgiersk. a. 600 zł, . 829 — 830. —
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 68.2-5 68 75
Aust. Tow. żeglugi par.dun.po500 zł.mk. 579.— 581 —
K o l .  Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. „ 195 50 196.—
Kol. Preszów-Tam. (w.c.) a 200 z ł . . - . —
Półnoena kolej po 1000 zł. m. k. . 2435.— 2440 
KoL Kar. Ludw. po 200 zł. m. k 284 25 984.75

płacą żądają.
Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. wsr. 170.25 170.75
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł.mk. 288.50 289.—
Połud. kol. panst. po 200 zł w. a. . 82.75 83.—
1. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 145. *45.50

4. Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla 
Galioyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr.

Powsz. austr. zakł. kr. ziem. 5 pr. w sr.
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los. w 181. 6 pr.

w 201. 7 pr. 
w 361.51/* pr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proct. .
po 5 proct. .

n „ n PO 5 prOCt. W
37 latach zwrotne..........................

Gal. banku hip. po 6 proc. . . ,
Gal. Zakł. kred. włośo po 6 proe. .
Banku austro-węgiersk. po 5 proe.
Węg. Tow. ziem. akc po 5‘/i proc..

„ Zakł. kr ziemsk. po 5*/, pree.

Kol. Albreohta a 300 zł. 5 pr. w. a.
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. oz)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . .
Kol. pół. po 100 zł. m. k..............

„ „ po 100 zł. w. a..............
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr.

„ fi. emisyi . . .
IIIn n » ’ n
IVn  n n  X1  '  n  • • •

Kol. Lwow-Czer.-Jass. III emis a 300 
zł. 5 proe. w srebrze z r. 1865 

z r. 1867
z r. 1868
z r. 1872

Węg.gal. kol. a 200 złr. 5 proe. wsr.

O. Losy.
Inst kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. •
Ciarego po 40 zł. m. k........................
Tow. zegl. par. na Dunaju po 190 zł. m.k.

93.—
116.30 116.60
1 0 1 .- _.__
1 0 6 .- —.--
95.50 —.—
90.25 —.—
9825 9 9 .-

98.25 9 9 .-
102.50 103.—
102.50 102.75
10 <8o 104 —

99.75 100 —
102.25 102.75

twa (za 100 zł.)
90.-r 90.50

85.75 86.25
105.50 10b.—
101.50 —.
104.75 105.25
102.50 103 50
102.50 103.—

9 2 . -
96.50 97.
92. - 92.75
89. 89.50
87.75 8 3 . -

177.50 178.50
—.— 44 —

107.50 1 0 8 .-

pła ą zadają
Keglevicha po 10 zł. m. k. . . 16.— 16.50
Losy miasta Krakowa . . . —.— 20 50
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 41.— 42.—
Falfiego po 40 zł. m. k. —.— 42 —
Fundacya szpitala Arcyks. Budolfa . 18 25 13 75
Salina po 40 zł m. k. 52 — 52 75
St. Genois po 40 zł. m. k. . . 46.— 46 50
Pożyczka m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 25.— 26 —
Pei. TryeBtu po 100 zł. m k. . 125.75 -------

„ „ po 50 zł. w. a. 32.50 — .—
Waldstcina po 20 zł. m. k . . . 32.50 83. —
Windischgriitza po 20 zł. m. k. 39 — 40.—

7. W eksle (na 3 miesiące)
Augsburg za 100 zł. w. p. a. . . —.— —. -
Berlin za 100 mark w. p. n . —.— —.—
Frankfurt za 100 mark p. . . —.— —.—
Hamburg za 100 mark w. p. n. . —.— —.—
Londyn za 10 ft. szt. . 117.40 117.50
Paryż za 100 fi*............................. 46.40 46 45

K o r *  zlotu.
Dukat cesarski men.

„ pełnej wagi . 
Korona . . . .  
20-frankówka . . 
Rossyjski imperyał 
Talar związkowy 
Srebro . . . . .

5.53. -  
5 51.—

9.34.—
9.61.—

5 .5 4 .-
5.52.—

£.34 50 
9.62 —

państwa w banknotach 
„ w srebrze . .

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowe!.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 5 lipca 1880 
Jednolity dług

n n n
Renta w złocie . .
Losy pożyczki z roku 1860 . . .
Akcye banku austro -węgierskiego .

„ „ kredytowego . . .
L o n d y n ..........................., . .
Srebro . . .
Napoleondor 
Dukat cesarski men. .
100 marek niemieckich . .

zł. ct
73 45
7440
88 65

133 80
832 _

•282 80
117 50

9 34*/,
553

57 70
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M B m :A  mm u  . i s t
(4666) E d y k l .

L. 7114 .0 . k. Sąd powiatowy w Bueaaczu 
ogłasza, że arkusze posiadania (wykazy h ipo
teczne) gm iny kat. Podzameczek z dotyczące- 
mi aktam i złożone zostały u niego do po 
wszechnego przeglądu.

Zarzuty przeciw prawdziwości takowych 
wnoszone być mogą ustnie lub pisemnie w 
sądzie do dnia 12 lipca b. r. zaś na tymże 
dniu ostatecznie w obec komisyi hipotecznej

Buczacz dnia 30 czerwca 1880.
(4457 2 - 3 )  E d y k t

L. 10010. Sąd krajowy wyższy w K ra
kowie podaje do wiadomości, że projekt no
wych ksiąg gruntow ych dla następujących 
gm in katastralnych*

Luszowice — w okręgu sądu powiatowe
go w Dąbrow ie;

Brzyezyna dolna, Gaj, K onary, Skotni
k i, w okręgu sądu powiatowego w — Ska
winie ;

Buczkowice , H u c isk a , W ilkow ice z o- 
sadami Bór W itkowski i Łodygowski —  w o- 
kręgu sądu powiatowego w B iałej;

Budnik, Tenczyn — w okręgu sądu 
powiatowego w M yślen icach ;

Bogucice, Wyżyce, —  w okręgu sądu 
powiatowego w Bochni ;

Bielanka —  w okręgu sądu powiato
wego w Nowym T a rg u ;

Bogumiłowice, Konczyska, Lusławice, 
Boztoka, Sukm anie, W esołów, Ł ętow ice — 
w okręgu sądu powiatowego w Wojniczu;

Janow ice z miejscowością Dobroniów, 
Wola Skrzydlańska czyli Skrzydlińska, Abra- 
mowice z miejscowością Szczyrzyce —  w 
okręgu sądu powiatowego w Lim anow y;

Gorzyce, Swiętoniowa —  w okręgu są
du powiatowego w Przew orsku;

Kończyce —  w okręgu sądu powiato
wego w N isku;

Turza —  w okręgu sądu powiatowego 
w Sokołowie;

Gorzyce — w okręgu sądu powiatowe
go w T arnobrzegu;

Jastrzęb ia — w okręgu sądu powiato
wego w Ciężkowicach;

Siołkowa z miejscowością Zofiuów —  
w okręgu sądu powiatowego w Grybowie;

Pilzno (m iasto) — w okręgu sądu po
wiatowego w P ilzn ie;

Szyperki, K urzyna m ała z kolonią 
K lein-B auchersdorf i W ymysłów w okręgu 
sądu powiatowego w Ulanowie ;

Gilowice —  w okręgu sądu powiato
wego w Siemieniu;

Babula —  w okręgu sądu powiatowe
go w M ie lcu ;

Olszanica —  w okręgu sądu powiato
wego delegowanego miejskiego w Krakowie

Czarna —  w okręgu sądu powiatowego 
w Ł ańcucie; położonych, w edług u s ta 
wy krajowej z 20go m arca 1874 1. 29 Dz 
ust. kraj. wygotowane za nowe księgi g ru n 
towe poczynając od dnia 30go czerwca 18S0 
uważane będą, a od tegoż dnia wolno tako
we przeglądać w sądach powiatowych w k tó 
rych dotycząca gm ina katastralna je s t poło
żona jak również, że od tegoż dnia wszelkie 
nowe prawa, czy to w łaności, czy zastawu, 
czy jakiebądź inne prawo hipoteczne odno
szące się do nieruchom ości nową księgą 
gruntow ą objętej, jedynie przez wpisanie do 
tej księgi może być naby te , ograniczone, 
przeniesione lub wykreślone.

W prowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej w ym ienionych ksiąg 
gruntow ych sąd krajowy wyższy wzywa:

a) wszystkieh, którzyby na podstawie 
jakiego prawa, przed otwarciem  tych nowych 
ksiąg gruntow ych nabytego, chcieli uzyskać 
jaką zm ianę wpisów hipotecznych, odnoszą
cych się do stosunków własności lub posia
dania, a to bez różnicy, czyby ta zmiana 
przez dopisanie, odpisanie lub przepisanie, 
przez sprostowanie oznaczenia nieruchom ości 
lub połączenia ciał hipotecznych lub w jaki- 
bądź inny sposób nastąpić m iała;

b) w szystk ich , którzyby już przed o- 
tw arciem  tych nowych ksiąg gruntow ych 
nabyli do jakiej nieruchom ości wpisanej w 
te księgi lub do jej części jakie prawo zasta
wu, służebności lub w ogóle jakie inne p ra
wa do wpisu hipotecznego uprzyraiotnione, 
o ile te praw a jako do dawnego stanu bier
nego należące wpisane być m ają, a już 
przy założeniu nowej księgi gruntow ej tamże 
wpisane nie zostały, aby z temi prawami 
zgłosili się do tego sądu powiatowego w 
którego okręgu dotycząca gm ina katastral. jest 
położona najdalej do d. 30 września 1881 gdyż 
praw nym  skutkiem  zaniedbania lub uchy
bienia tego term inu je s t u trata prawa do po
szukiw ania zgłosić się mającej pretensyi 
przeciw osobom, które prawo hipoteczne na 
podstawie wpisów, w nowych księgach g ru n 
tow ych zamieszczonych a niezaprzeczonych, 
w dobrej wierze nabyły

Ostrzega się, że term in powyższy nie 
może być dla stron pojedynczych ani prze
dłużonym , ani też w razie zaniedbania go , 
do pierwotnego stanu przyw róconym ; a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym  term inie

z pumienionemi praw am i lub roszczeniami 
nie uwaluia okoliczność, iż zgłosić się m ają
ce prawo już było zapisane w dawniejszych 
księgach h ipo tecznych , w miejsce których 
nowe księgi gruntow e w stępują było wiado
me z jakiej rezolucyi sądowej, lub jest przed
miotem dochodzenia, wskutek podania lub 
skargi przed sąd wniesionej.

Nowe te księgi gruntow e nieobejmują 
dóbr ziemskich, w tabuli krajowej lwowskiej 
zapisanych.

Kraków 16 czerwca 1860.
(4662) 4 > g lo « K « n iie .

L 7389. C. k. miej. del Sąd powiato
wy w Przem yślu oznajm ia niniejozem , że 
arkusze posiadania w formie wylrazów hipo
tecznych dla gm iny katastralnej Prałtrowice 
i gm iny Babice sporządzone, oraz inne akta 
odnoszące się do przyszłej księgi gruntowej 
wspomnionej gm iny do powszechnego prze
glądu w urzędzie tabuli e. k. miej. del. tą - 
du powiatowego w Przem yślu złożone.

W razie wniesienia zarzutów przeciw 
prawdziwości tych wykazów hipotecznych 
wyznacza się do dalszych dochodzeń te rm in  
na dzień 19 lipca 1880 na którym  in tereso
wane strony przed kierującym  dochodzeniem 
stawić się mają.

Przem yśl 2 lipca 1880.
(4587) O g ł o s z e n i e .

L. 25222. 0 . k. sąd krajow y jako h an 
dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem, że fir- 
ma „Gustaw Kaz. Nowicki" handel tow ara
mi korzennemi we Lwowie z rejestru h an 
dlowego dla firm  pojedynczych dnia 1 czerw
ca 1880 wykreśloi ą została.

Lwów dnia 5 czerwca 1»60.
(4546) O g i o s z e n i e .

L. 9151. W skutek wniosków wierzycieli 
m ianuje sąd obwodowy Herscha G rauera 
dzierżawcę m yta w Samborze, zawiadowcą 
masy konkursowej Czarny Mayer a Eisiga 
B erguer prywatyzującego w Samborze za
stępcą zawiadowcy.

C. k. Sąd obwodowy
Sam bor dnia 22 czerwca 1880.

(4576 1—3) E  d  y  fc t .
L. 1860. C. k. sąd powiatowy w Szczei- 

cu uwiadamia że celem zaspokojenia sumy 
32 złr 20 ct., 32 złr. 20 et. i 557 złr. 69 
ct. z przyn przez cesars. kiólew . uprzyw. 
galicyjski akcyjny bank hipoteczny we 
Lwowie przeciw Hrynkowi Palij wywalczo
nej p rzedsięw tźm ie w tusądowej kancelaryi 
w dniach 5 sierpn i’ , 9 września i 14 paź
dziernika 1880 każdokrotnie o godzinie 10 
przed południem  przym usow ą przetargową 
sprzedaż realności dłużnika ped 1 k. 10 w 
M iłoszowicarh w starostw ie Lwowskiem po
łożonej ciała tabularnego niesunow iącej.

Cenę wywołania stanow i wartość szą- 
cunkowa 565 złr.

Zakład wynosi 56 złr. 50 ct.
W term iuach powyższych sprzedaż n a 

stąpi nie niżej ceny wywołania a gdyby la
kowej nie uzyskano ustanaw ia się do ułoże
nia warunków ułatw iających ta rn in  na 14 
października 1880 o godzinie 3 po południu.

Besztę warunków  licytacyjnych i pro
tokoły opisania i oszacowania przejrzeć 
można w tusądowej registraturze

Sz zerzec 25 kw ietnia 1880.
(4671 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 32429. Kandydaci zawodu leśno-go- 
spodarczego, którzy w roku bieżącym chcą 
być dopuszczeni do złożenia egzam inu ogól
nego na sam oistnych gospodarzy lub na stra
żników i technicznych pomocników leśnych, 
mają podania wnieść do c. k. N am iestnictw a 
najpóźniej do końca s-erpnia b. r. a to k an 
dydaci zostający w służbie publiczn j w 
właściwej drodze służbowej, inni zaś za po
średnictw em  dotyczącego c. k starosty.

Do podarna należy dołączyć dokumen- 
ta wskazane w rozporządzeniu m iuisteryai- 
nern z dnia 16 stycznia 1850 N r. 63 Dz. 
pr. pań., i oznaczyć wyraźnie w podaniu, 
czy kandydat, zamierza poddać się egzam i
nowi „dla sarnoism ych gospodarzy lasow yih" 
czy też egzaminowi dla „pomocników leś
nictw a".

Podania, w których to niebędzie jasno 
w yraionem  użyciem słów, któreini ustawa 
rozróżnia te dwio kategorye egzam inów, nie 
będą uwzględnione.

Z c k. N am iestnictw a
Lwów dnia 25 czerwca 1880.

(4575 l — 3i f  d  y  k  L
L. 1722. Ces. kr. sąd  powiatowy w 

Szczercu uwiadamia, że celem zaspokojenia 
resztującej sum y 219 złr. 97 ct. z większej 
pożyczkowej sumy 300 złr. z 15 prc. odset
kami od 21 czerwca 1873 bieżą :emi i ko
sztam i 13 złr. 32 ct. i 23 złr. 1 et. przez 
c. k. uprzyw. zakład kredytowy włościański 
przeciw M ichałowi Stecura a względnie te
goż spdk bicreom wywalczonej przeds;ęweź 
mie w tusądowej kancelaryi w dniach 5 s ie r
pnia, 9 września i 14 października 1880 
każdokrotnie o godzinie 10 przed p łudniem  
przymusową przetargow ą sprzedaż realności 
dłużnika pod lk. 3/41 w Jastrzębkow ie w 
starostw ie lwowskiem położonej, ciała tabu-

i *

larnego nitstanow iąeej z wyjątkiem  połowy 
parcel 361 i 362

Cenę w ywołania stanowi wartość przy 
udzieleniu pożyczki przyjęta w kwocie 600 
złr. w. a

W term inach powyższych sprzedaż na
stąpi nie niżej ceny w ywołania a gdyby ta 
kowej nieuzyskano ustanaw ia się do ułożenia 
warunków ułatwiających term in na dzień 14 
października 1880 o godzinie 3 po południu.

Besztę w arunków licytacyjnych i pro- 
t kół zastav;nego opisania przejratć n W n a  
w tu-ądow ej registraturze.

Szczer/ec 24 kw .etaia  1880 
(4669 1— 3; E  d y k  t.

L. 1628. C. k. sąd powiatowy w Za- 
ło icach  ogłasza, że w spraw ie e. k. uprzyw 
galicyjskiego akcyjnego banku hipotecznego 
we Lwowie pizseiw  Baruchowi M arkusoai 
dw. im. Ostrowerowi o zwrot reszty pożycz
ki w sum ach 113 zł. 40 ct. 113 zł. 40 ct. 
i 1198 zł 9 ct. a. w. z pn. w dniach 6 
sierpnia i 3 września 1880 każdym  razem  o 
9 pized południem  w zabudowaniu sądowem 
odbędzie się przym usowa publiczna sprzedaż 
r. alnośei taLulornej pod 1. 325/390 w Załoź 
c&ch za lub wyżej ceny wywołania która wy
nosi 4000 zł

W adyum  400 złr. gotówką lub papie
ram i wartościowymi złożyć się mające.

Gdyby realność ta w powyższych te r 
m inach sprzedaną nie została, natenczas dla 
ułożenia w aiunków  ułatw iających wyznacza 
się term in  aa  dzień 29 października 1880 o 
godzinie 10 przed południem  z tern, że m e- 
stuwający na term inie wierzyciele hipoteczni 
jako do większości głosów stawających pizy- 
stępująey uważani będą.

Bliższe warunki sprzedaży i wyciąg h i
poteczny w sądzie przejrzeć można.

O czem się strony, wierzycieli h ip o 
tecznych, tudzież w szystkich tych wierzycieli 
którzyby po dniu 24 sierpnia 1879 prawo 
zastawu na sprzedać się mającej realności 
uzyskali, lub którym by u th w ała  sprzedaż o- 
nejże dozwalająca doręczoną t ie  była, do rąk 
kuratora p. Ju liana Karabińskiego w Załoź - 
cach zawiadamia.

Załuźce 30 kw ietuia 1880.
(4647 1—3) O g ł o s z e n i e .

L. 3022. C. k. sąd powiatowy w Ey- 
manowie ogłasza, że celi-m ściągaieoia na 
rzecz Dyrekcyi c. k. uprzyw. galic. Z akła
du kredytowego włościańskiego we Lw .iw ij 
dłużnego kapitału 300 zł. a w. z po. w tu- 
sądowem zabudowaniu w dniach 2 sierpnia, 
30 sierpnia i 7 października 1880 każdym 
razem o 10 gi dżinie przed południem  przed- 
sięweźm is sprzedaż realności dłużnika M i
kołaja Łazoryka w Zawadce pod 1. k. 76.81 
rep. 33 i 119 położonej, ciała tabularnego 
niestanowiącej.

C ;na szacunkowa wynosi 1100 z łr  zaś 
wadyum 10 prc. takowej.

Besztę warunków tudzież akt opisania 
przejrzeć m ożna w tusądowej registraturze.

Bymanów 4 czerwca 1880.
(4646 1 — 3) O g ł o s z e n i e .

L. 3901. Uchwałą c. k. sądu obwodo-

manowie ogłasza, że celem ściągnienia na 
rzecz D yiekcyi c. k. aprz. gal. zakładu kre
dytowego włościańskiego we Lwowie dłużne
go kapitału 173 zł. w a. z pn. w tusądo- 
wem zabudowaniu w dniach 16 sierpnia, 6 
września i 18 października 1880 każdym ra
zem o g dżinie 10 przed południem  przed- 
slęweźmie sprzedaż realności dłużnika Onu
frego Hrycuty w Daliowie pod 1. k. 62/20 
położonej, ciała tabularnego nie stanowią- ej.

Ceua szacunkowa wynpjń 1200 z ł , zaś 
wadyum 10°/o takowej.

Besztę warunków tudzież ak t opisania 
przejrzeć m iżna w tusądowaj registraturze.

Bymanów dnia 12 cz<rwea 1880.
(4655 1— 3) M  4  j  k  <-

L. 1071. W dniach 13 sierpnia, 18go 
września i 15 października 1880, o godzinie 
10 przed południem odbędzie się w sądzie 
tutejszym  licytacya oddzielaęj połowy real
ności Jakóba Tobiasza w łasnej, pod Nk. 93 
w Busku na Lipibrk&ch w powiecie Kamionec- 
kim położonej, niemi £ balowanej, celem z a 
spokojenia sum y 10 zł. w. a. z pn. na rzecz 
P iotra Pepsalskbgo

Cena wywołania 43 zł. 50 ct. w. a.
W adyum  10 proc.
Przy trzeeim  term inie realność ta także 

niżej ceny w ywołania sprzedaną zostanie.
A kt op:s»nia, (szacow ania i resztę wa

runków  licytacyjnych można przejrzeć lub 
w odpisie podnieść w t. s. registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Busk dnia 16 m arca 188o.

(4505 2— 3) E  d  y  k  t.
L. 2194. C. k Bąd powiatowy w Bóź- 

niatowie zawiadam ia, ż e d u ia l5  lis to p a d a l8?8 
z m arł w Ozcgledzie na W ęgrzech Fedor P o 
powicz z Eypnego bez pozostawienia ostat
niej woli rozporządzenia.

Ponieważ miejsce pobytu powołanego do 
objęcia Bpadku brata jego Wasyla Popowicza 
sądowi nie jest wiadome; przeto wzywa się 
takowego ażeby w ciągu jednego roku, licząc 
od dnia niniejszego ogłoszenia, zgłosił się do 
sądu i złożyło spadek oświadczenie, gdyż w 
przeciwnym razie spadek pertraktow any bę
dzie ze spadkobiercam i zgłaszającym i się i z 
kuratorem  Petrem  Popowicz z Bypnego dla 
za.how ania praw W asyla Popowicza tym cza
sowo ustanowionym

Bożniatów 31 maja 1880.
4558) O g ł o s z e n i e .

L 14023. 0. k . sąd krajowy jako h a n 
dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem, że 
firma „Mojżesz B tm er" handel gorącem i na
pojami w U hnow ie w re jestr handlow y dla 
flim  pojedynczych dnia  24 m arca 1880 zo
sta ła  w pisaną i przy niej uwidoczniono, że 
jej właścicielem jes t Mojżesz Bem er dzier
żawca praw a propinacyi i praw a w yszynku 
gorących napojów w Uhnowie i że firmę 
tę podpisywać będzie ustanowiony przez jej 
właściciela prokurzysta Jakób Katz.

Lwów 3 kw ietnia 1880.
(4167) @rfcttittitiffc*

$ a §  !. f. fiunbeśgcridjt alS © trafgerid jt
w egj w Kołomyi z 13 m aja 1880 1 4797 tn )J5rag bat auf Slntrag ber f. f. sdaatóan 
uznano Teodora Zajączkowskiego zH o rcd en - mafifdjaft mit ben tSrfenntniffen uom 3tcn

Suni 1880, 3* 12723, unb 12732, bie 2BeL 
terberbreitnng ber 3 citfd p f t  „Sw rnoet" 
9tr 37 ooiit 2fltca SRai 1880 tucgcit bf3 
2Crtitel3 „Listy z r*-si dence* nad) §. 
300 ©(. ®., baun ber 3citfd)rift „Pr- vo“ 9łr. 
10 bom 29 2)!ai 1880 tucgcn beS SIrt. „Ko- 
co'-rkov t. v Auieriee" nad) §. 122 a. unb 
b. ©t. tń. luegen beS 21rt „Vy voj socialm 
o t.? .-y “ nad) § 305 © traf. ferner luegen 
bce 91rt. „Hospodarstyj u nas" nad) § 65 a 
©t. &. berboten.

ki za m arnotraw cę 1 ustanowiono mu kura 
torem Ignacego Kobylańskiego z Horodenki 

Z c. k. sądu powiatowego.
Horodenka 11 czerwca 1880.

(4624 1— 3) E d y k t
L. 27472. 0 . k. sąd krajowy we Lwo

wie niniejszem  wiadome czyni, że Max Kohn 
podał tu tij prośbę w dniu 15 czerwca 1880 
do 1. 27472 o wykreślenie preuotaeyi praw 
M ikołaja Jaworokiego z kontraktu dto 1 g ru 
dnia 1859 w ynikających w btanie biernym  
1j3 części sum 420 zł., 210 zł., 420 zł.,
900 zł., 400 zł., 400 zł., 327 z ł ,  300 z ł ,
37 zł. 24 ct. w a. dla M*xa Kohn nu do
brach Ostrów intabulow anych, uchw alą do 
1. 21553/863 d:zwoL>n>-j, instr. 1023 pag.
30 n. ] o n , i instr. 988 pag. 173 n. 1 on. 
pag. 208 n. 1 on i pag. 209 n. 1 on. usku
tecznionej, w razie nie wykazania, że takowa 
jest uspraw iedliw ioną, lub że w uspraw ie
dliwieniu zuajduje się, w skut-k czego n ie
wiadomemu z miejsca pobytu Mikołajowi 
Jaw orskiem u ustanowiono kuratora w osobie 
tutej zego adwokata dra Nurkowskiego ze 
sub tytucyą ad w dra Skowrońskiego 1 wy
znaczono term in na dzień 3 sierpnia l w80 
o godzinie 11 przed południem  w tutejszym  nad) ben 
sądzie w celu wykazania, iż albo skarga i berboten.
względem usprawiedliw ienia tej prenotacyi ___________
w należytym czasie wniesioną została, albo
term in do tego zawsze jeszcze otw artym  stoi. f. f. 2anbc3gerid)t a is ©trafgerirf)t

W ?y*a’się zatem M ikołaja J  iw rakiego in IJJrag {jat auf 9lntrag ber ! t ©taatźan*

2)a3 I. t. £anbe3gericł)t a(3 ©trafgcridjt 
iu )f!rag f)at auf 2ln trag  ber f. f ©taatSan* 
toaltfdjaft utit beni (Srfcnntniffc nom 1 Suui 
1880, 3- 12 52, bie 2Bcitcrbcrbreitung ber in 
Conbtm crfdjeinenben 3 citjcf)nft „greitjeit" 9ir. 
18 bom 1 2Rai i 88 * racgcn ber Slrtifel 
„Unfer S aterlanb", „Stu ba§ beutfdje 
t a r ia r ,  „2)cutfd)(anb“, „ g ra r f ra d u  u. „Sftufj* 
laub" nad; §. 305 © t ©., luegen bc£ 2lrti!el3 
„®ic le§te £kid)t" nad) ben §§. 302 unb 303 
©t. ©., loegen be§ Slrtifefó „0 efterreid)= 
U ngarn" nad) §. 3u0 ©t. @ cnblid) tbegen 
be3 91rtifel2 „SCaS 3 *^ bpr Sommuniftcn" 

58 c., 59 c, unb 305 © traf.

aby na wykazanym term inie s taną ł, albo 
ust nowionemu kuratorowi potrzebnej iofor- 
macyi udziel ł, lub innego zastępcę wybrał 
i sądowi oznajm ił, słowem  stosownych do 
obrony środków użył, gdyż wynikające z za- 
m odbaoia skutki sam sobie przypisać będzie 
m usiał.

Lwów dnia 26 czerwca 1880.
(4648 1— 3)

L. 3505. 0 . k. sąd powiatowy w By-

wattfdjaft mit beni (Srfcnntuifjc bom 1 Suni 
1880, 3- 12594, bie ifikiterberbrcitung ber 
in 3 iirtd) erfdjeineobci! 3 pitfcf)r 'f t S 0*
cialbeniofrat" sJłr. 21* bom Ib 2Jłai 18*0 roc* 
gen ber 9trtife{ „9lm ©rabe unfereg S rad c" , 
„2Ba3 tf)un?“, „6 in 9lu»tritt auź ber parter" 
nad) §. 305 © traf. ($., bann wegen be3 9lrti* 
fe{» „®cutfd){anb“ nad) §. 303 ©t. bcr= 
boten.
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(4622 2— 3) O bw I<M tacB «nfl4  L  30463.

W celu rozdania funduszów, przyzwo
lonych ustaw ą finansową z dnia 28 maja 
1880 na rok bieżący, na pensye dla arty 
stów zasłużonych na polu sztuki, tudzież na sty- 
pendya dla artystów  ubogich a rokujących w 
przyszłości nadzieje, wzywa się nm iejszem  w 
mysi reskryptu  p. M inistra wyznań i oświecenia 
z dnia 6 czerwca 1880 1. 8720 tych pp. arty
stów z królestw  i krajów w Badzie państw a 
reprezentow anych, którzy pracują w dzie
dzinie poezyi, muzyki, m alarstw a i sztuk 
plastycznych, a p ragną uzyskać jednorazowe 
stypendyum , ażeby skoro mogą dopełnić po
trzebnych ku t- mu warunków, wnieśli po
dania swoje do c. k. N am iestnictw a najdalej 
do 31 lipca 1880 r.

W  tych podaniach należy:
1) opisać przebieg dotychczasowego kształ

cenia się w zawodzie artystycznym  i 
wykazać stosunki majątkowe i familijne 
petenta,

2) wskazać, w jaki sposób zamierza pro
szący z uzyskanego stypendyum  korzy
stać w celu dalszego kształcenia się, i

3) dołączyć do podania okazy przedsta
wiające autystyczne prace proszącego, z 
których każdy z osobna ma być ozna
czony im ieniem  autora.

Z c. k. Nam iestnictw a 
Lwów dnia 22 czerwca 1880.

O K B ^ U i e H h e .
H. 30463 . Btv ivkrtH p©3 AdHA ijiSH-

A8ul0B'k npH3 R©A£HKlX\ ^HHdHCOROWOyCTd- 
BOK* 3 Tv Ą . 28  A/VdA 188(1 HA T 6 K8hVh pOK"K, 
Hd I1EHCIH ĄdA dpTHCTORT* 3 dCA$>K£H hY’Ł Nd 
nOdH HCKSCTKd, TdK«SJK'k H Hd CTHniH^IH 
ĄdA B-kĄHkllf^ d HdAkHHKlY^ dpTHCTORTk, 
R3 klRd6 CA CHiWTi n© AtbICAH pECKpkUITS 
IldHd MHHHCTpd HCnOfidiAdHk H lipOCR-fcTkl
3 Tk a* 6 MepBHA c. p. H. 870  TkilCTi n . n.
dpTHCTORTk 3 T». KOpOdtCTBTk H KpdiiBTk RT* 
Ągdirfc AtpJKdBHÓll 3 dCT8ndEHklX*’k , KOTpń 
npdll,ł>WT'k Hd nOdH nOE3i'H, At83HKH, Md- 
AApCTBd H ndACTHMHklY'k HCKSCTBTi, d ?K£- 
ddl«T 'k HOdSHHTH «AH©pd3 ©B$ CTHnEHAlW, 
dBkl CKOpO m orSTTi AOIIOBHHTH fl©Tp£E- 
Hkllf^k KT* TO/U# OyCrtORIH, n©AddH npOCkBkl 
AO u . K. Hd/włCTHHUTRd HdHAdAkUlE A®
31 A h iil^a  i 880 p.

B-k t u Yti noA dH A \'k  haaejkht:
1) onncdTH n p o E ^ r ^  A®T £ntP 'kllJH®r ®

©Rpd3 ©RdHA BTi dpTHCTHHH©AVk 3 BdHIH 
H BklKd3 dTH iWaCTKOBli H p©AHHHM CTO- 
CSHKH lipOCHTEAA,

2) RCKd3 dTH, ET* laKIH CflOCÓET* HdiWkpAB 
npOCHTEdk KOpHCTdTH 3 T* HO/lSlfHOH 
CTHlltHAiH RTi AaAkU1®r ® ©Kpd-
3 ©BdHA, H

3) 3 dd8HHTH A® nOAdHA ©Kd3 kl flpEACTd- 
BdAttMń dpTHCTHMH# ArkAAkH®CTk nP®‘ 
CHTEAA, 3 ’k KOTpklYlt KOJKACH «Kpf/WO 
iWde E8TH ©SHdMEHklAfk Hi\Af HfiWk 
dBTOpd.

3 Tv I*. K. Nd/WdłCTHHHTRd. 
E© AkROR-k a* 22 MipRHA i 8 8 0 .

(4015 2— 3) 6  A U K T  ’b .  H. 2002.
I | .  K. c S A ^  riOK^TOBklM B*k X© AOpOB'k 

3dR 'kAO iUdA6, IJIO R"K cnpdB'k  £K3EK8l0'HH©H 
®KI|l0-pc.rtkHH30-Kp(AHT0B0r0 3dR£A£Hi'A A a a

1'drtHH'ill H KSKOKHHM R’k AkROR-k, npOTHRTv 
1'dRpHAOR'k H tld£KCdHAP’k E©KklK©AVk O 3d-
"ddHEHke 03 3dp. 87 Kp. ct* upH. o t k 8a £- 
ca  ^ h a  14 A h i i i â , 13 O cp nH A  h  14 E e- 
PECHA 18 ;0  K<|>KAW‘W pA3©AA’k O r©AHH’k 

PdHO R'k T łlT .  c S A ^  npiliHSCOBd rtHUHTd- 
HVa  pEddkHOCTH rpSHTOKOH n©AT* MK. 42 RTv 
l|8 A 'k  nOdOJKEHOH TdRpHdd II fldEKCdHAPd 
E©EklK©R*k BddCHOH, T 'kd d  TAKłjAApNOr© 
HECTAK©RAI©M©H.

II^HA RkIKAHMHA 200 3dp. AR. 
BdAAS< W ’R 20 3Ap. dR.
B e u i t S oycAORHH h  npo-roKSA-k cmicS

34CTAEH©r© llEpErAAH8TH V\C/KHa Erk t S t . 
PErHCTpdT8p'k.

U,. K. cSA ^ nOR-kTORklH 
— — X ó A ® P ® K 'k 5 M d p T d  1880.

(4013 2 — 3) 6ĄUK'rh.
H . 2000. l ( .  k . c S A ’k  noR'kTOBkiH RTi 

XoA<> p®R'k 3 dRFk A ® 'W A A 6 J M1® K’k cn p d R ’k 
EK3EK8u,i'HH0H OKI|IO-pÓAkHHMO-Kp£AHTOROrO 
3dREAEHi’A  A a a  fd A H H lń  H BSK O K H H k l RTv 
A k R O R d l, npOTHRTy Ii lck K O R k l P8/V\'kHkCKO/H8 
o 3dnddM EH ie 2u0 3 p . c.’k upH. o tk » a e c a  
14 AH I1U A , 13 CEp llH A  H 15 REpECHA 18^)0, 
KO JKAH iW 'k pd30A\"k O T O A H H ^  ^  P AH© R"k 
T3t . c S A ’! ' npH M ScO Rd  A H IłH T d H iA  pEddk- 
HOCTH rp tlH TO RO H  HOATs- MK. 60 RTi P 8 A "k  
n©A©>KEH©H, It lc k K d  PS/MdiHkCKOr© RAdCHOH, 
T-kdd T d B SA A p H O rO  HECTdHORdlOHOH.

U,'kHd RHKAHMHd 400 3dp. dR.
B dA W M T* 40 3Ap. RA.
P eU IT S  OyCAORHH H npOTOKOATi OnHCti 

3dCTdRHOr© HEpErAAHSTH AlO/KHd B”K pErH- 
CTpdTSp-k.

U ,. K. G ^ A T k  riOR-kTORklri.
a h a  5 AldpTd 18C0.

(4304 2 —3) E  d  y  k  t .
L. 6739. O. k sij.d powiatowy w Mości- 

skach podaje do ogólnej wiadomości, że w 
w sprawie c. k. uprzyw. zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie przeciw Janow i 
W aw ra o zapłatę 343 złr. odbędzie się tamże 
publiczna hoytacya realności pod 1. k. 94 sub. 
rep. 150 w Radochoncach położonej do dłużni
ka należącej ciała tabularnego niestanowią- 
cej w trzech term inach a to :

I. dnia 11 sierpnia 1880.
II . dnia 1 października 1880.

III . dnia 26 listopada 1880.
Każdym razem  o godzinie 10

południem .
Mościska dnia 8 czerwca 1880.

(4300 2— 3) E  (I y  k t .
L. 1546. C. k, sąd powiatowy w

Ciskach podaje do ogólnej wiadomości, że w
sprawie uprzyw. zakłada kredytowego włoś
ciańskiego we Lwowie przeciw Iwanowi 
1 A nioniaie Ligiewiezom o zapłatę 150 

w- a. z pn. odbędzie się tamże p«- 
1CZ 7n licytaeya realnośi \ pod Ik. 287 sub. 

rep. 70 w Sułkowszczyznie położonej, dłuż
nikowi należącej, ciała tabularnego mesla- 
nowiącej w trzech term inach a t o : dnia 5 
sierpnia , dnia 10 września i dnia 15 paź
dziernika 1880 każdym  razem  o godzinie 10
przedpołudniem .
/* i r / i^ i0^e' 8^a dn ia  28 m arca 1880.
(4541 2— 3 je  d y k t .

L. 24. C. k. sąd powiatowy w Wie-
nczce^ zawiadamia, iż w sprawie Maryanny 
W ym iatalek przeciw Szymonowi i M aryannie 
Mikom pcto. 600 zł. w. a. odbędzie się dnia 

sierpnia, 9 września i 14 października

przed

Moś-

24
1880 r. każdym razem o godz. 10 przed 
południem, publiczna sprzedaż */» części re
alności pod N r. k. 278/158 na Mierzączce

Grznta Lwowska Nr. 152 * dni* 6 lipca 1880.

przy W ieliczce dłużników  własnej, ciało hi 
poteczne stanowiącej.

Cena wywołania 1040 zł. 8 2 1/i ct.
W adyum 105 zł. w. a.
Resztę warunków, ekstrakt tabularny 

i prutokół oszacowania w olu1 przed i w 
cjasie licytacyi przejrz<ć w tutejszym  
sądzie. O. k. sąd powiatowy.

W ieliczka 10 czerwca 1880.
(4620 2— 3) E d y k  t .

L. 3734 Sokalski c. k. sąd powiatowy 
wyznaczył w celu wydobycia kosztów c. k. 
Notaryusza p. Ignacego Kraussa w ilości 21 
złr. a. w. z pn. przymusowy jawny przetarg 
należącej do dłużnika Józefa K ostu la  połowy 
rea łn o ś j pod 1. spis. 91 w Sokalu na dnie 
7 lipca i 17 sierpnia 1880 zawsze od 10 
godziny przed południem  w gm achu sądo 
wym.

Poręczne 226 zł. 55 ct.
V,’ pierwsTym i drugim  term inie nabyć 

można połowę realności cej tylko za cenę 
wyższą lub nie niższą od ceny szacunkowej.

Resztę warunków, wyciąg tabularny, 
tudzież protokół ocenienia połowy realności 
tej, przejrzeć można w registraturze sądu 
t-goż.

Sokal 26 kw ietnia 1880.
(4617 2— 3) E  d  y  b t.

L. 449. O. k. sąd powiatowy w Miku- 
lińcach ogłasza, że celem zaspokojenia wie
rzytelności Zakładu kredytowego w’łość. we 
Lwowie w kwocie 139 zł. 90 ct i 98 : ł 
w. a. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym  
w dniach 12 lipca 9 sierpnia i 6 września 
1880 o podzinie 9 z rana przymusowa licy- 
tacya realności nieintabulowanej M ichała 
Wuyśków pod Nr. k. 15 subr. 212 i 213 w 
Nastasowie na pierwszych dwóch term inach 
za cenę wywolaoia lub wyższą na trzecim 
zaś term inie za jakąkolwiek oeuę.

Cena wywołania wynosi 900 złr.
W adyum  90 zł. w. a.
Bliższe w arunki licytacyi i protokół za

stawniczego opisania przejrzeć można w tut. 
sądowej reg :slr^tur/.e.

M ikulińee dnia 8 marca 1880.
(4594 2 — 3) • O g ło s z e n ie .

L. 2556. W dniach 2 sierpnia, 3 w rze
śnia i 4 października 1880 odbędzie się przy
musowa sprzedaż realności nietabularnej, 
pod n r. kocsk. 47 subrep. 57 w Dubie po
łożonej dłużnika W asyla i Michała Dubeńs- 
kich własnej, w tutejszym  c. k. sądzie na 
rzecz Zakładu kredyt, włościańskiego na za
spokojenie sum y 140 zł. 64 ct. w. a. z pn.

I każdym razem o godzinie 10 przed połu- 
1 dniem  z tem, że na pierwszych dwóch ter- 
mina- h realność ta za cenę szacunkową lub 
wyżej niej, zaś na trzecim  także niżej tejże 
sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 300 zł. jest ceną wy
wołania,

Wadyum wynosi 10 prc.
Resztę w arunków  w tutejszej reg istra tu 

rze przejrzeć można.
C. k. sąd powiatowy.

Rożniatów 24 czerwca 1880.
(4612 2 —3) łJ  •« j  fc u

L. 5278. Stanisław ow ski o. k. sąd o- 
bwodowy niniejszym  edyktem  wiadomo czy
ni, że celem zaspokojenia przez Stanisławow
ską kasy oszczędności przeciw Albinie Hu- 
zarowej wywalczonej sum y 444 zlr 96 ct. 
w. a. z pn. pomusowa publiczna sprzedaż 
real o ości pod lk. l l s/4 w Stanisław ow ie po
łożonej, do p. A lbiny Huzar należącej, w 
tutejszym sądzie w dniu 19 lipca 1880 o go
dzinie lOtej z ra n t się odbędzie.

Cenę wywołania stanowi kwota 2229 
złr. 65 ct. w. a.

W adyum  zaś wynosi kwotę 223 złr. 
w. a. bądź w gotówce bądź w notowanych 
na kursie public/nych papierach w artościo
wych po kursie tychżo ogłoszonym w osta
tnim  pr .ed lieytacyą num erze urzędowej Ga
zety Lwowskiej.

Resztę warunków licytacyjnych tudzież 
akt oszacowania i ekstrakt tabularny w tu- 
sądowej registraturze przejrzeć lub odpisać 
można.

O czem się strony i wierzycieli hipo- 
potecznych niem niej Wozystkich wierzycieli, 
k tórym by uchw ała niniejsza z jakiegokolwiek 
bądź powodu albo wcale nie, albo za późno 
doręczoną została, lub którzyby dopiero po 
28 listopada 1879 do tabuli weszli, do rąk  
kuratora p. adwokata dra B ardacha z za
stępstw em  p. adwokata Dwernickiego zawia
damia.

Stanisławów 8 maja 1880.
(4503 2— 3) E  d j  k  t.

L. 16515. D nia 5 s le rp tia  1880 i dnia 
9 września 1880 o godzinie 10 rano odbę
dzie się w tutejszym  sądzie przymusowa pu- 
bliczua sprzedaż połowy realności pod 1. k. 
80 w Kalinowie pt łożonej w nowej kuędze 
gruntowej dla gm iny Kalinowa zaprowadzo
nej wykazem hipotecznym  1. 48 objętej J a 
na Grocs własnej w sprawie Jakóba Trichle- 
ra przeciw Józefowi Gross pto 40 zł. w. a. 
z pn.

Cena szacunkowa w ywołania wynosi po
łowę ceny szacunkowej 817 zł. 50 ct. w. a.

W adyum 81 zł. 75 ct.
P rzy powyższych dwóch term inach re

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
sprzedaną będzie.

W razie gdyby połowa realności tej przy 
powyższych dwóch term iuaeh nie została 
sprz daną ustanaw ia się cel m ułożeuia u- 
łatwiiijących warunków i rozpisania jednego 
term inu licytacyjnego na którym  połowa re
alności powyższej trkże u ż e j ceny sprzeda
ną zostanie term in na dzień 14 października 
1880 o godzinie 10 rano, na który wszyscy 
wierzyciele hipoteczni z tem jaw ić się mają, 
że niejawiący się do większości głosów ja 
wiących się zaliczeui będą.

Resztę w arunków licytacyjnych wolno 
w tuteiszosądowej reg istraturze przejrzeć.

Z o. k. Sądu powiatowego m. d.
Sam bor dnia 2 czerwca 1880.

(4530 2 — 3) O b w i e 8* c * e n I e
L. 4476. W dniach 17go września, 20 

paźdf.iern>ka i 26 listopada 1880, odbędzie 
się przymusowa eprzedaż realności n u U b u - 
Lłrnej pod i. k 3,54/37 w RepechowiepoL.żonoj 
dłużnika Fedka Poruezyńskiego w ł snej, w 
tutejszym  c. k. sądzie na rzecz Zakładu kre
dytowego włościańskiego na zaspokojenie 
sum y 157 zł. 67 ct. w. a. z pn. każdym ra
zem o godzinie 10 przed południem z tem, 
że na pierwszych dwóch term inach realność 
ta  za cenę szacunkową lub wyżej n ’.ei, zaś 
na trzecim także niżej tejże sprzedaną będzie,

Cena szacunkowa 840 zł.
A¥adyum wynosi 10 prc.
Resztę w arurków  w tutejszej reg istra

turze.
C. k. Sąd powiatowy

Bóbrka dnia 16 czerwca 1880.
(4514 2 —3) O tu w ie n z e B e u f te .

L. 2045. C. k. sąd powiatowy w Wie-

(4654 2— 3) L. 32304.
Ogłoszenie konkursu .

Celem obsadzenia jadnej posady sługi 
przy c. k. szkole sztuk pięknych w Krako
wie rozpisuje się niniejszem  konkurs z te r
m inem do 25 sierpnia 1880.

Z posadą tą  połączona jest roczna ? ła- 
ca w kwocie trzystu (300) zł. w. a. i dodatek 
akty walny rocznych siedm dziesiąt pięć (75) zł. 
w. a. tudzież wolne pomieszkanie.

Do obowiązków tej posady należy oprócz 
zwykłych robót stróżów domowych, obsłuże
nie uczniów przy artystycznej pracy jak i 
u trzym anie w odpowiednim  stanie inw enta
rza szkoły.

Ubiegający się o tę posadę w inni 
udowodnić znajomość języka polskiego 
w słowie i piśm ie tudzież uzdolnienie 
fizyczne i zręczność potrzebną do pe ł
nienia wskazanych obowiązków, i wnieść 
podania zaopatrzone w dokum enta wykazu
jące wiek, stan  i dotychczasowe zatrudnie
nie w powyższym term inie do dyrekcyi e. k. 
szkoły sztuk pięknych w Krakowie a to w 
razie zostawania w służbie publicznej za po
średnictwem  swej przełożonej władzy.

W  myśl ustaw y z dnia 19 kwietnia 
1872 (Dz. p. p. N r. 60) będą przy obsadze
niu tej posady uwzględnieni przedewszyst- 
kiem  wysłużeni podoficerowie c. k. arm ii, 
zaopatrzeni certyfikatem  upraw nienia, a do
piero w braku tychże mogliby być ew entu
alnie uw zględnieni kom petenci stanu cyw il
nego. Z c. k N am iestnictw a.

Lwów dnia 30 czerwca 1880.
(4623 2— 3) L. 18331.

Sprostowanie edyktu .
C. k. Sąd powiatowy m. d. S. I  we 

Lwowie ogłasza odnośnie do poprzedniego 
edyktu z dnia 2 czerwca 1. 18331 iz spize- 
daż, różnych sum dla Felicyi Kwiatkowskiej 
intabulow anych zarządzona na rzecz Towa- 

. rzystwa zaliczkowego lwowskiego; odbędzie 
się nie w dniach poprzednio ogłoszonych, 
lecz w dnia. h  2 sierpnia i 16 sierpnia 1880 

. w czasie i miejscu jak poprzednio.
Lwów 3 lipca 1880.

! (4616 2 - 3 )  L. 1647.
E d y k t  licytacy jny .

C. k. Sąd powiatowy w Janow ie odbę
dzie przym usową 1 cy tac ję  realności w 
Janow ie pod liczbą konskr. 31 leżąu-j 
w edług dawnej księgi Dom. 1 pag. 120 i 
i 121 n. 3. haer. a wykazu hipot. 15 karta
B. por 1 Schm erla Ecka własnej, w celu 
ściągnienia sum  56 zł. 70 ct., 56 zł. 70 ct. 
i 442 zł. 67 ct. z pn dłużnych do c. k. 
nprz. galiu. akc. Banku hipotecznego we 
Lwowie w term inach 4 sierpnia, 9 września 
i 14 października 1880, każdym razem o 10 
godzinie przed południem .

Cenę wywołania stanow i sam a 2312 zł.
W adyum  232 zł.
Dla ułożenia ułatw iających warunków 

zostaje term in na 14 października 18o0 o 3 
godzinie popołudniu wyznaczony, dla w ie
rzycieli, którzyby po dniu w ydania wyciągu 
hipotecznego B. t. j. po dn iu  18 lutego 18b0 
prawo zastawu nn sprzedać się mającej real
ności uzyskali, jak również i tych, którym by 
uchw ała sądowa sprzedaż onejże dozwalająca 
albo która z następnych uchw ał z jakiego 
bądź powodu w czas przed term inem  lubliczce niniejszem  podaje do wiadomości, że , -v . »

m wcale di-ręczonu m e była, został M ajer B lattw tutejszym  sądzie, na zaspokojenie preten- wcaTie “
syi p. Jana  Got aa w sumie 2000 s ł f  w. a. w Janow ie kuratorem  ustanowiony 
odbędzie się w trzech term inach, to je s t Z c k sądu powistowego
dnia 5 sierpnia, dnia 2 września i dnia 7 Janów  ^  30 kwietflia 18S0-
października 1880 każdym razem o godzinie (4627 2 —3) E d y k t .
10 z rana publiczna egzekucyjna licytacya L. 8020. Sąd krajowy karay  we Lwo
trzech realności; a m ianow icie:

a. Realności pod N r. 98/54 w Lsdiv‘ey 
górnej położonej, oszacowanej na 3070 zł.

b. Realnoś i pod N r. 4 w Ledniey dol
nej położonej oszacowanej na 5177 zł

e. Realności pod Nr. 101 na Pod^lińcu 
w W ieliczce położonej oszacowanej n s  5438 zł.

Cena wywołania jest wyżej podana 
wartość szacunkowa.

W adyum  w gotówce co do realności 
pud a. 307 zł., pod b. 518 zł. i pod c. 546 
zł. w. a.

Bliższe w arunki, wyciągi hipoteczne i 
ak t oszacowania, w sądzie 
licytacyi przejrzeć wolno.

C. k. sąd powiatowy.
Wieliczka dnia 21 maja 1880.

(4531 2— 3) O b w l f t s a c z e u l e .
L- 7923/79 4540/80. W dniach 23 

września, 22 października i 30 listopcdo 1SS0 
odbędzie się przymusowa sprzedaż realności 
tabularnej pod nr. konek. 8 w Rehfeldzie 
położonej, dłużnika Jana  rfeheiba w łasnej, w 
tutejszym c. k. sądzie na rzecz zakładu kre
dytowego włościańskiego na zaspokojenie su- 

; my 366 zł. 4 ct. w. a. z pn. każdym  razem 
o godzinie 10 przed południem  % tem , że 

' na pierwszych dwóch term inach realność ta 
1 za cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś na 

trzecim  także niżej tejże sprzedaną będzie.
Cena szacunkowa 1360 zł.
W adyum  wynosi 10% .
Reszta w arunków w tutejszej registra-

’ turze.
C. k. sąd powiatowy.

Bóbrka dnia 17 czerwca 1880.

wie zawiadam ia niniejszem , że w depozycie 
sądowym następujące z kradzieży pochodzą
ce rzeczy i gotowe pieniądze niewiadom ych 
właścicieli się znajdują, jako to :

1) D ) 1. 8020/79* duże kapy kościelne.
2) „ „ 5428/76 szpilka złota do bu

kietów znaczona literam i M. H S.
3) Do 1.7036/79 i 8187/80 oddebraneod 

Bazylego Jurkiew icza w kwietniu 1879 2 pary
I butów nowych chłopskich, 2 io ce  szare w 
j czerwone pasy, 1 pugilares, 2 złote pierście

nie i 1 srebrny pierścień ;
Drzed i w czasie ‘ 4) Do *■ l°395 /79  z skradzione 14 lipca
" Ł 1879 w N aw eryi 2 opońee, jedna jasno po

pielata z kapiszonem, niebieskim kołnierzem  
italflem i w ypustkam i, nieco przenoszona, d ru 
ga ciemniejsza popielata z takiem i w ypustka
mi jak  poprzednia, całkiem  now a;

5) Do 1. 13802/79 szklanka, 1 flaszka 
z w inem  i 2 flaszki w których się trochę wi
na znajduje.

6) Do 1. 14837/79 metalowa taca owal
na z 2 figuram i niosącemi w inogrona na dnie 
i 4 figuram i t. j. z orłem , jeleniem , lwem i 
baranem  na kresach (-m itacya antyku) ode
brana na wiosnę r. 1878 od osoby o oszu
stwo posądzonej.

W zyw a s ;ę przeto niewiadom ych w łaś
cicieli, aby w przeciągu jednego roku od dnia 
trzeciego obwieszczenia tego edyktu w dzien 
niku „Gazety Lwowskiej" licząc, swoje pra
wa własności sądowi udzielili, w razie prze
ciwnym bowiem, przedm ioty jako przepa- 
dłeści traktow ane będą.

Lwów dnia 30 czerwca 1880.



*
(4592 3— 3) Obwieszczenie.

L. 351. W  dniach 2 sierpnia, 3 wrze
śnia i 4 października 1880 oddędzie się przy
m usowa sprzedaż realności nietabularnej pod 
n r. koask 48 subrep 96 w K m aiow skiem  
położonej, dłużnika Teofila Rudnickiego wla
nej, w tutejszym  c. k. sądzie na rzecz Za
kładu kredyt, włościańskiego na zaspokojenie 
sumy 535 zł. 3 e t. w. a. z pn. każdym razem
0 godzinie 10 przed południem  z tem , że na 
pierszyoh dwóch term inach realność ta  za ce
nę szacunkową lub wyżej niej, zaś nn trze
cim także niżej sprzedaną będzie.

Oena wywołania 1200 zł.
W adyum  wynosi 10°/o.
Resztę warunków w tutejszej registratu- 

rze przejrzeć można.
C. k. sąd powiatowy.
Rożniatów 18 czerwca 1880.

(4600 3 —3) O b w ie s »c »e «ie
L. 899. W dniach 8 lipca, 12 sierpnia

1 9 września 1880 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularnej, pod n r. k.
49 subrep. 32 w Tureczkach wyżn. położo
nej dłużnika Ignacego Fedyukie wicza wła-.nej, 
w tutejszym e. k. Sądzie na rzecz Zakładu 
włość iańs*iego na zaspokojenie sumy 100 
zł. w. a. z on. sażdym  rizem  o gadzinie 10 
przed poł dniem  z tem, ze na p erwszy«h 
dwóch term  nach r  alność ta za cenę sza- 
cuuaow ą Icb wyże.) niej, zas na trzecim  tak
że uizej t 'jz e  sprzedaną będzie.

Cena szacuuk. wa 250 zł.
W adyum wynosi 10 prc.
R sztę warunków w tutejszej registra- 

turze.
C k Sąd powiatowy

Borynia dnia 13 m arca 1880.
(4603 3— 3) Obwieszezeule.

L. 6434. W tutejszym c. k. Sądzie po
wiatowym odbędzie się publiczna sprzedaż 
2/6 części wydzielonych z dawnej realności
1. k. 129 na niż'Zem przedm ieściu w Stryju 
położonych a obecnie całą realność pod 1. k. 
129 stanowiący h wedle Dom. XIV pag. 513 
n. 6 ha -r do Ad*ma Franciszka 2 im. Pres- 
sl-r* należących na rzecz Józefa H hd ika  pto 
320 zł. a. w. z pn. w trzech term inach 
dnia 15 lipca, dnia 19 sierpnia i dnia 23go 
w rześnia I 8b0, każdym razem  o godzinie 10 
rano.

Cena w ywołania 1768 zł. 56 ct. a. w.
W adyum  177 zł. a w.
Bliższe w arunki można w tusądowej 

registraturze przejrzeć.
Stryj dnia 26 maja 1880.

(4601 3— 3) Obwieszczenie.
L. 451. W  dniach 8 lipca, 12 sierpnia 

i 9 września 1880 odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności n ietabularnej, pod nr. k.
50 subrep. 189 w Libuchorze położonej d łu
żnika ł k a  Tułkana własnej, w tutejszym  c. 
k. Sądzie na rzecz Zakładu włościańskiego 
na zaspokojenie sumy 183 zł. 1 ct. w. a. z 
pn. każdym razem o godzinie 10 przed po
łudniem  z tem, że na pierwszych dwóch ter
m inach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej zaś na trzecim  także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 400 zł.
W adyum  wynosi 10 prc.
Resztę warunków  w tutejszej reg istra

turze.
C. k. Sąd powiatowy

Borynia dnia 10 lutego 1880.
(4593 3— 8) Obwieszczenie.

L. 2445. W dniach 2 sierpn.a, 3 wrze
śnia i 4go października 1880 odbędzie się 
przym usow a sprzedaż realności nietabularnej, 
pod nr. k. 28 subrep. 29 w Olchówce poło
żonej dłużnika W asyla Maniów własnej, w 
tutejszym  c. k. Sądzie na rzecz Zakładu k re
dytowego włościańskiego na zaspokojenie su- 

'  my 200 zł. a względnie 191 zł. 84 ct. w. a. 
z pn. każdym razem o godzinie lOtej przed 
południem  z tem , że na pierwszy h  dwóch 
term inach realność ta  za cenę szacunkową 
lub wyżej n ie j , zaś na trzecim  także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szaeUukowa 350 żł. jest ceną wy
wołania

W adyum wynosi 10 prc.
Resztę warunków  w tutejszej reg istra tu 

rze przejrzeć można.
C k. Sąd powiatowy

Rożniatów 14 czerwca 1880 
(4405 3— 3) f i  f l  y  k  4 .

L 23013 C. k. mięjsko-delegowany sąd 
powiatowy dla m iasta Lwowa i przedmieść 
ogłasza niniejszem , iż nad małoletnim Mi
chałem  Choroszym synem zm arłego Bazyle
go Choroszego opieka na czas nieograniczo
ny została przedłużoną.

Lwów dnia 29 maja 1880.
(4578 3— 3) Obwieszczenie.

L. 1042. Zbarazki c. k. Sąd powiatowy 
wiadomo czyni, iż celem zaspokojenia sumy 
400 zł. z pn. po odtrąceniu sumy 200 zł. 
odbędzie się publiezna sprzedaż połowy re 
alności 1. 32 i 45 w Zbarażu należącej do K a
rola Wysockiego, u t Dom. Th. VI. pag. 110 
n. 7 haer. i Dom Th. II  pag 429 n. 4 h-ter. 
na rzecz Jako ca Horchitza.

Sprzedaż ta odbędzie się w dwóch te r- 
miDaih, a mianowicie na dniu 9 lipca i 10 
sierpnia 1880, każdym razem o godzinie 10 
przed południem  w tusądowej kancelaryi.

N a pierwszym i drugim  term inie przed
m iot licytacyjny niżej ceny w ywołania me 
będzie sprzedany a w tym  wypadku w \zna- 
cza się dla ułożenia przystępniejszych w a
ru n k i.?  licytacyjnych term m  aa  dzień l3go  
września 1880 o godzinie 10 rano z t* m o- 
znsjm ieniem , że niestawający na te m in i i  
wierzyciele hipoteczni jako do większości 
głosów stawających przystępujący uważani 
będą.

Cena wywołania wynosi 400 zł.
W adyum 40 zł.
Akt oszacowania i wyciąg tabularny 

przejrzane być mogą w tusądowej reg istra
turze.

Dla wszystkich wierzycieli, którzyby 
po dniu 2 lutego 1880 do tabuli weszli lub 
którym by uchwała licytacyjna wcześnie do
ręczoną być nie mogła uitanow iono kurato
rem  ad aetum  c. k. notaryusza Pan>. Leopolda 
Kukawskiego w Zbarażu.

Zbaraż dnia 7 maja 1880.
(4564 3— 3) ł ;5 b w i® * a c * e a l® .

L. 1924. C. k. Sąd powiatowy w Sko- 
lem podaje do publicznej wiadomości, że 
Wasyl Kiczka rolnik z Ławoczna uchwałą
c. k. aądu obwodowego w Samborze z dnia 13 
otyczn a 1880 1. 476 został za m arnotraw ię 
uznany i że m u na kuratora Paw eł Hasyniec 
ustanowiony został.

S to le  dnia 13 msja 1880.
(4589 3— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 29247. W celu zabezpieczenia od
budow ania kanału N r. 89 w kilometrze 54 
7,00 gościńca brzeżońikiego odbędzie się na 
du.u 19 lipca 1880 w c. k starostwie w 
Brzeżana h  licy tac ja  przez złożeni ofert pi
semny. b

Suma fiskalna całej budowli wynosi 
3654 zł a. w.

Bl ższe w arunki, prz *ds ębior twa tego
d.'tyczące przejrzane być mogą w po- 
wyiszem  c. k. Starostw ie gdzie także w 
term inie oznaczonym, najdalej do godziny 
I 2tej w południe wniesione być imają ofer
ty zaopatrzone stem plem  na 50 ct. i w wa 
dyum 5 pre. od sumy fiskalnej wyuoszącem 
z wyrażeniem ceny nietylko cyframi ale teź 
i literam i.

Oferty nieułożone w edług przepisów 
lub niepodane w term inie nie będą uwzglę
dnione.

Z c. k. Nam iestnictwa.
Lwów dnia 23 czerwca 1880.

(4309 3— 3) E d y  k i .
L. 7131. Samborski c. k. sąd obwodo

wy rozpisuje na rzecz galicyjskiego Bruku 
hipotecznego we Lwowie przymusową pu 
bliczną sprzedaż dóbr Pukienicze, dłużnika 
Alojzego Śliwińskiego w łasnych w celu za 
spokojenia:

a) sumy 725 zł. z 6 prc. odsetkami od 
25 października 1876 i 1 prc prowizyi w 
kwocie 7 zł. 25 ct.

b) sumy 725 zł. z 6 prc. odsetkami 
od 25 kw ietnia 1877 i 1 prc. prowizyi w 
kwocie 7 zł. 25 ct.

c) suu y 19797 zł. 68 ct. z 6 prc. od
setkam i od 25 października 1877 wreszcie

d) kosztów egzekucyi dawniej w kwo
cie 21 złr. 30 ct i 25 złr. 97 et. jako też 
obecnie w ilości 41 złr. 11 ct. a w. przy
znanych w dwóch term inach t. j. dnia 4 
sierpnia i dnia 9 września 1880 każdym ra 
zem o godzinie lj)tej rano w sądzie tutej
szym w których to term inach rzeczone do
bra nie będą sprzedane niżej ceny wywo
łania.

Gdyby takowe w lyeh term inach przy
najm niej za cenę w ywołania nie były sprze
dane tedy w celu ułożenia warunków licy
tacyjnych ułatw iających wyznacza się te r 
m in na dz eń 17 września 1880 godzinę 10 
rano, z tem  że wierzyciele na tym term inie 
mestawająi-y, jako do większości głosów 
stawających przystępujący uważani będą.

Oeuę wywołania stanowi wartość tych 
dóbr przy udzieleniu pozyczki przyjęta w 
kwocie 133321 zł. a. w zaś wadyum w y
nosi 10 prc. tej sumy.

Resztę warunków licytacyjnych tudzież 
wyciąg tabularny dóbr wyżej rzeczonych 
można przeglądnąć w t. s. registraturze.

O ozem się uw adamla chęć kupienia 
mających tudzież wszystkich wierzycieli, 
którzyby po dniu 8 lutego 1880 jako po 
dniu wydaaia ekstraktu tabularnego pr«wo 
zastawu na tych dobrach uzyskali lub k tó 
rym by niniejsza uchw ała licytacyjna lub też 
później jaka uchwała egzekucyjna w tej 
spraw ie zapaść maiąea nie mogła być dorę
czoną z tem, że sąd dla nich kuratorem  ad 
actum  w tej sprawie p Dr. Kuhn adwokata 
w Samborze zaś zastępcą tegoż p*na Dr. 
Paw lińskiego tikże  adwokata w Samborze 
postanowił.

Sam bor 1 czerwca 1880.
(4581 3 - 3 )  E d y  k t .

L. 5159. C. k. sąd po w. m. d. dla o- 
kolicy m iasta L vowa S. II czyni wiadomo, 
iż wskutek odezwy c. k. sądu krajowego we 
Lwowie z 17 kw ietnia 1880 1. 16425 celem 
zaspokojenia a) sumy 32 zł. 20 ct. z 6 prc. 
odsetkami od dnia 19 grudnia 1876 bieżą 
cemi b) sumy 32 zł. 20 ct. 6 prc. od 19 
grudnia 1877 bieiącem i c) sumy 32 zł. 20 
ct. od dnia 19 grudnia 1877 bieżącemi d)

sumy 657 złr. 10 ct. wraz z 7 prc. odset
kami od dnia 19 czerwca 1878 bieżącemi 
e) kosztów sądowych w kwotach 19 zł. 17 
ct. i 17 zł. 92 ct. n w f) kosztow egzekucyj
nych w kwocie 16 złr. 47 ct. a w. przy
musowa publiczna sprzedaż realności pod 
N r 58 w Kieparowie położonej wedle Dom. 
13 pag. 39 n. 13 haer. dłużnika Autoniego 
W awrzonka własuej, tudz eż realności pod 

, 1. 113 w Kleparowie położonej wedle Dom. 
, 13 pag 175 n  I haer. dłużników  S tan isła

wa i Tekli Szurów własnej na rzocz e. k. 
uprzyw. galicyj. akc. Banku hipotecznego a 
to w dniu 2 sierpnia i w d uu 13 września 
1880 każdym razem o godzinie 10 z rana 
w tutejszym sądzie ryczałtowo pod następ 

j nem i warunkam i się odbędzie.
1) Cenę wy wołania stanowi wartość real

ności przy udzieleniu pożyczki bankowej 
przyjęta w kwocie 1600 zł. 2) każdy z licy
tujących winien przed rozpoczęciem licyta-

. złożyć do rąk komisyi licytacyjnej jako wa
li dyum kwotę 160 zł. 3) Gdyby te realnoś 
I ci w powyższych term inach za cenę wywo- 
’ łan ia  lub wyżej tejże sprzedane nie zostały, 

wtenczas dla ułożenia ułatw iających w arun
ków wyznacza się term in na dzień 13 wrze
śnia 1880 o godzinie 4 po południu.

Resztę warunków licytacyjnych jak  i 
wyciąg hipoteczny tych realności w tusądo
wej registraturze przejrzeć można.

Lwów 30 kwietnia 1880.
(4319 3 3) E d y  k t .

L 17b9. Dnia 15 września 1880 o go
dzinie 10 rano odbędzie się w tutejszym  są
dzie przymusowa publiczna sprzedaż real
ności pod 1 k i4 6  w Sądowej W iszni po
łożonej. wedle D .m  Tom. I I  pag. 171 n.
5 ha r. W alentego i Józefy m&łżon. Rzepiń
skich w ł-saej, na rzecz c. k. uprzyw Zakła
du kredytowego włościańskiego o 267 złr. 
50 ct. w. z pn. w jednym  tylko term inie 
licytacyjnym a naw et i niżej ceny sz«cun- 
kowej, która wynosi 1300 zł.

W adyum 130 zł a. w.
Resztę warunków licytacyjnych wolno 

w tutejszusądowej registraturze przejrz -ć.
Od c*. k. :ądu powiatowego.

Sądowa W isznia dnia 25 maja 1880. 
(4519 3— 3)

L. 2233. Doia 10 sierpnia 1880 o go
dzinie 10 przed p .łudm em  odbędzie się w 
sądzie tutejszym przym usowa pnbfezna li«y- 
taeya r  alności tabularnych pod Nk. 34 i 35 
w B >browy puł. żonych dłużników Bolesła
wa Michałowskiego i masy spadkowej po Jó 
zefie Michałowsuiej własnych, na zrspokoje
nie pretensyi Galicyjskiego akcyjnego Banku 
hipotecznego w kwotach 184 z ł r , 184 zł. 
i 3907 zł. 15 ct. w. a. z pn

Cena wywełania wynosi 10625 zł w. a. 
wadyum 532 zł. w. a

Sprzedaż na-ląpi także poniżej ceny sza
cunkowej za jakąkolwiek cenę.

Reszta warunków  ogłoszonych dnia 20 
października 1878 L. 3654 pozostaje niezm ie
niona i możua je wraz z wyciągami bipo- 
tecznemi przejrzeć registrsturze.

C. k. sąd powiatowy.
Dębica 20 czerwca 1880.

(4448 3— 3) K o n k u r s
L. 410. Niniejszem ogłasza się konkurs 

na następujące posady nauczycielskie przy 
szkołach etatowych w Brzezańskim okręgu 
szkolnym a mianowicie.

1. w powiecie Brzeżańskim
a) w Kozłowie przy dwu klasowej szko

le posada nauczyciela kierującego z rcczuą 
płacą 450 zł. 50 zł. za kierownictwo i wol- 
aem pomieszkaniem,

b) w Kurzanach przy jednoklasowej 
szkole z roczną płacą 300 złr. i wolnem po
mieszkaniem,

2) w powiecie Podhajeckim ,
przy szkołach jeduoklasowych w Bohatkow- 
c ,;ch z roczuą płacą 320 złr. w Sosnowic, w 
B ikersdorfie z językiem niernieck'm  w ykła
dowym, w Zawałowkie i Wierzbowie z ro 
czną płacą 300 zł. i wszędzie z wolnem 
pomieszkaniem.

Prawo prezentowania wykonuje w urzę
dzie R u ia  szkolna miejscowa.

Ubiegający się o to posady mają wnieść 
podania zaopatrzone w dowody awalifikaeyj 
ne i służbowe za pośrednictw em  swych 
władz przełożonych do tutejszej c. k. okrę
gowej Rady szkolaej w przeciągu czterech 
tygodni od pierwszego u m ieszcza ła  n in iej
szego konkursu w dzienniku urfędow ym .

Brzeiany 12 czerwca 1880.
Z c. k. Rady szkolnej okregoWnj.

(4332 3—3) E d y k t .
L. 6125. Ze strony c. k. sądu pow ia

towego w Kamionce Str. podaje się do wia
domości, że na zaspokojenie pretensyi M ar
kusa Londona w kwocie 40 zł. w. a, z pn. 
odbędzie się w tutejszym sądzie w dw óih  
term inach na dniu 21 lip^a i 25 sierpnia 
1880 każdym razem o g  dżinie 10 rano, 
przymusowa sprzedaż realności dłużników 
Jacka i Kseńki Safahubów pod 1. c. 33 w 
Dobrotworze położonej ciała tabularnego nie- 
stanowiącej, przy których to obu term inach 
realność ta tylko niżej ceny szacunkowej lub 
za takową sprzedaną zostanie.

Chęć kupienia mający obowiązani są 
łożyć przed rozpoczęciem lieytacyi 10°/0 

wadyum ceny szacunkowej 6 zł. 50 ct. w. a.
Reszta w arunków licytacyjnych, akt 

zastaw iicz-go op sam a powyższej realności 
i oceDienia mugą w tut. -lądowej reg is tra tu 
rze w godz nach urzędowych być przejrzane.

C. Iz sąd powiatowy.
Kamionka dnia 8 lutego 1880.

(4297 3— 3) E d y  k t .
L. 1660. C. k sąd powiatowy w Ja -  

złoweu podaje do wiadomości, że celem za
spokojenia uależytcści wysokiego skarbu w 
kwocie 205 zł. z pn. odbędzie się w sądzie 
tutejszym  na dniu 20 lipca, 20 sierpnia 117 
września 1880 każdym razem  o godzinie 9 
rano egzekucyjna licy tacja  lealności d łużni
ka Zesia Hołoweckiego własną pod N r. k. 
97 w Gnierzkowcach położoną, z zabudowań 
i 10 morgów pola się składającą na 1000 zł. 
oszacowaną z tem  że realność ta w 2 p ier
wszych term inach za lub wyżej ceny szacun
kow ej, na 3 także niżej ceny szacunkowej, 
jednakowoż nie niżej kw oty 250 zł. sprze
daną zostanie.

W adyum wynosi 100 zł. i może być 
złożone w gotówce lub w papierach państwo
wych, listach zastaw nych galic. ziemskiego 
towarzystwa kredytowego w edług kursu d ii i n 
nego lub w książeczkach kasy oszczędności 
według kwety imiennej.

Najwięcej ofiarujący w inien złożyć do 
sądu pierwszą połowę ceny kupna licząc w to 
zadatek w gotówce złożony wciągu dni 30 
drugą połowę wciągu dni 60 od dnia przy
jęcia aktu lieytacyi do wiadomości.

Resztę warunków może być przejrzane 
w ts. registraturze.

Jazłowiec dnia 14 maja 1880 
(4107 3— 3) E  d  y  b  t

L. 5356. C. k. sąd powiatowy zaw iada
mia niniejszym  edyktem  niewiadomego z 
miejs. a pobytu Janc Dębskiego, że pod dniem 
5 maja 1880 1 5356 Sebalda W ojucka po
zew o uzuan e prawa własności do gospo 
darstw a pod Nr. 37 rep. 15 w K ątach poło
żonego i o w jłą  zenie takowego z pod tgze- 
Kucyi z pn. przeciw firmie Ham burgskiej 
N iehaus & Schulze i jem u jako współpo- 
zwauemu wniosła, że w załatw ieniu pozwu 
tego te im in  do r zpraw y u-tnej na dzień 
14 wrzi-śnia 1880 o godzinie 10 raco w y
znaczony i dia niego kurator w osobie tut. 
c. k. N itaryusza p. Apolinarego Horw&tta 
ustanowionym został.

Zaleca się zatem pozwanemu, aby albo 
na term inie tym  osobiście się staw ił albo 
potrzebnej icform acyi uatanowionem u d h ń  
kuratorowi udzielił, albo wreszcie innego 
pełnom ocnika sobie obrał i takowego sądo
wi tutejszemu wskazał, w przeciwnym bo
wiem razie skutki z nieostrożności tej wy
nikłe, sam sobie p zypisać by m usiał.

Chrzanów 31 maja 18b0.
(4184 3 —3) E d j r b t .

L. 1254. C. k. sąd powiatowy w Rop
czycach podaje niniejszem  do publicznej wia
domości, że na zaspokojenie wierzytelności 
W aw rzyń’a i Jadw igi Przypków w kwocie 
126 zł 25 ct a. w. z należytościami dodat- 
kowemi doz oloną została sprzedaż egzeku
cyjna realności gruntow ej pod N r. 9 w Bor
ku wielkim położona ciała tabularnego nie- 
stanowiącej należącej do W awrzyńca i J a 
dwigi Przypków.

Sprzedaż odbędzie się przez licytację 
pub! czną w sądzie tutejszym w trzech ter- 
mina h  dnia 9 sierpnia, 13 września i 18 
października 1880, każdym razem o 10 go
dzicie przed południem .

Cenę w ywołania stanowić będzie war
tość szoeunkowa 600 zł. w. a. poniżej któ
rej w term inach powyższych realność sprze
daną nie będzie.

W adyum przy lieytacyi iłożyć się ma
jące wysokości 60 zł. a. w.

Reszta warunków protokołu egzekucyj
nego opisania i oszacowania przejrzeć meżna 
w reg istia turze c. k. sądu powiatowego.

C. k. sąd powiatowy.
Ropczyce dnia 29 maja 1880.

(4331 3— -3) Obwieszczenie.
L. 1025. Pod je  się do publ cznej wia

domości, że Woj iech T u.ek  gospodarz z 
Marcyporeruby uchw ałą c. k sądu krajowego 
w Krak wie z dnia 14 lutego 1880 i. 3077 
za m arnotrawcę im a n y  został, tudzież że 
mu kuratora w os;bie Autoniego Garleja 
gospodarza z Maryp romby dodano.

O. k sąd powiatowy.
Kalwarya dnia 5 kwietnia 1880.

(4298 3 - 3 )  *1 d  j  k  U
L. 66. C k. sąd powialowy w Moś

ciskach podaje do ogólnej wiadomości, ze w 
sprawie c. k. uprzyw. zakładu kredyt, włoś
ciańskiego we Lwowie przeciw Dańkowi Fe- 
dorec o zapłatę 173 złr. a. w. z pn. od
będzie się tamże publiczna licytacya real
ności pod 1. k. 34 w Bolanowicach po
łożonej dłużnikowi należącej ciała tabular
nego niestanowiącej w trzech term inach 
a t o : I. dnia 5 sierpnia 1880.

II. doia 10 w rześnia 1880
II I  dnia 15 października 1880.
Każdym razem o godzinie 10 przed 

południem .
Mościska daia 28 m arca 1880.



(4635 1— 3) E d y k t .
L. 7048. Sąd krajowy wyższy w K ra

kowie podaje do wiadomości, że dla gm in 
katastralnych;

Rudza, Więckowice w okręgu sądu po
wiatowego w W ojniczu;

Rozbórz, Miłculice w okręgu sądu po
wiatowego w Przew orsku;

Czernichów z miejscowościami Bór i 
Ratanice, Kłokoczyn z miejscowościami Kę
pa i Pasieka w okręgu sądu powiatowego 
w Liszkach;

Wójtowa i Kółkowka w okręgu Bądu 
powiatowego w Gorlicach;

Niedomice zmiej3COWością Głów w o- 
kręgu sądu powiatowego delegowanego m iej
skiego w Tarnowie;

Opacionka, Wola brzostecka w okręgu 
8ądu powiatowego w Brzostku;

W yłów zmiejscowością Kądziołki w o- 
kręgu sądu powiatowego w Radomyśiu;

Oleśno, Kozubów z miejscowością Oleś
nica Swarzów w okręgu sądu powiatowego 
w D ąbrowie;

Jastrzębia w okręgu sądu powiatowego 
w Kalwaryi;

Droginia, Brzączowiee w okręgu sądu 
powiatowego w M yślenicach;

Kasinka, Jaw orzoa w okręgu sądu po
wiatowego w Limanowej;

Podole z miejscowością Górowa, Bujne 
Bartkowa z miejscowością Posadowa w okrę
gu sądu powiatowego delegowanego miejs
kiego w Nowym Sączu;

Sokolniki z miejscowością Orliska i 
Zabrnie, Zupawa z miejscowościami Jeziorko 
J1'urmany, Poręby furm ańskie i Grębów szla
checki, w okręgu sądu powiatowego w T ar
nobrzegu;

Jam uica w okręgu sądu powiatowego 
w Rozwadowie;

Cholewiana Góra w okręgu sąd i po
wiatowego w Nisku;
_  Osiek w okręgu sądu powiatowego w 
Kętach;

Mogilany w okręgu sądu powiatowego 
w Skawinie;

Wola rusiuowska z miejscowością J e 
ziorko, w okręgu sądu powiatowego w Kol
buszowej;

Brzeziny w okręgu sądu powiatowego 
w R pczycach;

Potaków ka w okręgu sądu powiatowe
go w Jaśle;

Załuezne w okręgu sądu powiatowego 
w Nowym Targu;

Albigowa w okręgu sądu powiatowego 
w Łańcucie;

Kąelowa w okręgu sądu powiatowego 
w Grybowie;
położonych, otwarto nowe księgi gruntowe, 
i że term in wyznaczony pierwszym edyktem 
z dnia 31 gruduia 1678 i. 17.560 do zgło
szenia praw rzeczowych, odnoszących się do 
nieruchomości wymienionemi księgami grun- 
towemi objętych, z dniem  31 marca 1880 
upłynął.

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczuy stopień pierw
szeństwa jakiego wpisu w wyrażonych księ
gach uskutecznionego, w prawach swych u- 
ważttją się za pokrzywdzonych, ażeby swe 
zarzuty w term inie do dn a 15 lutego 1881 
włącznie, w sądzie powiatowym w którego 
okręgu dotycząea gm ina katastralna jest po
łożona zgłosili, gdyż inaczej wpisy te nabę- 
0% skutku wpisów hipotecznych

Ostrzega się przytew  iż term in po
wyższy me może być ani przedłużonym, ani 
też z powoda zauitdbaaia  do pierwotnego 
stanu przywróconym.

Kraków 24 czerwca 1880 
(4649 1—3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 3312. 0. k. sąd powiatowy w fij"  
manowie ogłasza, że ctlera ściągnienia na 
rzecz Dyrekcyi c k. uprz. gai. ZakLdu kre
dytowi go włość ańskiego we Lwowie dłuż
nego kapitału 250 zfr. a. w z pd. w tusą- 
dowem zabudowaniu w dnia h 26 lipca, 16 
sierpnia i 16 września 1880 każdym razem
0 10 godziuie przed p .łud. przcdsięweźmie 
sprzedaż realaości dłużnika Aft.tnasa Wa* 
rianki w Lipowcu pod 1. k. 44 położonej, 
ciała tabularnego nie stano wią ej.

Ceua szacunkowa wynosi 1075 złr. zaś
wadyum 10 prc. takowej.

. Resztę w arunsów  tudzież akt opisania
przejrzeć można w tutejszej registraturze.
OlrkA 7 mau^ w 4 czerwca 1880.
(4650 i  0 b w l e g z c i e u I e .

• «3 l5 . c . k sąd powiatowy Ryma-
t0 ogłasza, że celem ściągnienia na rzecz

v cyr c. k uprz. gal. Zakładu kredyto-
ego włuściańskiego we Lwowie dłużnego 
aJ* * zł. adw. z pn. w tusądowem

zabudowaniu w dniach 26 lipca, 16 sierpnia
1 Z6 w rzesnu  1880 każdym razem o 10 go
dzinie przed polud. przedsięwezm ie sprzedaż 
realności dłużników Jaua  i Maryi Niziołek
I u o ?/6^0 _9°^ę^U8zko w Jaśliskaeh pod
1. k. yz/rep. 59. położonej, ciała tabularnego 
m e stanowiącej.

Cena szacunkowa wynosi 1250 zł. zaś 
wadyum  10 prc. takowej.

Resztę warunków tudzież akt opisania 
przejrzeć można w tusadowej registraturze.

Rymanów 5 czewća 1880

(4653 1 - 3 )  E d y k ł .
L. 1861. C. k. Sąd powiatowy w Zba

rażu wiadomo czyni, iż w celu ściągnienia 
kwoty 80 zł. z pn. odbędzie się przym uso
w a sprzedaż połowy ogrodu, i jbdnago m orga 
pola z realności pod 1. k. 16 w Hryeowcach 
należącego do Karola Głowińskiego ciała ta
bularnego niestanowiącego, na rzecz M arku- 
ssa H e lle ra , wyznaczając w tym celu 3 ter- 
m ina, mianowicie na 12 lipca, 12 sierpnia i 
22 września 1880, każdym razem o godzinie 
lOtej rano w tusądowem zabudowaniu.

Na 1 i 2 term inie sprzedać się mające 
nieruchomości tylko za lub wyżej ceny sza 
cenkowej na trzecim term inie także niżej ce
ny szacunkowej sprzedane zostaną

Cena szacunkowa wynosi 180 zł. 
Zakład 10 prc.
Akt zastawniczego opisania i oszaco

wania tudzież reszta warunków licytacyjnych 
przejrzaną być może w tusądowej reg istra
turze.

Zbaraż dnia 19 maja 1880.
(4657 1— 3) ® M  l  t

31 . 38. 2lm  16 S u it, ant 16 Sluguft u. 
am  16 ©eptembcr 1880  jebeSmaf um  10 Ufjr 
friif) roirb fjicrgericfjts Die ejrefutitte bffeutficfye 
SScrdufterung ber itt T yśm ien ica  fub G9?. 1«5 
T łu m aczer 93orftabt gefcgettm fcinen Xabufar= 
fbrper bifoenben au f 380 © utben o. SB. abge* 
fdEjajten, unb ben © olibarfd jufbner S tefan  S te- 
h n k i unb W arw ara  S te linka  gcljorigett SRealL 
tat, unb ber b a ju  getjbrigen © runbparjelfe  
„B ohorodeeka g ó ra “ genannt, ju r  §ereinbrin=  
gung ber bem R u a e l Pollak gebiiljrenben 
^jorberuug yr. '^ 0  i- ®- abges
f)alten. _

® a§  93abium  betrag t 38 ft. o, SB., unb 
am britten Slermine m irb bieje SJieafitdt aud) 
un ter bem @dĘ)dkung§toertf)e beraufjert.

Ś)te ubrtgen Bijitationsbebingntjje fonen 
in ber fjtcrgertrfjtlićĘjen SKegiftcatur ciugcfefyen, 
fjiegegen Die ©teuerriidftdnbe burcf) Da3 !. f. 
© teueram tiuJTłum acz befaunt gemadjt werben.

ŚSom 1. f. 93ejtrf3geridjte. 
T yśm ien ica  25 StpriI 1880.

(4150 1— 3) «  & t t Ł
3 (. 3205. 2>a§ f. f. Śhetógcridjt in  S ta 

n isław ów  mad)t łjiemit ben bem Ceben unb 
SBofjnorte nad) uitbefannten Ju lian  Borow ski 
unb M ichael M aget befaunt, bafj A braham  
W eidenfeld  gegen fie m itteljt Gingabe p. 31. 
3205/1880  baS S u b tin g e n  unD Vluśfotgung 
beS im  f)icrgericf)tlid)eu SŁepofitcnamte erliegcn= 
ben SSabiumS uon 238 fi 16 fr. nom 9?er= 
faufe ber § a tf te  ber M arćus YVeidenfeld’jd)en 
SReatitat fub 9?r. 212 y4 in  S tan is lau  geftcUt 
(jat, bafj ju r  ©ntgegennatjme ifjrer Sttiifjerung 
un ter ber © trengc ber fiilfdjWeigenben Gin» 
witfigung bie X agfaf)rt fiir bcit 2ten @eptem= 
ber 188Ó 4 Uf)r 91- SK- ^ u re a u  M l be= 
ftim m t unb bafj ju  ifjrern G ura to r 2lbw. ® r. 
R osenberg  c rn an n t murbe.

Stanislau 8teu SD?ai 1880.
(4082 1 - 3 )  <g & t  l  t .

31. 22648. 9Som 1 f Semberger Ban= 
bcśgeridjte, wirb fjiemit funDgemadjt, ba& ju r 
^ereinbringuttg ber gorberung beź Ludwig 
unb ber Anna Epstein per. 100 fl. o. SB. j. 
91. ©. bie ejefutine bffcntliche geilbietljitng be3 
ben ©djulbnern Josef uitb L  'o Margosches 
iaut Dom 84 pag. 46 n. 15 liaer. cigenti)um> 
lid) getjbrigen 1/ i 0 Iljetleź ber Jiealitdt fub 
9łv. 196 %  in ilcmberg am 9tcn Slitgnft unb 
9ten September 1880 jcbe»mal um 10 Ufjr 
S3. iUł, fjiergeridjtg ftabtfiuben wirD, bei meL 
djen le rm in en  jcbod) obige Stjpotfyef nur u= 
ber ben © Ąa^ung? unb jugletd) 2tuf4rufSprei« 
per 141 ft. 53 7,  fr. o SB. ober um benfeb 
ben oerauBert toerben mirb; mciterS bail jeber 
fiauftngtige ais SSabiitm ben Setrag  per H  
ft. 16 fr b. 28. ju  erlcgeit l)abc, unb ba§ bie 
weitercn BijitationSbebingungen fammt bem 
betreffcnben ©djd^ungSafte unb ®runbbud)§= 
ej-trafte in ber h- 9- IRegiftratur cirtgefeljen 
inerben fbnneu, cnblid) aber, bafe ju r  eńcntu* 
eden g-ejtftclluug erleidjternber SScrfaufS S3c* 
Dingungen h- 9- ber Śerm in aut bcu 9 ten 
Septcniber LM80 91adjmittag§ 4 Uljr bcfiimutt 
tourbe, mie aucb bafj fiir bie bem Bebcn unb 
28o£)norte uaĄ unbefauuten |)t)potf)efargldu= 
biger Jsracl Bernstein, Goldc Margosches u. 
H irsch Langner, bann fur atte biejenigeu, 
moldje etruag erft nad) bem 11 ten 5D?at i-8 0  
al§ bem 2(itgftellung§batum bcś biefer £iji= 
tatiou ju r  ©runblagc bieneubeit @rnnbbitd)3» 
auśjitgc^ ein biiĄerlid)eź fRedjt auf bie ju  
oerdufjernbe |)t)pott)ef erwerben witrben, ober 
Wfldjett eitter ber in ©adjen ergebenben Sei= 
fdjdDe, anź maź imrncr fiir einem ©runbe 
nicfjt red)tjeitig jugeftetlt werben fónnte, ber 
2lD)oofat Ś)r. Feiles mit © ubftituirung beg 
2lbroofaten © r Reich jum  Jturator beftellt 
rourben.

Semberg am 29en 1880.
(4667 1— 3) E d y k b

L. 4744. C. k. sąd powiatowy w Ku- 
tach ogłasza niniejszem, że w dniach 16 li
pca, 20 serpnia i 24 września 1880 każdym 
razem o godzinie 10 rano odbędzie się egze
kucyjna publiczna licytacya realności w Ku- 
taeh pod 1. k. 1675 położonej, ciała tabular
nego nietworzącej do Mikołaja i Apolonii 
Babinków należącej, na zaspokojenie preten
s j i  E izyka Kamil w kwocie 72 zł. 32 ct. 
w. a. z pn. a to przy 1 i 2 term inie tylko 
za eenę szacunkową 150 zł. lub wyżej przy

trzecim  zaś term inie i niżej tejże za j&ką 
bądź cenę sprzedaną będzie.

W adyum będzie 10%  ceny szacunko
wej.

A kt zastawniczego opisania i oszaco
wania tudzeż resztę warunków  licytacyjnych 
m ożna przejrzeć w tus. registraturze.

Kuty 5 grudnia 1879.
(4642 1—3) Obwieszczenie.

L. 3861. W c. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbędzie się w dniu 16 lipca i w 
dniu 16 sierpnia o godzinie 10 przed połu
dniem celem zaspokojenia wierzytelności Sa
muela W eicha w ilości 1200 zł. w. a przy
musowa sprzedaż realności pod 1. 319 w 
Białej położonej wedle księgi głównej tom
II. fol 450 n 7 on. do Augusta Geyera na
leżącej

Cenę wywołania stanowi kwota 2133 
zł. 88 ct., poniżej której realność ta  na po
wyższych term inach sprzedaną nie będzie.

Wadyum wynosi 220 zł.
Resztę warunków licytacyi i akt osza

cowania można przejrzeć lub odpisać w re- 
giatraturze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, którzyby rezolucji dozwala,ącej 
licytacyi przed pierwszym term inen nie otrzy
mali usianowiony adwokat tu te^zy  D r E i- 
senberg

C, k. sąd powiatowy.
Biała 81 n u ja  1880.

(4640 1— 3) 'jbn ietie ien le ,
L. 3376. W c. k. sądzie powiatowym w 

Bitłej odbędzie się w dniu 16 lipca i w 
dniu 16 sierpnia 1880 o godzinie 10 przed 
południem celem zaspokojenia wierzytelności 
Maksa Grossa w ilości 180 zł. przymusowa 
sprzedaż połowy realności pod I 79 w Be
stw inie w powiecie Bialskim położonej wedle 
ks. głów. gm iny Be t* :n y  1. w. 79 d Róży 
Fischerowe) 2 ślu. Gutmanowej należącej.

Cenę wy »ołania stanowi kwota 339 zł. 
50 ct., poniżej której realność ta na powyż
szych term inach sprzedaną nie będzie.

W adyum wynosi 34 zł.
Resztę warunków licytacyi i ak t osza

cowania można przejrzeć lub odpisać w re 
gistraturze sądowej.

Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, kiórzyby rezolueyi dozwalającej 
heytacyi przed pierwszym term inem  nie otrzy
mali, ustanowiony adwokat tutejszy Dr. Jan  
Rozner.

C. k. sąd powiatowy.
Biała duia 31 maja 1880.

(4643 1—3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 2232. Dnia 14 lipca, 19 sierpnia i 

22 września 1880 o godzinie 10 rano edbę- 
dzie się w tutejszym  sądzie przymusowa 
publiczna sprzedaż realności pod Nr, 44 w 
Orzechówce, ciała tabularnego nie stanowiącej 
W ojciecha Cwynara własnej w sprawie za 
kładu kredytowego włościańskiego o 250 zł 
w. a. z pn.

Cena wywołania wynosi 450 zł..
W adyum 45 zł.
Przy pierwszych dwóch term inach re 

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania, 
przy trzecim  także niżej takowej będzie sprze- 
daną.

R eiztę warunków wolno w tutejszym 
sądzie przejrzeć

C. k sąd powiatowy.
Bi z ozów 13 maja 1880.

(4651 1— 3) i c a s e s e n l e .
L 3483, 0 . k 3ąd powiatowy w Ry 

manowie ogłasza, że prz?dsięweźmie przy
musową sprzedaż połowy realności w Rym a
nowie pod lk. 133 położonej dłużnika Iz aka 
Barta, jak Dom Tom. IY. pag. 528, 529, 530 
poz. 505 własnej, celem ściągnienia na rzecz 
Józefa Dukiela dłużnej kwoty 360 zł. w. a. 
z pn. w dniach 12 lipca, 9 sierpnia i 13 
września 1880 każdym razem o godzinie 
10 przed południem w zabudowaniu tusądo
wem.

Cena szacunkowa realności tej wynosi 
39 zł. w. a. zakład zaś 10%  takow ej.

R-.sztę warunków tudzież wyc;ąg tab - 
lam y i akt oszacowania przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

Rymanów dnia 2 czerwca 1880.
(4641 1 - 3 )  E  d  y  k  t .

L. 3139. C. k. Sąd powiatowy w Bia
łej podaje d i  wiadomość', iż celem ściągnie
nia od Paw ła S ‘wory resztującej sumy w e
kslowej Maurycego Feliksa w kwocie 268 
zł. z pn. przedzięw: im ię  w sądzie przymu 
sową sprzedaż realności 1. k. 121 w Między 
b ro iz iu  Lipniekiem położonej, duia 31 lipca, 
31 sibrpuia i duia 30 w rześaia 1880, każ
dym razem o godzinie lOtej przed połu 
dniem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa w kwocie 1863 zł. 42 ct,

W adyum 190 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 

akt oszacowania i wykaz hipoteczny p rzej
rzeć można w sądzie, zaś wykaz podatków 
w c. k. urzędzie podatkowym w Białej.

O tern zaw.adam ia s ę M aurycego Fe 
liksa, Paw ła Stworę, c. k. uprzyw zakład 
kredytowy włościański we Lwowie, Bialań 
skie towarzystwo zaliczkowe, H enryka Bor 
gera w Białej, c. k. Prokuratoryę skarbu we

Lwowie, c. k. urząd podatkowy w Białej, i 
niewiadom ych wierzycieli, którzyby po dniu 
8 m arca b. r  praw a hipoteczne uzyskali, lub 
którym by niniejsza rezolucja za późno lub 
wcale doręczoną być nie mogła, do rąk ku 
ratora ad actum p. dr. B Ichhejsera adwo
kata w Białej i przez edykt.

C. k. sąd powiatowy
Biała dnia 6 czerwca 1880.

(4664) JE d  y  k  t .
L . 7129. C. k. sąd powiat. wBuczaczu 

ogłasza, że dochodzenia miejscowe celem za
łożenia księgi gruntowej dla gm iny kataslr. 
Zielona dnia 21 lipca b. r  rozpocznie i w zy
wa każdego kto ma interes praw ny w zba
daniu stosunków posiadania, by się zgłosił i 
wszystko naprow adził co do wyjaśnienia 
swych praw za stosowne uzna.

Buczacz 30 czerwca 1880.
(4659) U g J t o s i e n l e .

L. 219. Komisya hipoteczna przy P re- 
zydyum c. k. sądu obwodowego w P rze
myślu oznajmia, że dochodzenia celem zało
żenia księgi hipotecznej dla gm iny katastral
nej Orelec w powiecie sądowym Lisko w 
dniu 19 lipca 1880, zaś d a  gm iny katastral
nej Dziurdziów w tym sam ym  powiecie po - 
łożonej dnia 29 lipca 1880 na miejscu roz
pocznie.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gm innych.

Przem yśl dnia 2 lipca 1880.
(466-3) O g ł o s z e n i e

L. 5953. Po przeprowadzeniu docho
dzeń miejscowych dla założenia ksiąg g run
towych w gm inie katastralnej Suchodoły z 
Gajami suchodolukiemi w obrębie c. k. sądu 
powiatowego w Brodach położonej, składa 
się protokoły tych dochodzeń wraz z doty
czącymi arkuszami pos.adania, sprostowanym  
spiaem posiadłości i kopiami mapy katastral
nej tudzież protokołem parcelowym do p o 
wszechnego przejrzenia w c. k. sądzie p o 
wiatowym w Brodach.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania wniesione być mogą pisemnie lub 
ustnie w rzeczonym c. k. Sądzie powiato
wym a w dniu 10 lipca 1880 do przepro
wadzenia odnośnych dochodzeń przeznaczo
nym także przed kom isją  do założenia ksiąg 
gruntow ych wydzieloną.

Co niniejszem podam się do publicznej 
wiadomości.

Z komisyi hipotecznej c. k. Sądu po
wiatowego w Brodach dnia 30 czerwca 1880.
(4029 2 - 3 ) •  » ł  l U

g i. 8863. SBom f. f. 23ejirfź*0)eridjt in 
D iohobjcz mirb fjiemit befannt gcgeben, bafj 
in Der ©icfutimt§augcfegcnf)eit beż Hersch 
Chsjes gegen A braham  Szya Leitenauer pto 
150 ff f. 91. @ ju r  tpercinbringung obiger 
gorberung bie ejefutiuc geubictung ber biefer 
gorberung ju t  §i)potl)ef bienenben bereitS e* 
jrefutiD gefdjdfjteu bem ©djulbuer Abram  Szya 
Leitenauer ut ®om Sio T. 111 pag T20 n. 
fj. 11 gefjorigcn fKcafitdtSautcifś GsJf. l6 3 S ta b t 
in Drobobyez ju  ©unften DcS Hersch Chajes 
beiuilligt umrbe, woju nur jwei SiijitationA 
termine unb jm ar auf ben 26 Stuli unb ben 
30 Slugnft 1880 jcbe»maf)f um iO Ufyr 93 SD?, 
f). g im B sJh \ 6 beftimmt wurben. 9Sei ben 
obigeu 2 te rm inen  werben bie gcbadjtrn 2fn= 
tfjeite jcbod) nur um ober uber ben erf)obenen 
©djdjjungSioertl) uon ^43 ff. 50 fr. ó. SB. of 
fcutlid) uerftcigert. ©oflte weber bei ber er- 
ftcu nod) bei ber jiuciteu g r i0nett)ung3=2:ag* 
faljrt ber -adjafcuitgSwertl) erjieft werben io 
wirb ber le n n in  auf bcit 30 ©cpteuiber 1880 
um 10 Ufjr 93. SD?, im B S)łr 6 ju r  geftftcL 
fnng erfeid)tcrnbei 93cbinguif{c auśgefd)rieben.

93or 93eginn ber gedbtet^ung fjat jeber 
Kauffuftige 10%  beś 9lu§ruf§prcifeS b. i 94 
ff 36 fr. 0. SB. entweber iu baarcm ©elbe 
ober in cautionfjfóbigen Gffedtcn nad) bem lej)* 
ten SagSfurjc ber Srmbcrger 3 f itun9 
SBabiuut ju  tpdubcn ber Śijitationśfomiffion ju  
erlcgen.

® cr ©djd^uugsaft bie Xabularejtracftc 
unb bie wcitcrn Sijitationśbcbinguiffe fbnneu 
in ber i), g SRcgiftratur ciitgefcfien merben. 
tpicuon werben famtfidje (yntereffauten unb 
alle bicjenuigcu ©laubigcr wefdje erft nad) bem 
20 Sdner 1880 bingtid)C SRecbte auf bie fdjus 
fbnerifdfc 3?calitdtźantf)eife fub G9?. 163 © tabt 
iu Dr b bycz erwerben foiften g crner benen 
biefer geit&ietfjuugg befdjeib ober bie Weiteren 
in biefer 21ngelegenl)eit ju  erlaffcnbeit 93efdjeibc 
au 8 wa3 immer fiir einem ©runbe unter ber 
gar nidjt obrr uidjt red)£citig jugcfteflt werben 
fosntcu Su §dubeu beś bon fSmtSwegen be= 
ftcttten Gurator§ § r  abw. ® r. G cl-hrter uer= 
ftdnbigt.

93om f. f. S8 ejirfź= ©etidjte.
Drohobycz ben 9 5D?ai 1880.

(4665) E d y k t .  L. 7115.
C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu ogła

sza, iż dochodzenia miejscowa celem założe
nia księgi gruntow ej dla gm iny Rukomysz 
dnia 14 lipca 1880 rozpocznie, i wzywa każ
dego kto ma interes praw ny w zbadaniu 
stosunków posiadania, by się zgłosił i wszyst
ko naprow adził co do wyjaśnienia swych 
praw za stosowne uzna.

Bnczacz 30 czerwca 1880.
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(4619 2— 3) f  |  t  1 t

31. 4874. Hm 2 3u li, 2 Huguft unb 31 
Sluguft 1880 jebeSmal um 10 llijr SSormit* 
tagś wirb t)iergerid)t§ 3ur ©iubriugung ber 
gorberm tg bc§ Itzik A ltenhaus per 86 fi. o.
2B. fammt Sfabengcbufjren bie ejrcJutioc SSerdu= 
fjerutig ber tiegenbeu 9)laffc be§ Stefan Wu- 
taniuk in  Markówka nttter ©9t. 30 gdjórigcn 
Slealitdt tiorgeiiommen toerben.

fi. f. SBe.drlśgcridjt 
Peezeniżyu 25 fUońcmber 1879.

(4251 3— 8) JE <1 y  k  u
L. 5213. C. k. sąd miejsko delegowany 

w Rzeszowie ogłasza, iż w dn ia-h  23 lipca,
24 sierpnia i 24 w rześnia 1880 o g  ■dżinie 
10 przed południem  odbędzie się w gm achu 
sądowym przym usowa sprzedaż części real
ności pod 1. k. 4 w Boguchwale położonej 
ciała tabularnego nie stanowiącej spadkobier
ców ś. p. Antoniego Busza własnej na rzecz 
Wolf* Adwokata o 36 zł. w. a. z pn. 
w pierwszych dwóch t-rm inach  za ceuę sza
cunkową 662 zł. lub wyżej tejże, zas w trze
cim term inie niżej takowej.

W adyum wynosi 67 zł. w. a.
R -sztę warunków przejrzeć można w re- \ 

gistraturze tutejszej. i jjl
Rzeszów dnie 13 niaja 1880. 4

(3909 3— 3) «  » t  I  t  \ yA
3- 552. SBom !. f. SScjirfSgeridjtc luirb ; J

befannt gegeben, e§ tnerbc ju r  ^ereinbringung 3
ber gorberung non 30 fi. o. 2B. famntt 9tc= j jd

wi Tokcińskiemu, M aryi Tokcińskiej, Teresie 
Tokcińskiej z t.Je jscs pobytu i życia niew ia
domym kuratora w osobie p. Franciszka 
Sam 'M oi|go z Wieliczki ustanowiono i je 
dnocześnie term in do rozpraw y ustnej na 
d?,ień 3 sierpnia 1880 o godzinie 9 rano 
wyznaezouo.

W zywa się z teus wyżei wymienionych 
pozwanych, a ewentualnie ich prnwonabyw- 
com lub sjmdkabierców ażeby wcześnie usta
nowionemu dla n ich  kuratorowi, o miejsce 
pobytu donieśli i albo tem uż potrzebne do 
ich zastępstw a dowody dostarczyli, łUm t"ż 
osobiście lub prze/, należenie umocowanego 
z stępce, na 'w yżej o n sezony m term inie w 
sądzie się stawili inaczej bowiem, niekorzy
stne skutki, ami sobie przypisać będą 
musieli.

C. k sąd powiatowy.
Wieliczka dnia 26 m aja 1880.

Doniesienia prywatne.

o dwóch pokojach i kuchni, stajnią, wo
zownią i t. p. oparkaniono.

Wiadomość w G o r l ic a c h  Z . S. 
poste restante.

bengebiitiren, bie ejccutine geilbietfjung bcrbcit 
©Ijeleuten Leś unb Tekla Lazaruk geljbrigcn 
nidjt intabulirten SRealitćit E9i. 86 in M ł <na- 
tyu  ju  Góunften bc£ E isig  Gugig Bettnlligt, 
unb bicje geilbietfjung in brei Sterminen unb 
troar am 2 Sluguft, 2 ©cptember unb aut 12 
Oftobcr 1880, jebeSmal um 10 UljrSBSDł. bor* 
genomuien werben wirb.

Peczeniżyn aut 15 3Jłćirj 1880.
(4522 3 —3) £  d  y  k  t .

L. 7152. Sam borski c. k. sąd obwodo
wy ogłasza, że na wniosek wierzycieli masy 
konkursowy Lei F -ld h o f zam ianow ał z amin-
dową mssy rzeczonej B-mj w b a  Rosi, kup^ a 'praktykę sądową, trzeźwy, z 

Dro hobyczu a zastępcą t. go i Meilecha Ł Ł-' - - -

w  S K O D A C H
jest do sprzedania

o czterech pokojach z kuchnią i oficyną

M
C od zien n ie  św ieże  i jT\A

O R E L E  K E M A T A Z
włoskie

deserowe i  na  kom poty
rozse ła  n a js ta ran n ie j handel

Stan. Markiewicza
w e L W O W IE  w  R y n k u  1 42.

____________________________________ (4 n 0 i 3 - 1 0 )

F o l w a r k
n a  t r a k c i e  J a n o r s k i m ,  11/i  mili od 
Lwowa oddalony, osobny korpus tabularny sta
nowiący, obejmujmy 32 morgów pola ornego, 
12 m. łąk i 6 m lasu sosnowego, z budynka
mi mieszkalnemi i guspudarciemi w dobrym 
stanie, jest z wolnej ryki zaraz do sprzedania.

Bliższej wiadomości udzieli Administracya 
„Gazet/ Lwowskiej11 pod cyfrą „ T .  C “

Królestwu Galioyi i I  ió 
domeryi z Wielki em 

I księstw . Krakowslrisin 
n r  v o k

1880
nabyć można po cenie 2 z ł .  

w  Ekspedycyi 

„Gazety JDwoteskiej.** 
Zamiejscowi zechcą przesłać 2 

' 7 0  e t .  z których przypada 10  
na opakowanie i list frachtowy.

c t .

z ł .
ct.

^zem ttyzm  przesyłam y tylko za  
niszczeniem lifcieżyioi^ći z góry  
Z a  pobraniem  należytości nie  
przesyłam y zinu.

w
Lindenbaum a, właściciela r alności w Borysła
wiu zam ieszkałych.

S-m bor 11 maja 1889.
(3991 3 - 3 )  0  M I Ł

31. 4574. SSom f. !. firaggcridjte tuirb 
befaunt gemadjt, bajj R ifsa Spetber unter k u t  
4ten SUiai 1880. 31- 4574, ba§ ©ejud) tucgcn 
©inoerleibung ber Sófd)ung bc3 im fiafteu* 
ftanbe ber jReaiitat fnb. G9t. 194 ©t, in  Ko- 
lom ea lau t libr. ou. Som. 11. pag. 625 n. 17 
5U ©unftcn be§ Leib A llerhaud prauotirtcn 
ipfaubrcdjtc^ brr SBcdjjclfumnie you 500 fl. 
(S. 9)1 auS bent Sajtcnftanbe biefer flłcalitat 
iiberreidjt Ijat, bafj jum  S ura to r bie liegenbe 
2Jłafje be3 tierjtorbcnen Le 6 A llerintod ber 
Slanbelaboolat S)r. Kasch iit Kol uiea bcftcllt 
unb bemjelben gleid^citig ber im ©inne §. 45 
®. ®. erlaffene SScjdjcib mit bent Scrmine auf 
ben 24 Sluguft li-80 nut 9 Ul)r SJorm. jugc= 
ftellt rourbe.

©2 werben batjer bie ©rben bes Leib 
A llerłnnd  aufgeforbert, bie uotljwcnbigeu 83e 
Ijelfe bem S urato r nor bem Sertnine einjufun 
bigen ober betm SEermine unter glciĄjeitiger 
Segitimirung atśs @rben perfoljntidj ju  erfd)ei= 
nen, wibrigen§ fie bie au§ ber Untcrloffung 
entftanbenen itbleu golgcn fidf) felbft werben 
iufćreibeu  mitffeu.

Kolomea am 20 9Jlai 1880.
(4308 3— 3) HE tf y  fc u

L. 5748. Dnia 16 maja 1880 1. 5748 
wniósł Maksy<uil.a«t Kam ÓRki pjz«w ,r z  ciw 
Mikołajowi Kamińskiem i o uznanie prawa 
własności d i  1/ l6 części dóbr W ierzbi/ny i 
kapitału iod-m nizicyjuego % pc. który u- 
cbw ałą z 26 na'.ja 1880 ). 5748 do w niesie
nia obiony udzielono. Gdy miejsce pobytu 
Mikołaja K am m skieg) & względnie nazwLko 
i miejsce pobytu tegoż spadkobierców me 
jest wiadome, doręcza się powyższy pozew 
ustanowionem u dla pozwanego kuratorowi 
Adw. dr. Rosenbachowi i zawiadamia się o 
tem  pozwanego obecnym  edyktem.

Z c. k. sądu obwodowego.
Przem yśl 26 maja 1880.

(4451 3— 3) f i  d  y  k  t .
L. 24689. 0 . k. sąd krajowy we Lwo

wie zaw iidam ia nieznanych z życia i m iej
sca pobytu Salamona A xalhoa i Hind.ę Schon- 
blum , że małżonkowie Franciszek i Marya 
Szczudłowscy pod dniem  30 rusja 1880 do 
1. 24689 przeciw nim  pozew o w yelim ino
wanie z ceny kupna 3/6. 1jt i ^  części real
ności 1. 359 4/ł we Lwowie -urny 307 zł 
m. k. z pn. na rzecz pozwanych na p yż 
Mzej realnuś i a w 'g lędm e na cenie u ■ is 
tejże ciężącej wnieśli i że takowy kuratoro
wi adw. Dr. Bslko doręczony został.

Wzywamy przeto pozwanych niniejszym 
edyktem . by rzeczonemu kurator wi w nale
ży rym czasie środki obrony podali, lub są 
dowi innego zastępcę wskazali.

Lwów dnia 5 czerwca 1880.
(4513 3 - 3 )  K d y k t .

L. 1535. O. k. sąd powiatowy w W ie
liczce niniejszym edyktem  oznajnra, iż na 
skutek skargi przez P. T eofila  Kułakowskie
go, M ichała Olkusznika i Anieli Olkuszni- 
kowej przeciw W iktorvi z TokcińA ieh Sto- 
^owskiej, Sz zepanowi Tokcińskiemu, Józef

t ł  E J

Zastępca woźnego
wieku 34 lat, posiadający 7m io-letnią

chlubne-
mi świadectw am i, władając językam i, 
pisząc biegle i używ any do przepro
wadzenia egzekucyj, poszukuje um ie
szczenia przy c. k. sądach lub innych  

urzędach.
Przyjmuje łaskaw e zam ówienia  

(460S 2- 3) M a r c e l i  H r a b i n  
w  Z n l e s z f z y k a c l i .

zdrojowisko solankowo 
borowinowe.

Morszyn, staeya kolei aroyksięcia Albrech
ta, dworzec, poczta tuż w samem zdrojowisku 
oddalony jest póltory mili od miasta 8tryj, 
i w rówucjże przestrzeni od Bolechowa

Miejscowość ta  położona j*st 1.200 stóp 
n p. morza u poduóża Karpat między kratniem 
niziny a wysokieral górami Bieszczadu i dla
tego posiada w lzystiie własności łagodnego 
podgórskiego klimatu. Sam Morszyn jak i jego naj
bliższe otoczenie obfitują w wysokopienne lasy 
szpilkowe, ożywcze balsamiczno powietrze, ob
szerny ogród, rozległy park leśny i piękne 
spacery w pobliżu

Kumys, żętyca, mleko, również skład 
wód min-ralnych krajowych i zagranicznych.

Kąpiele ciepłe solankowe i borowioowo- 
mrówczane, rzeczne, żelaziste, stawowe i tusze 
wszelkiego rodzaju

Stały lekarz w miejscu W . F r y d e r y k  
I f z i k o w s k i  emerytowany lekarz powiatowy.

Troskliwość o wygody największa, kuch
nia i pieczywo doborowe we własnym zarzą
dzie. Muzyka „Weteranów" grywająca 2 razy 
dziennie.

umieszczenie w zakładzie:
za pokój, usługę, śniadanie, obiad, kolacyę i co
dzienną ciepłą k -p el solankową tygodniowo 20 zł

zaś bez k ą p ie l i .......................  . . 17 zł.
urn eszczenie we dw orze: 

za pok j. usługę, śniadanie, obiad, kolacyę i co
dzienną ciepłą kąpiel solankową tygodniowo 16 zł. 

zaś bez kąpieli . . .  . 14 zł,
dzieci po łow ę powyższej ceny.

O tw arcie zakładu 15 m aja r. b.
0 wczesne zamówienia na mieszkania 

uprasza się.
Bliższych objaśnień 

jowiska

w e  L w o w i e  vis  « vis kościoła ka tedry  l. O
p o l e c a  s w ó j

G ł ó w n y  S k f a d  g o t o w e j  B i e l i z n y

także wykonają się zamówienia na bieliznę w ;  " czasie. 
Płótna i Stołowej Bielizny

n a jw ię k s z y  w y b ó r!
s a s k i c h  P o ń c z o c h  i S k a r p e t e k

angielskich p ł a s z c z ó w  o d  d e s z c z u  i  D e s z c z o c h r o n ó w  
najnowszych kołnierzyków , nianszet i krawatek.

(2072 11-12)

1 pie-

usuwa znana światowa d r ..  R l x a  oryginalna ^ a s t a  F o n i p a d o n r  z twarzy każdą nie
czystość, o to: piegi, ostndy, J ryszcze, zajady, ospowe blizny, plamy ospowate, czerwoność nosa 
Nadaje twarzy wyraz delik tny, mięło i aksamitny. Sprzedaż odbywa się pod gwarancyą 

niądze się zwraca, gdyby pasta nie skutkowała.
Poknl z przepisem użycia 1 a r lr . 5 0  e t i  u (2478 3 —6)

w iL .im L ,iy im Y  r i x  ,*
wd - w  po ir .  Alherci- R Siadr, Adiergcs e l i ,  1 Stoch

udńela zarząd zdro 
(3214 1 8 -V )

? 0 0 0 0 0 0 0 0 0 £ X X X 3 0 0 G O O O £ 3 0 0 0 0 0 0 G O O O O ?

Odszczególniony dwoma medalami zasługi i listom pochwalnym

j ^ L n i l l e n t t i l a .
Pod gwarancją, że w 25 dniach najmocniej rozwinięte p i e g i ,  o p a l e  

w ie  s ł o n e c z n e  i  p l a m y  w a t r o b i a n e  pod działań om tego znakomite
go środka bezpowrotnie giną „ A n t r l c n U i l a “  jest zupeła e nieszkodliwą, n a 
daje twarzy biał- ść, delikatność i przejrzystość. Ceua 2 zł.

Nabyć można w aptekach : w Krakowie u p. Dylskiego, w St- nisławowie 
u p. Stechera, w Tarno oln u. p Jamr•giewieza.

J A N  I H N A T O W I C Z ,
magister farmacyi i zaprzysięgły chenrik sądowy.

I.wów u lica  > io -ccu iku  p. 1. 3. (3090 9 ?

K A N T O R  W Y M I A N Y  s
u .  l i .  w p r a t .

ikejjiifiso lar,kn ilipotecznego
k u p u j e  i  s p r ® e < I a j o

w ^ K j s t k l e  e | e k t «  i  m i n e t y

pod warunkami najprzystępni& szom i.

r \ ,  L i . H T i  n T P o t | g c z i i ; t
któro w edług prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P ., XX X \ III, Nr. 93)
' najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r. rnogą być użyte do lokowa- 

^  nia kapitałów funduszow ych, pupil > rnych, kauoyi m ałżeńskich wojskow ych,
^  na kn.uo.ye i wadya —  *? w I r n tu  kantorze do nabycia,
m  W szystkie polecenia *  pr*wisic.yi w ykonu ją  się kex7.wloc7.11ic po 

kurnie dziennym , I»cx «IoJlczeuin prowi/.yi. (456" 2—1) W

N
M
N
M

u

P o  r a z  p i e r w s z y  sprowadzone 
naturalneświeże i

W O DY MINERALNE

: z z z z x z z z z z z x x z x s : a E z :

krajowe i zagraniczne
otrzymuje i poleca

nowo otworzony handel

we T .H O U IE
\4ysylki na prowineyę zwrotną pocztą.

s (2705 42—?)
• c  z z z z z z z z z z z z z z z z z z z z s z z z z z z z z i z s i g  «  s :  a r  as: a»:

Z arukaru i W ,  Łozińskiego ul. CLarneckugo 1. 12 dom W erte ra .
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